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Wychodzi eodziennie o godzinie 4 po południu 
z wyjątkiem świąt i niedziel.

Numer pojedyńezy kosztuje w miejscu 5 centów, 
pocztą 7 centów. —  Biuro Redakeyi i Administracji 
ulica Wałowa nr. 39. — Listy należy frankować.— 
Reklamacje otwarte wolne- od opłaty.

Prenumerata z przesyłką pocztową wynosi rocznie 18 zł:, półrocznie 8 zł., kwartalnie 4 zł., 
nie 1 złr. 35 et. W  miejscu rocznie 12 zł., półrocznie 6 zł., kwartalnie 3 zł., miesięcznie 1 zł.

mie­
sięcznie 1 złr. 35 et. W  miejscu rocznie 12 zł., półrocznie 6 zł., kwartalnie 3 zł.,

P r z e w o d n i k  n a u k o w y  i l i t e r a c k i ,  dodatek miesięczny do „ Gaz e t y '  L w o w s k i e j 8 
otrzymują cało- i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do 
końca czerwca łub od 1 lipca do końca grudnia; ćwierćroezni zaś i miesięczni za dopłatą, pierwsi 75 et., 
drudzy 80 ct — Przewodnik prenumerowany osobno kosztuje 4 zł.

Jednorazowo inseraty obliczają się po 7 centów 
kiikurazows po 6 centów ud miejsca 1 wiersza.

Inseraty przyjmują w Austryi i Niemczech 
wszystkie ageneye anonsów; we Franeyi w Paryżu 
wyłącznie ageneya p. A d a m a ,  Rue Clement 4.

Zaproszenie do przedpłaty.
Przedpłata na Gazetą Livowską 

wynosi półrocznie (od 1 lipca do 
końca grudnia) w miejscu 6 zł., 
pocztą 8 z ł . ; ćwierórocznie (od 1 
lipca do końca września) w miej­
scu 3 zł., pocztą 4 zł.; miesięcznie 
(od 1 do końca każdego miesiąca) 
w miejscu 1 zł., pocztą 1 zł. 35 ct.

Prenumeratorowie półroczni (któ
rzy p ren u m eru ją  od p ie rw s z e g o
l i p c a  do  k o ń c a  g r u d n i a )  otrzy-

rniiia naukowa i literacki,mają  ̂ » >
dodatek miesięczny ćHT 
skiej, b e z p ł a t n i e ;  ćwierćroczni 
zaś i miesięczni za dopłatą: pierwsi 
75 ct ., drudzy 30 et. Przewodnik 
prenumerowany osobno kosztuje ro­
cznie 4 , półrocznie 2 , ówierórocznie 
1 zł.

W celu ustalenia nakładu, prosimy 
o wczesne nadsyłanie przedpłaty.

Redakeya Gazety Lwowskiej, pragnąc, 
wprowadzić w dziale fejletonowym jak naj­
większą rozmaitość i utrzymać go na wysoko­
ści , odpowiadającej wymaganiom czytającej pu­
bliczności, zawiązała liczne stosunki z pierwszo­
rzędnymi pisarzami polskimi i uzyskała od nicli 
zaszczytne przyrzeczenie współpracownictwa 
Oto szereg autorów, których prace: powieści, 
nowele, szkice, obrazki, zamieszczane będą w fej 
letonie „ G a z e t y A l c e s ,  P i o t r  J a i a  B y ­
k o w s k i ,  H aj ot a,  dr. A n t o n i  J., Z y ­
g m u n t  K a c z k o w s k i ,  E d w a r d  L u b o w -  
s k i ,  O s t o j a ,  B. P rus  (Głowacki),H. Si en- 
k i e w i c z ,  A. W i l c z y ń s k i ,  Z a c h a r y  a- 
s i e w i c z .

wej, nadać najmiłościwiej krzyż kawalerski 
orderu Franciszka Józefa.

Jego ces. i król. Apost. Mość raczył 
Najwyższem postanowieniem z d. 22 czerwca 
b. r. ces. i król. attache poselstwa Mikołaja 
hrabiego S z e c s e n  i dr. barona M a c c h i o 
zamianować najmiłościwiej honorowymi se­
kretarzami legacyjnymi.

CZĘ&Ć URZĘDOWA
Jego ces. i król. Apostolska Mość ra­

czył Najwyższem postanowieniem z dnia 21 
czerwca b. r. sędziemu powiatowemu w Ró­
żano Juliuszowi N o v a k ,  z powodu prze­
niesienia go na własną prośbę w stały stan 
spoczynku, w uznaniu jego długoletniej, 
wiernej i pożytecznej działalności siużbo-

C. k. Rada szkolna krajowa zamiano­
wała p&wizoryczne nauczycielki Klotyldę 
K o w a l s k ą  i Bronisławę L o s c h  w No­
wym . ^zu  stałemi nauczycielkami przy 

6-cio klasowej szkole e ta tó ^ j żeńskiej w 
Nowym Sączu a prowizoryczną nauczycielkę 
młodszą Helenę P a w ł o w s k ą  w Nowym 
Sączu stałą nauczycielką młodszą przy tej 
szkole. ___________

C. k. Namiestnictwo podaje niniej- 
szem do wiadomości powszechnej , że 
z powodu rozszerzenia stacyi Stryj linii 
państwowej Lwów - Stryj , odbędzie się 
komisya reambulacyjna na d. 20 lipca r. b. 
na miejscu. Wykazy gruntów, które z tego 
powodu zajęte być mają, z dotyezącemi 
planami wyłożone będą w urzędzie gmin­
nym w Stryju przez dni 14 do publicznego 
przejrzenia. Zarzuty przeciw zamierzonemu 
wywłaszczaniu wniesione być mogą w prze­
ciągu dni 14 w c. k. Starostwie w Stryju, 
lub też przy komisyi na miejscu.

Zarzuty spóźnione uwzględnione nie
będą.

"Lwów, d. 29 czerwca 1885.

--------------

CZĘŚĆ IIEURZĘDOWA
Livówt 3 lipca.

Załatwienie przesilenia ministe- 
ryalnego we Włoszech wywołało nie­
zadowolenie opinii kraju nie dla tego, 
ażeby po waśnione między sobą stron­
nictwa parlamentarne uczuwały nie­
chęć do obejmującego napowrót ster 
rządów Depretisa, ale z tego powodu,

że ciekawośó^szerszych kół nie zosta 
ła zaspokojona i nie dowiedziano się 
nic prawie o właściwej przyczynie, 
dla której opozycya wywołała przesi­
lenie. Obecnie tem bardziej nie ma 
nadziei, żeby położenie rychło wyja­
śnić się mogło, ponieważ jednogło­
śnie prawie utrzymują we Włoszech, 
że Izba nie zbierze się już wcale w 
komplecie w miesiącu lipeu. Posłowie 
wolą się dowiadywać z organu urzę­
dowego o dokonywującem się powol- 
nem przeobrażeniu gabinetu, niż przy­
bywać wśród upałów do Izby, której 
zresztą porządek dzienny został w isto­
cie wyczerpany. Ta niezwykła opie- 

sżal&L dotychczasowych reprezen­
tantów, obudzą” ftjirpwincyi oburze­
nie, tembardziej, że po^M iych  na­
miętnych wystąpieniach przeciw pU- 
tyce kolonialnej, postępowała opozy 
cya w ten sposób, jakby chciała przy­
gotować umysły do jakichś wypad­
ków nadzwyczajnych. Tymczasem nie- 
tylko nic nadzwyczajnego nie zdzia­
łała, ale i główny przedmiot ataków, 
sprawę polityki kolonialnej pozostawiła 
w zupełnej stagnacyi. Opinia publi­
czna nazywa to nieroztropnością i lek 
komyślnością i domaga się rozwiąza­
nia Izby, której członkowie niezdolni 
są sformułować jasno życzeń narodu 
i zakreślić tym życzeniom drogi. Gło­
sy te są podobno bardzo na rękę p. 
Depretisowi, który w samej rzeczy po 
licznych doświadczeniach miał przyjść 
do przekonania, że w składzie dzi£t;J> 
szej Izby trudno marzyć o zdobyciu 
poważnej większości dla jakiegokol­
wiek programu, bez względu na to, czy 
byłby on radykalny, czy zachowaw­
czy. Przyczyną tak smutnego stanu 
Izby mają być wichrzenia rozlicznych 
frakoyj, których celem, co jeszcze 
smutniejsza, nie ambieya nawet lub 
współzawodnictwo o objęcie steru, 
ale po prostu interesa partykularne.

To rozbicie spowodowało g łó­
wnie sędziwego prezesa gabinetu, że 
postanowił, mimo kilku głosów  opo­
nujących, przystąpić na razie tylko 
do częściowego przeobrażenia gabi­
netu , w przekonaniu, że przez jakiś 
czas najdogodniejsze będzie prowizo- 
ryum. Różnica jedyna zajdzie w tem, 
że Depretis powoła do departamentu 
spraw zagranicznych sekretarza sta­
nu, któryby mu dopomagał załatwiać 
sprawy bieżące, czego Mancini, zna­
ny ze swej ambicyi i nieuwzględnia­
nia niczyjej rady, nigdy dopuścić nie 
chciał.

Częściowe przesilenie gabinetu 
odbiło się najdotkliwiej na parlamen­
cie, bo doprowadziło rzeczywiście do 
przesilenia parlamentarnego, a roz­
wiązanie Izby wcześniej, czy później, 

iewątpiiwie nastąpić będzie musiało. 
Uzasaaime ono będzie ogólnem 
rozbiciem stroniAtw i frakcyj parla­
mentarnych , brakiem' juKiv^ irolwiek_ 
programu rozdwojonej opozycyi, a 
nakoniec i rzeczywistem zniechęce­
niem kraju do reprezentacyi, co też 
konstatują wyraźnie dzienniki włoskie.

KORE SPOIDEICYE
R raków , 2 lipca.

( Walne zgromadzenie członków Towarzystwa 
„Kółek rolniczych11.)

(Oryginalne sprawozdanie Gazety lwowskiej.)
( = )  Na dzisiejszem posiedzeniu poran- 

nem po interesującym wykładzie prof. Cie­
sielskiego z zakresu pszczelnictwa, za który 
mu zgromadzenie wyraziło podziękowanie 
przez powstanie, przystąpiono do obrad nad 
zmianą statutu. Referent tej sprawy radca 
szkolny p. Olszewski wyjaśnił powody pro­
jektowanej zmiany i wykazywał zarazem, 
iż podstawą nowego projektu jest stary sta­
tut i że zmiany odnoszą się tylko do para­
grafów, traktujących o zarządach powiato­
wych, o zarządzie głównym i o zgromadze-

5)

W G Ł U S Z Y
(Ciąg dalszy.)

Tegoż wieczora Marcin według zwy­
czaju pociągnął do młyna Na dworze jasno 
było, jak we dnie, księżyc orał zwolna po 
niebie, pachło jesienną rosą, suchą trawą, 
w powietrzu zabierało się na przymrozek. 
W  chatach ogień widać w każdem okienku, 
w ulicy już pusto, psy leżą już przed wro­
tami. Idąc, patrzył w przeciwną stronę, pod 
las, gdzie nocleżniki ogromny ogień rozło­
żyli, a w duchu m yślał, że jeśliby teraz 
który z sąsiadów wyszedł przed wrota i za­
pytał dokąd idzie, odrazu zacząłby z nim 
o wielkim ogniu gadać. Nikt nie wyszedł, 
a Marcin zdaleka już spostrzegł Natalę, bosą, 
bez chustki na p lecach ; zbierała przed nocą 
uprane szmaty z płotu. W okienku nie było 
św iatła; szewc dziś nie pracuje, a księżyc 
dostatecznie oświeca malutką izbę. Zbliżyw­
szy się, stanął przy płocie i zrazu zanie- 
miał jakoś, z pustego młyna powiało chło­
dem , zżymnął się, sam nie wiedząc dla 
czego.

—  Michałko w domu ? —  spytał i obej­
rzał się ku wiosce.

Spojrzała na niego przez ramię, nie 
przestając zbierać sztywnych jak róg ko­
szul i ścierek.

—  Wiecie, że niema, —  odrzekła. W tej 
chwili Żuczek spoczywający przed drzwiami 
powstał i, kiwając ogonem zbliżył się do 
rozmawiających, spojrzał badawczo w twarz 
Marcina.

—  Aha, niem a! no to i dobrze! Pa­
trzał na nią z głupowatym uśmiechem.

—  W y musi być trochę w ypili.. a ? 
idźcie, a to później do chaty nie traficie. 
Zabierała się odejść.

— Czego ty Nataleczko odemnie ucie­
kasz jak od zapowietrzonego?— spytał, a zęby 
dzwoniły ze strachu. Teraz właśnie nale­
żało się zbliżyć; nie śm iał,( lękał się, żeby 
nie zrobiła harmideru; a Żuczek patrzał 
mu w oczy uporczywie. Marcin gotów był 
kopnąć go nogą w szyję!

—  Gdzież ja  uciekam ? jak stała tak 
stoję , to wam świat cały z przed oczu 
ucieka!

— Bo ty mnie lękasz się hę ? próbo­
wał uśmiechnąć się, wykrzywił usta, a w du­
szy coś szeptało: eh jaki ślim ak! baba 
stoi. czeka .. a tu !... no, no, zaraz, ot za­
raz ! przestępował z nogi na n o g ę ; czekał 
żeby ona zaśmiała się, czy choć okiem rzu­
ciła uważniej... Nie, ani dba! zdejmuje ko­
szulę z płotu, rękę wsuwa w zeschły rękaw, 
prostuje akuratnie, potem po drugą s ięg a !

— Czego ty mnie lękasz się ! — spytał 
nad samem jej uchem.

— A idź ty na suche lasy ! — ofuknęła; 
napił się, ledwo na nogach stoi, sam swego 
cienia lęka się, a ludziom strach wmawia! 
C zyja  okradła kogo, czy duszę djabłu sprze­
dała ?

— Ej, bo ja nie to chciał powiedzieć !
— Albo ty wiesz czego chcesz ?
— Wiem, dalibóg wiem! tylko ty po­

zwól mnie do słowa przyjść! widzisz bo... 
ty mnie lękasz s i ę . uciekasz, a ja...

— Tfu, zgiń mara! ot przyczepił się! 
Stała przed nim, spory węzeł bielizny trzy­
mając przed sobą: z po za sterczących ście­
rek i rękawów wyglądała jej tw arz, bla- 
dawa od światła księżyca, czarne błyszczące

oczy ; brwi ściągnęła z lekka, zacisnęła usta; 
wcale nie wyglądała na przelęknioną. j

— Idźcie wy spać! — rzekła łagodnie j 
jak do dziecka, a to ludzie z was śmiać się ' 
będą, że do cudzej żonki chodzicie! dodała j 
żartobliwie ; wasza wam tego nie daruje, ot
i będzie piekło w chacie.

Od łagodnego jej głosu, zaszumiało 
mu w głowie jak po w ód ce ; teraz sam nie 
wiedział, czy ona żartuje, czy na prawdę 
nie domyśla się, czego tu przyszedł. Eh, 
żeby to była inna na jej miejscu !

— Pójdę, zaraz pójdę — szeptał porusza- j 
jąc palcam i; zdawało się , że całe uczucie 
w kości mu weszło, przeciągał się leniwo, 
nie. przestając patrzeć na nią.

—  A h a , ot dobrze, że mi na myśl 
przyszło ! — zawołała Natala — wasza pro­
siła , żeby jutro na poranie przyjść, a tu 
mój chłopiec skw ierczy; jeżeli nockę źle 
prześpi, a jutro nie poprawi się, to nie 
wiem jak będzie.... z chorem dzieckiem jaka 
tam robota ! - -  Mówiąc, szła do chaty, za 
nią Żuczek ślad w ślad postępował i Marcin 
wlókł się jak pijany. Teraz właśnie zdobył 
się na odwagę, ale ona była już za drzwia­
mi , zasunęła zasuwkę 1 we drzwiach pozo­
stał tylko Żuczek, szczerzył zęby i burczał 
groźnie.

— Ot ja g łu p i! — zawołał Marcin i 
wzruszył ramionami.

Też same słowa, tylko innym głosem 
powtórzyła w chacie Natala.

— Ot grzesznik, ot głupi... dziad!... 
pilść z głowy lezie, a on tu jeszcze.... a !... 
grzechu nie lęka się ... patrzy jak złodziej.... 
gada niby nie do sensu.... aj, znam ja ich..,, 
przypilnował kiedy chata pusta! o ! . .  A tam 
na dworze jeszcze kilka cudzych szmat zo­
stało. Świnie podrą, albo pies gdzie zawle­

cze ! W yjść jednak nie śmiała, któż go wie, 
może czatuje gdzie tam za węgłem !

—  A.... a ! — powtórzyła raz jeszcze 
głosem biernych, bezsilnych istot, które tyl­
ko na podziwienie zdobyć się mogą. Gnie­
wu nawet n ;e czu ła , raczej żal głęboki, że 
ją z cichego, równego życia, wykoleić chcianol 
Nieraz już nagabywali ją  młodzi i starzy, 
uciekała, a raczej usuwała się im z drogi, 
zmykała do chaty ; śmierć chyba tylko wy­
ciągnie ją ztąd! Śmieli się ludzie z jej Mi­
chałka; wiedziała przecież, że jest mały, 
chudy, nog: ma koślawe; a na brodzie tyl­
ko kilkanaście jasnych włosków; mówi przy- 
tem piskliwym głosem, żal i śmiech bierze, 
słuchając jego mowy. Dawniej też śmiała 
się z niego, jak z ostatniego niedołęgi. Te­
raz nie porzuciłaby dla nikogo w świecie ! 
Eh , świat cały bez niego byłby dla niej 
wielką pustynią, gdzie ludzie mrą z głodu, 
z bolu.... ze wstydu ! Wziął ją biedną sie­
rotę z dzieckiem , a tak nieszczęśliwą, że 
śmierć nawet brać jej nie ch cia ła ! Przez 
cały wiek swój pamiętać będzie jedną stra­
szną godzinę! Szła sama niewiedząc dokąd, 
bez chleba, bez przytułku, z dzieckiem na 
ręku. Z początku w sercu bolało, oczy łza­
mi zachodziły.... Potem ból ustał. Łzy oschły, 
dziecko' leżało jak martwe przy sercu ; czu­
ła, że siły nikną, nogi sztywnieją., jeszcze 
kilka kroków.... upadnie, i nie wstanie może! 
Wstała jednak ! ocknęła się śród bagna, po­
rosłego tatarakiem i trawą wysoką; siły wró­
ciły, mogła iść dalej, ale dokąd? Jeszcze 
żeby bez dziecka! Przeczuło tę myśl i za­
kwiliło cichutko. Eh, może zostawić tu wśród 
bagna ? Nad główką szumi trzcina zielona, 
ptastwo szczebiotem zagłuszy kwilenie. Toż 
tylko szczypta życia w tem maleństwie! du­
szyczkę wiatr rozniósłby po łące, ciałko zje-



niu ogólnem. Nowy projekt proponuje bo­
wiem, aby do zarządu głównego, oprócz wy­
bieranych przez zgromadzenie 18 człon­
ków, zaproszono jednego delegata konsy- 
storza, 2 delegatów Wydziału krajowego, 2 
delegatów krajowej Rady szkolnej, po 2 
delegatów komitetu Towarzystwa gospodar­
czego we Lwowie i w Krakowie i wreszcie 
2 delegatów Towarzystwa wzajemnych u- 
bezpieczeń w Krakowie. Ta reprezentacya 
warstw społecznych i poważnych instytu 
cyi może wpłynąć ożywczo i pożytecznie 
na dalszy rozwój Towarzystwa Kółek rol­
niczych. Referent odczytuje następnie ka­
żdy paragraf statutu, a zgromadzenie po 
pewnej dyskusyi przyjmuje proponowane 
zmiany, a więc i powyżej zestawiony skład 
zarządu głównego, aź do §. 25, traktujące­
go o walnem zgromadzeniu.

Nad tym paragrafem rozwinęła się bar­
dzo obszerna dyskusya, której z powodu 
spóźnionej pory nawet zakończyć nie mo­
żna było. Komisy a proponuje, aby w ogól­
nem zgromadzeniu z głosem decydującym 
brali udział: a) wybrani przez przewodni­
czących Kółek delegaci, a mianowicie po 
jednym delegacie z powiatów, liczących do 
10 kółek, po 2 delegatów z powiatów liczących 
do 20 kółek i tak dalej w tym samym sto­
sunku ; b) członkowie wspierający, którzy 
przynajmniej 25 złr. rocznie płacą. Człon­
kowie zaś wspierający, którzy tylko 2 złr. 
uiszczają mają mieć głos doradczy. W  dys­
kusyi żądał prof. Ciesielski, poparty przez 
kilku członków, aby także i członkowie 
wspierający, płacący po 2 złr., mieli głos 
stanowczy, a p. Świechło domagał się, aby 
każde Kółko miało prawo wybierać dele­
gata. Decyzyi jednak w tej sprawie nie 
powzięto i odroczono dalsza dyskusyę na 
popołudniu.

Przed zamknięciem posiedzenia doko­
nano jeszcze wylosowania 8 ustępujący 
z zarządu głównego członków. W y r w a n i  
zostali pp : Józef Zulińgki— Zielonka Cie­
lecki, Łoziński^Ajigf^tynowicz, Skałkowski, 
,̂fclf7icki i Zdzisław Włodek.

Po południu, o godzinie 3, odbyło się 
w tej samej sali amfiteatralnej ogólne 
zgromadzenie członków Towarzystwa św. 
Łukasza, w którem wzięli udział także 
delegaci Kółek rolniczych Ze zgromadze­
nia tego przeszlę osobne sprawozdanie, 
kontynuując obecnie dalszy tok obrad T o­
warzystwa Kółek rolniczych. Obrady po­
południowe rozpoczęły się około godziny 
5-tej.

Przystąpiono w dalszym ciągu do 
dyskusyi nad zmianą statutu, a mianowicie 
nad § 25 i przyjęto ten paragraf w tem 
brzmieniu, iż w walnem zgromadzeniu u- 
czestniczyć mają: a) wybrani przez prze­
wodniczących Kółek delegaci, a mianowicie 
po jednym delegacie z powiatów liczących 
do 5 kółek, po dwóch delegatów z powia­
tów, liczących do 10 kółek i tak dalej w 
tym samym stopniu; b) członkowie wspie­
rający, którzy płacą rocznie przynajmniej 
4 zł.; c) delegaci zarządów powiatowych ; 
ćl) protektorowie i założyciele Towarzystwa.

Po zatwierdzeniu tego paragrafu , 
przyjęto następnie bez zmiany cały przed­
łożony przez referenta p. Olszewskiego 
projekt statutu i upoważniono zarząd g łów ­
ny, aby się postarał u Rządu o zatwier­

dzą muchy i komary !... Wczoraj już myślała 
o tem, gdy idąc przez las podszyty leszczy­
ną, spoglądała na mech zielony, istną po- 
ściółkę dla królewiątka. Słonko rzadko za­
gląda, gęste liście od deszczu zasłonią, tyl­
ko*... wilk zjeść m oże ... Wczoraj uciekła, 
zostawiwszy w lesie straszne myśli, sił miała 
więcej.... dziś dzieciak ciężył strasznie, a 
trzcina tak odurzająco szumiała nad głow ą! 
Zostawiłaby.... a potem sama zmarłaby mo­
że z żalu i tęsknoty! Michałko lepił wów­
czas swoją izbę we młynie i często chodził 
na bagno po m ech , po trzcinę; znali się 
z sobą daw niej, gdy służyła w jednej wio­
sce ; wówczas już chciał się z nią żenić, ale 
biedny był bardzo, swatów porządnych przy­
słać nie m ógł; ona zaś była najładniejszą 
dziewczyną w wiosce. Spotkali się teraz i 
jakoś zrazu do słowa przyjść n iem ogli; ona 
stała jak w ogniu, oczu podnieść nie śmie­
jąc ; on spoglądał na jej bose, pokaleczone 
n o g i , na wynędzniałą twarz ; spojrzał na 
dziecko uwinięte w brudne szmaty; bagno, 
podarta odzież, dopowiedziały resztę. Teraz 
już nie trzeba było posyłać swatów. Poże­
nili się, dziecko ochrzcił na swoje imię , a 
nawet na pijano nie wspomniał nigdy o tem. 
Z początku myślała, że on tylko tymczasem 
taki dobry, że wkrótce bić ją zacznie i swoją 
łaskę wymawiać. Widząc, że chłopca lubi 
jak swego, na rękach n o s i , karmi i pieści, 
do niej zaś zawsze łagodnie przemawia, 
uspokoiła się, nabrała otuchy.... a gdy pod 
sekretem przed nią, uszył chłopcu maleńkie 
trzewiczki, i że wyszły dobrze, całując w ko­
lanka, m ów ił, że własny jego szewcki syn 
nie mógłby mieć nóżek więcej przydatnych 
do butów, wówczas aż zapłakała w szczę­
ściu 1 wybiegła przed chatę, ocierając oczy 
fartuchem, a nos palcami i szeptała :

dzenie tego statutu, a zniósłszy się z wła- 
ściwemi instytucyami co do wyboru dele­
gatów do zarządu głównego, zwołał walne 
zgromadzenie dla wyboru nowego zarządu.

Po załatwieniu tej sprawy, miał poseł 
Wierzbicki popularny, zajmujący i wielce 
pouczający wykład o jprzemyśle tkackim, 
wskazywał przyczyny jego upadku i podawał 
środki, za pomocą których mógłby się on 
jeszcze dźwignąć i zakwitnąć. Prelegent 
zalecał głównie Kółkom rolniczym zakłada­
nie spółek tkackich, któreby zyskały zaró­
wno ze strony Sejmu, jak i ze strony kra­
jowej komisyi przemysłowej chętne popar­
cie. Za wykład ten podziękowano prelegen­
towi przez powstanie.

Na wniosek komisyi, obradującej nad 
zmianą statutu, powzięto rezolucyę, iż dzia­
łalność, podjęta przez Towarzystwo polite­
chniczne lwowskie w kierunku poprawienia 
budynków włościańskich jest bardzo poży­
teczną i że Kółka ją popierać winny.

Na wniosek zarządu, przedstawiony 
przez dr. Dulębę, uchwalono rezolucyę tej 
treści: Walne zgromadzenie uchwala wnie­
sienie petycyi do Sejmu o wydanie tych 
postanowień, które umożliwią wprowadze­
nie w życie ustawy o komasacyi gruntów

Do zarządu głównego wybrani zostali 
przez aklamacyę p p .: Augustynowicz, Bu- 
berski, Cielecki, dr. Ciesielski, Dzieślewski, 
ks. Lewicki, Langie Kazimierz, Łoziński, 
ks. kanonik Pelczar, hr Artur Potocki, dr. 
Skałkowski, ks. Zabłocki, Władysław Za­
wadzki i Zielonka.

Do komisyi rachunkowej wybrano ró­
wnież przez aklamacyę p p .: Bojarskiego, 
ks. Wąsikiewicza i Włodka

Na wniosek profi_ .Qk§Śiskiego wyra­
ża zgrom^adzenj£^^,J^ę]j0wanie prezesowi, 
zar ządf Lj Ekomi syi  statutowej za trudy 

ji^tJjęte Prezes p. Augustynowicz wnosi po­
dziękowanie profesorowi Zollowi, komiteto­
wi miejscowemu i mieszkańcom Krakowa 
za serdeczne przyjęcie, co zgromadzenie 
hucznemi przyjmuje oklaskami, a obecny 
w sali prof. Zoll, zaprasza członków na 
ucztę pożegnalną, którą urządzono w dzie ­
dzińcu gmachu Nowodworskiego. Podczas 
uczty przygrywała muzyka wojskowa i wzno­
szono wiele serdecznych toastów.

SPRAWY IOIARCSII
(Nowy układ pomiędzy Austryą i Rossyą 
w sprawie wydalania i odstawiania do grani­

cy ivlóczęgów.)
W  sprawie, o której uczyniliśmy 

wczoraj wzmiankę na tem miejscu, powta­
rzając doniesienie korespondenta wiedeń­
skiego Czasu , pisze dzisiejsza Fol. Corr. : 
„Jak nam donoszą, są już na ukończeniu 
toczące się od pewnego czasu pomiędzy 
austryackim i rossyjskim rządem rokowa­
nia, co do porozumienia w kwestyi uregu­
lowania postępowania przy obopó nem wy­
dalaniu włóczęgów, tudzież osób, pozba­
wionych legitymacyi i utrzymania. To też 
w najbliższym już czasie należy spodzie­
wać się zawarcia odpowiedniej i stanowczo 
obowiązującej umowy. Chodzi tu tylko

—  O t , doleczkę Bóg dał dla mnie ... 
a !... czy ja  mogła myśleć, że takiego czło­
wieka dostanę.... a !... Bożeż Ty mój mileń- 
ki !... a doloż ty m o ja !.. co ja  jemu za to ?... 
duszębym dała... nieba przychyliła!

Słów jej brakło, płakała i śmiała się 
razem !

Odtąd na całym bożym świecie dla 
niej był tylko ten jeden człowiek; wiedzia­
ła, że każdy od niego silniejszy, piękniej­
szy, pracowitszy może... ale lepszego nie 
znała ! Teraz pragnęła jedynie, żeby malec 
podrósł prędzej, żeby choć gęsi mógł paść, 
potem do świń, do bydła poszedł, ot i wy- 
kierowałby się na człowieka. Tymczasem 
Józiek siedział przy ziemi, jak zaklęty: 
głowa rosła, ręce i nogi tłuściały, krzyczeć 
umiał, ale w górę iść nie chciał. Przycho­
dziło jej na myśl, że może on już taki ma­
leńki zostanie? Michałko mówił nieraz, że 
go na pastucha nie da. rzemiosła wyuczy 
i chłopem być nie pozwoli! Byleby tylko 
podrósł, potem już nie bieda! Wieczorami 
rozmawiali zwykle, jak to dobrze byłoby 
ziemi kawałek mieć Chatę choć małą, do­
bytku wszelkiego potroszę! On kiwał g ło ­
wą i cmokał językiem, ona gadała, rozko­
szne projekta rozgrzewały krew: rumieniec 
pokrywał policzki, oczy błyszczały ! Szewc 
podnosił głowę i patrzał na nią, albo za­
rzucał rękę na szyję, przyciągał do siebie 
i całował w samą gębę!

— Eh, żeby nie ta wódka przeklę­
ta!... mruczał. Ona zaś robiła tajemniczą 
minę.

(Ciąg dalszy nastąpi.)
O s t o j a ,

o uproszczenie i skrócenie postępowania, a 
w tym celu postanowi projektowane poro­
zumienie , iż bezpośrednia korespondencya 
w sprawach wydalania, tudzież przyjmo­
wanie wydalonych osób wchodzi w zakres 
władzy naczelników władz politycznych 
(starostów w A ustryi, naczelników okręgo­
wych w Rossji). To uproszczenie postępo­
wania odnosić się będzie jednakże z jednej 
strony tylko do poddanych rossyjskich, 
przebywających w Galicyi i na Bukowinie, a 
posiadających prawo swojszczyzny w je 
dnej z siedmiu pogranicznych gubernij 
(Piotrków, Kielce, Radom, Lublin, Wołyń, 
Podole i Bessarabia), z drugiej zaś do pod­
danych austryaekich, przebywających w tych 
siedmiu guberniach. Korespondencya zaś 
w sprawie wydalania poddanych rossyj- 
skich , nie posiadających prawa swojszczy­
zny w żadnej z powyżej wzmiankowanych 
gubernij, tudzież poddanych austryaekich, 
którzy mają być wydaleni z innych, nie 
przytoczonych tutaj gubernij rossyjskich , 
musi być przeprowadzoną i nadal także 
w drodze dyplomatycznej".

SPRAWY ZAGRAIICZKE
(Z B e rlin a .)

(Ks. Bismarck. — W sprawie wydalania*poddanych 
rossyjskich.) *

Ks. Bismarck powróci dżis^^hib  naj­
później w cjjuu jutxzgjAzsffl^!lBBBRU, Ks. 
kancKj.^-^auawi w stolicy tylko dzień je ­
d en , poczem uda się na ślub swojego syna, 
hr. Wilhelma z hrabianką Arnim

W najnowszym numerze Germanii czy­
tamy co następuje :

„W  górnoszląskim obwodzie górniczym 
otrzymało kilku „zbiegów rossyjsko-polskich", 
jak ich urzędownie nazywają, marszruty. 
Wielu z nich już od 20 lat żyło spokojnie 
na Górnym Szląsku. Dla powiększenia nę­
dzy tych biednych wydalonych, wzbrania 
się rząd rossyjski przepuścić przez granicę 
ich żony i dzieci, urodzone w Niemczech. 
Męża przeto odrywają od żony i dzieci, dla 
tego jedynie, że przez lat dość wiele pra­
cował spokojnie w obcem państwie.

Część w powiecie katowickim osia­
dłych rossyjskich poddanych, którym land- 
ratura wręczyła rozkaz opuszczenia kraju, 
wymyśliła oryginalny sposób do uniknięcia 
tego niebezpieczeństwa. Jak bowiem Schles. 
Ztg. donosi, wszyscy naturalizowali się spie­
sznie w Austryi (?). Obecnie przeto zamie­
szkują na Szląsku nie już jako rdssyjscy, 
lecz austryfccey poddani. Za przykładem tym 
mają pójść wszyscy zamieszkali na Szląsku 
rossyjscy poddani."

{Z B e lg ra d u .)
(Przyszła skwpozyna. — Taktyka pi asy radykalnej).

Do Polit. Corresp. donoszą ze stolicy 
serbskiej, iż bezzwłocznie po powrocie kró­
la Milana rozpoczną się narady nad przed- 
łożeniami dla najbliższej skupczyny. Tego­
roczna sesya skupczyny zbierze się prawdo­
podobnie z końcem września starego stylu. 
Jednym z najważniejszych przedmiotów bę­
dzie prawdopodobnie przedłożenie o zapro­
wadzeniu monopolu tytoniowego w całem 
królestwie, Z innej strony donoszą, że skup- 

i czyna zajmie się także socyalno-polityczne- 
mi reformami. Złożona dla tych spraw ko- 
misya odbyła już kilka posiedzeń, na któ­
rych wzięto przedewszystkiem pod rozwagę 
uregulowanie ustawodawstwa akcyjnego, or- 
dynacyi przemysłowej i ustawy o zabezpie 
czeniach. Komisya proponuje ogólny przy­
mus zabezpieczania się przeciw pożar in a 
to w towarzystwie, które specyalnie w tym 
celu zostanie powołane do życia.

Korespondent belgradzki do Pol. Corr. 
pisze d a le j: Nasza opozycya okazuje się 
niezmordowaną w wynajdowaniu i rozsze 
rżani u sensacyjnych wiadomości, w których 
naturalnie nie ma ani źdźbła prawdy. N aj­
nowszym tego rodzaju produktem jest do­
niesienie jednego z dzienników radykal­
nych o przymierzu zawartem pomiędzy Au- 
stro-Węgrami i Serbią a skierowanem prz i- 
ciw Turcyi. Dziennik ten z powodu kon- 
kluzyj i komentarzy, jakie wysnuł z owe­
go doniesienia, został skonfiskowany, co je ­
dnak nie przeszkodziło mu rozsiewać dal­
szych niepokojących pogłosek, jak o wybu­
chu powstania pod Rogaticą w Bośnii i o 
niepokojeniu tej prowincyi przez snujące 
się wzdłuż i wszerz bandy rozbójnicze. Pu­
bliczność naturalnie, przechodzi nad tego 
rodzaju doniesieniami do porządku dzien­
nego i nie zwraca na nie wcale uwagi.

(D z ia ła ln o ść  G lartstona.)
Ze wszystkich petersburskich dzienni­

ków, najspokojniej przyjął ofieyalną już wia­
domość o gabinecie torysów półurzędowy i 
dyplomatyczny organ Journal de St. Petersb., 
i poświęca zarazem kilka uwag działal­
ności Gladstona. Ocenia przytem ewentual­
ne korzyści, które Anglia osiągnęła za cza­

sów działalności Gladstona. Journal de St 
Pdr.rsbourg pisze':

„Upadek gabinetu Gladstona oznacza 
w każdym razie koniec pewnego peryodu 
w politycznem życiu Anglii. Peryod ten 
był niezaprzeczenie pełen wielkich wypad­
ków. Stojąc poza granicami namiętności 
poruszających Anglią, powiedzielibyśmy, że 
temu wielkiemu mężowi stanu nie zbywało 
w krytycznych chwilach na potrzebnem ja- 
snem pojęciu i zrozumieniu położenia. Dość 
przypomnieć, w jakich warunkach objął 
rządy Dążność do przesadnego imperyali- 
zmu, jaka się objawiała na całym obsza­
rze państwa i wszędzie wywoływała star­
cia; umowa cypryjska, która nałożyła na 
Anglię obowiązki względem Turcyi, do speł­
nienia których to obowiązków Anglia nie 
była zdolna wykonanie traktatu berlińskiego, 
kwestya irlandzka —  oto otrzymany przez 
niego spadek. Otóż przez pół szósta roku An­
glia przyczyniała się w swojej mierze do wy- 
k : nania' traktatu berlińskiego, wyswobodziła 
się wobec Porty od zobowiązań przyjętych 
względem Turcyi, które to zobowiąza­
nia ani Turcyi, ani Anglii nie przynosi­
ły korzyści. Ze względu znów na swą po­
litykę kolonialną, Anglia raczej skupiała 
swe siły, aniżeli je rozpraszała, zbyt wiel­
kie tylko ponosiła ofiary dla starej idei 
imperyalizmu, i to jest jedyny zarzut, jaki 
czynić można. W  tym przedmiocie porzą­
dek musi być zaprowadzony. Co do posia­
dłości kolonialnych, Anglia ■ ma_.ws*>ótes- 
wodników, którym się także kawałek miej- 
SCH pod słońcem należy. Współzawodnicy 
ci nie roszczą pretensyj do posiadłości an­
gielskich, bronią tylko swego prawa do 
rzeczy, którą za swą własność uważają. 
Świat jest dość sz roki i pozwala się roz­
rastać wszystkim mocarstwom. Zaczynają 
to pojmować i w Anglii , a w następstwie 
zrozumieją to jeszcze lepiej". Organ dy­
plomatyczny żegna więc z żalem rządy 
Gladstona, ale nie widzi też żadnych po­
wodów, dla którychby się można obawiać 
gabinetu Salisburego.

(A nglicy pozostają  w Egipcie.)
Kairski korespondent Pol. Corr poda­

je  o zmianie postanowień angielskich co 
do Egiptu, następujące szczegóły: „Mogę 
zapewnić kategorycznie , że plan obsadze­
nia Suakiinu przez inne mocarstwo, został 
przez Anglię zupełnie zarzucony. Ważny 
ten punkt ma być utrzymany nadal w mo­
cy angielskiej i stanowić podstawę handlo­
wych operacyj w Sudanie. Motywa, które- 
mi rząd angielski uzasadnia tę zmianę 
w zapatrywaniach swoich, są mniej więcej 
następujące: Jeżeli sam Egipt i trzy punk- 
ta, to jest Assuan, Wadi-Ifalfa i Korosko 
obsadzone będą i utrzymane przez dosta­
teczne załogi angielskie, to Mahdi zmuszo­
ny będzie zasilać się wszelkiemi posiłkami 
drogą przez Suakim. Otóż w przypuszcze­
niu, że i w tym punkcie znajdować się 
będzie odpowiednia siła zbrojna angielska, 
a wzdłuż wybrzeży wykonywaną będzie 
czujna służba wojskowa, to hordy Mahdie- 
go odcięteby były od reszty świata, a 
w takim razie powstanie upadłoby samo 
przez się. Najdalej w ciągu pięciu lat, jak 
obliczają, zostałby Sudan bez dobywania 
z pochew oręża uśmierzony, i byłaby utoro­
waną droga do uzyskania wszelkich han­
dlowych korzyści i stłumienia niewolnic­
twa. Oznaczone już zostały osoby, które 
w imieniu rządu angielskiego mają rezydo­
wać w Suakirnie. Obiegają tu nawet pogło­
ski, że ofertę o obsadzenie Suakimu przez 
wojska tureckie zrobiono dopiero wtedy, 
gdy się z góry przekonano , że Turcya jej 
nie przyjmie pod warunkami, które dykto­
wano. Ńieprzyjęcie zaś propozycyi ze stro­
ny Turcyi , daje rządowi angielskiemu po­
niekąd nawet pozorne prawo do zajęcia 
nadal terytoryum, zostającego bez opieki.

„Niemiłego Anglii pierwszego adjutan- 
ta wicekróla, hrabiego Della oala, udało 
się reprezentantowi angielskiemu E. Barin- 
g o w i , obalić. Hr. Salla nie był przyjacie­
lem interwencji angielskiej, i nie robił z 
tego tajemnicy. Sir Ewelin Baring, wielo­
krotnie zwracał uwagę khedywa ,że jako re­
prezentantowi W. Brytan i niemiło mu wi­
dzieć u boku wiceKróia nieprzychylnego A n ­
glikom doradcę, a w końcu zażądał wyda­
lenia hr. Sali. Wicekról prosił swego adju- 
tanta, ażeby zechciał udać się na urlop, 
lecz hrabia zauważył, że obecne stosunki 
nie pozwalają na to, ażeby się oddalał. 
Było to w chwili, w której ogłoszono szcze­
góły podróży i konferencyi lorda Roseberry 
z księciem Bismarckiem i gdy utrzymywano, 
że Bismarck miał wyrazić zapatrywanie, iż 
byłoby rzeczą pożądaną, gdyby Mahometa 
Tewfika zastąpił na tronie wicekról popu­
larny i energiczny. To więc rzekome zapa­
trywanie księcia tak miało przerazić Ba- 
ringa, że postanowił usunąć niebezpieczne­
go hrabiego. Pod jego to naciskiem, i gdy 
hrabia Della Salla nie chciał urlopu, mu­
siał wicekról dać swemu adjutantowi dy- 
misyę. Jakkolwiek niełaska ta, hr. Salli osobi­
ście nie dotyka, to jednak pozbawienie go
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dotychczasowej godności zrobiło w kairskich 
kołach bardzo przykre wrażenie". ™

KRONIKA
— Najjaśniejszy Pan raczył najmiło- 

ściwiei udzielić ze Swej prywatnej szkatuły 
gminie Radomyśl, w powiecie tarnobrzeskim, 
na restaurację kościoła, zapomogi w kwocie

20 Z\'m) P os iedzen ie  lta d y  m ie jsk ie j,
na wczoraj zwołane, nie przyszło do skutku 
dla braku kompletu; brakował do odbycia 
sesYi o godzinie 7 3/4 wieczorem, tylko jeden 
radnv P. prezydent Dąbrows! i, rozwiązując 
zebranie, prosił obecnych pp. radnych ażeby 
w niedzielę o godzinie 10 przed południem, 
z e c h c i e l i  licznie zebrać się w sali obrad, gdzie 
odbędzie się popis uczniów szkoły przemysło­
w i  - wraz z wystawą robót.

(m) O ”TVei eewęe do Brzucho w ic , 
zaprojektowanej przez urzędników magistratu 
lwowskiego, a odbyć s i ę  mającej w mcu clę, 
dnia 5 b. m. w godzinach poobiednich, poda­
liśmy już krótką notatkę. Prócz rozrywki dla 
uczestników i zaczerpnięcia świeżego powietrza 
w prześlicznych lasach szpilkowych, łączy się 
z ta wycieczką cel humanitarny, a mianowicie 
zebranie funduszu na pogorzelców m. Grodna, 
dalszym zaś celem jest danie możności jak naj­
liczniejszemu gronu mieszkańców miasta Lwowa, 
naocznego, osobistego przekonania się o ile 
rozległe lasy brzuchowickie nadają się do urzą­
dzenia projektowanej, a przez kom.syę budze- 
tuwa Rady miejskiej juz uchwalonej stacyi kli­
matycznej. Komitet, urządziwszy wycieczkę, po­
czynił najrozleglejsze przygotowania, ażeby ucze­
stnikom umożliwić wyprawę za miasto i uprzy- 
iemnić im pobyt na świeżem powietrzu Na 
placu Missyonarskim czekać będą podwody o 
godzinie 1 i 3 z południa. Chorągiew na gma­
chu ratuszowym wywieszona od strony p 
dniowej, będzie hasłem do wyruszenia z miasta. 
Ceny za podwody z miasta do Brznchow.c i na- 
powrót, sa w ale umiarkowane, jak to przeko­
nać sie można z rozlepionych po rogach ulic 
afiszów." W wycieczce zamierza wziąć udział 
znaczna część pp radnych wraz z prezydentem 
miasta. Zgłoszenia przyjmują do jutra w po­
łudnie sklepy i handle wymienione na afi­

szach .^  W y d z ia ł k asyna  m ie jsk ieg o  za­
wiadamia pp. członków, że odłożoną wycieczkę 
zamyśla urządzić w niedzielę, dum U  b. m., 
do znanej miejscowości „Starego Sioła , koleją 
Ozerniowiecką, w którym to celu postarano aię 
O osobny pociąg spacerowy. Pp. członkowie ka­
syna z rodzinami, tudzież osoby przez tychże 
przedstawione, zapisywać się mogą od dnia dzi- 
sieiszego do wtorku, t. j. 7 b. m., wieczór, 
w kancelaryi kasyna miejskiego, gdzie zasię­
gnąć moga bliższej informacyi Stanowczo od­
bycie się wycieczki i program tejże podany bę­
dzie później do wiadomości.

Stylistyka dla urzędów gmin­
nych Staraniem i nakładem wydawnictwa 
gazet Samorząd i Gmina we Lwowie, zaczęło 
wychodzić arkuszami dzieło, jakiegusmy dotych­
czas w polskim języku nie mieli, p. t.: Styli­
styka dla urzędów gminny h. I odręczn.k taki 
jest niezbędny dla władz i instytncyj autono­
micznych w codziennem urzędowaniu, hormat 
książki jost wielkiej ósemki druk wyraźny, 
papier biały, -  ogółem całosc pięknie się 
prezentuje. W pierwszym arkuszu na czele, 
podana jest ogólna nauka o stylistyce urzędo­
wej, a następnie idą dokładne, popiawne ] 
praktyczne wzory rozmaitych pism, podań 
i! etycy i i t. d. wystosowanych do wszystkich 
urzędów — wzory zaś tak są ułożone, że bez 
pomocy adwokata lub pisarza pokutnego każdy 
może podanie z tej książki na czysto odpisać, 
uzupełniając je tylko datami i nazwiskami 
Otóż tak pożyteczne dzieło, zasługuje na jak 
najszersze rozpowszechnienie, zwłaszcza, ze ce­
na jego jest nadzwyczaj przystępna, w drodze 
bowiem przedpłaty wynosi 2 zł. w miejscu, 
a 2 zł. 10 ct. na prowincji.

. Śpiewnik ruski „Kolraar". Ko­
mitet / ‘.żony z alumnów ruskiego sommaryum 
lwowskiego, w celu wydawnictwa pieśni ni­
skich zawiadamia za naszem pośrednictwem 
polska publiczność, iż obecnie drukuje się juz 
czwarty arkusz rzeczonego śpiewnika, a w drugiej 
połowie miesiąca wyjdzie cały zeszyt i obejmować 
bedzie kwartety z najpiękniejszych pieśni ludo­
wych i utworów kompozytorów rusko-ukiaió- 
akich- Łysenka, Werbickicgo, Ławrowskiego, 
Worobkiewicza, Wachnianina i t. p. Redakcyę 
śoicwnika prowadzi znawca muzyki i kompozy­
tor p prof A. Wachnianin. Ceua prenumera- 
cyjna do 15 lipca b. r. wynosi 1 zł.; po l o
lipca cena śpiewnika z o s t a n i e  znacznie podwyż­
szona. Prenumeratę uprasza się posyiac na ręce 
p. Izydora Zielskiego, słuch. św. teologu w ru­
nkiem seminaryum we Lwowie.

1  Uczniów szkoły skrzypcowej 
n M Tyberga drugi popis odbędzie się w po­
niedziałek, dnia 6 b. m., w sali towarzystwa 
Frohsinn (hotel Georga), z uprzejmym współ­
udziałem uczenie szkoły muzycznej p. Ludwika 
Marka. Program: 1. Beriot. Duetmo, p. Sta­
nisław Orzechowski z towarzyszeniem drugie i 
skrzypiec. 2. Wiclitel. Sonatina, panna Kamila

„G&z«ta Lwowska* z dnia 3

Gąsiorowska z towarzyszeniem drugich skrzy­
piec. 8. Dancla: Balada i Meertsa -.Preludium, 
p. Leon Katz. 4. Bazzini. Serenada (La Calma) 
p. St. Rogalski. 4. Dancla. Air vurie, p. Włodz. 
Rogalski. 6. Adolfson. „Tam na błoniu11, fan- 
tazya, panna Rózia Weidhorn. 7. Raff. Gayati- 
na, p. T. Malisz. 8. Moniuszko-Adolfsou. Fan- 
tazya z Halki, p. Maur Stierer. 9. Dancla. 
„Montechi i Capuletti" fantazya, p Nap. Gą- 
siorowski. 10. Rode. Koncert B dur p. Łuc. 
Nadwodzki. 11. Vieuxtemps. Fantaisie caprice 
p. Józef Steinberger. 12. Ryszard Wagner. 
„Pieśń Walthera11 (z opery Meistersinyer) na 
skrzypce, fortepian i organy, wykonają ze sto­
warzyszeniem panny L. Cohn i p. Marka 
uczniowie szkoły. 13. Szubert. Sonata B-dar, 
na fortepian i skrzypce, pna Jakisz ze szkoły p 
L Marka i p. Ł. Nadwodzki. 1T. Liszt. Ra­
psodia węgierska na fortepian panna H, Tertil.
15. Haydn. Sonata G- dur fortepian i skrzypce, 
pna L. Cohn i p. Steinberger. 16. Leclair. Sara- 
banda i Tamhourin, Martini: Gayotte, z towa­
rzyszeniem fortepianu (panna Rosenberg), wy­
konają uczniowie szkoły skrzypcowej. Akompa­
niament objął pan L. Marek. Początek z ude­
rzeniem godziny 6 wieczorem. Wstęp wolny.

—  Kolonie wakacyjne. Czwarty wykaz 
składek na rzecz tychże kolonij: Stowarzyszenie 
zaliczkowe urzędników we Lwowie 50 zł.; Strze­
lec w restauracyi Stadtmilllera 10 zł. 50 ct.; 
p. Krasucki z listy 1. 44, 10 zł. 50 c t ; ks. 
Niemczynowski z listy i. 157, 9 zł.; p. Zagór­
ska z listy 1. 130, 62 zł. 75 ct.: J. Bąkowski 
z listy 1. 2.6, 26 z ł ; p Karolowa Mikolascho- 
wa 10 z ł ; dr. Z. Samołewicz z listy 1. 42 
176 zł. 77 ct.; p. Vólker 1 zł.; p. Zdz. Ony­
szkiewicz z listy 1. 18, 13 zł. 10 ct.; dr. K. 
Benoni 3 zł.; p. Jul. Reiss 5 zł.; p. Białoskór- 
ski z listy 1. 90, 12 z ł ; p. Schubuth 2 z ł; 
pani T. K. 15 z ł ; redakeya Kuryera Lwow­
skiego l i  zł.; JE państwo Namiestnikowstwo 
Zalescy 25 zł.; p. Suchodolska 10 zł.; strzelec 
w restauracyi p. Rudolfa 7 zł. 70 ct.; p. sta­
rościna Kosińska z listy 1. 121, >5 zł. 20 c t ; 
Muśka E. (za plamy na obrusie) 2 z ł ; ks. pra­
łat Jurkowski z listy 1.15, 25 zł.; dyr. Schnei­
der z listy 1. 83, 8 zł. 10 ct.; p. S. (poczta 
Lwów) '15 zł.; Bolesław Smiałowski z Aussee 
10 z ł; dyr. Rybowski z listy 1. 85, 8 zł. 
17 ct.; p. Machczyńska z listy i. 132, 10 zł.; 
dyr. Jerzy Klein z listy 1. 69, 14 zł. 80 ot.; 
opłata za ucznia L. 30 zł.; p. Eufrozyna Wa- 
silko z listy 1 137, 6 zł. 14 ct wa., razem 
604 zł. 73 ct., razem zaś z poprzednio wyka- 
zanemi składkami 869 zł. 92 ct., wpłynęła 
dotychczas na rzecz kolonij wakacyjnych łą­
czna kwota: 1 474 zł. 65 ct. do kasy komitetu. 
Oględziny lekarskie dziewcząt, odbędą się 
w niedzielę, dnia 5 b. ni. o godzinie 11 rano, 
w sali Towarz „Pracy kobiet" (ul. Teatralna 
! 0). Oględzin tych podjął się łaskawie dr. 
Wład. Bylicki. —  Oględziny lekarskie zaś, 
kandydatów do kolonii chłopców, odbędą się 
we wtorek, dn. 7 b. m. o godzinie 6, w sali 
gimnast. „Sokoła11 (ul. Zimorowicza). Dr. A. 
Sieradzki przyrzekł łaskawie zająć się żmudną 
tą pracą. —  Uprasza się uprzejmie o zwrot 
list składkowych do 5 lipca b. r.

—  Na pogorzelców w gminie Rudzie 
wpłynęły do e. k. starostwa w Tłumaczu datki 
w łącznej kwocie 10 zł. 1 ot., która odesłaną 
została do c. k. starostwa w Żydaczowie.^

(O  W arehldyccczyi lwowskiej obrz. 
grecko katolickiego objął ks. Aleksander Stocki, 
wikary w Komuchach, administracyę probostwa 
w Boiiutynie; ks. Teofil Piotrowski, wikary 
w Kosowie, administracyę probostwa w Samkach 
średnich; ks. Zenon Sieminowicz, administrator 
probostwa w Bolechowie, zawiadowstwo probo­
stwa w Kluwińcaeh; ks. Hilary Sieezyński, 
administracyę probostwa w Daszawie; ks. Adam 
Witwieki zawiadowstwo w Strzałkowie; ks 
Michał Walnicki, administracyę probostwa w 
Bratkowcach ; ks Jan Kolankowski, administra­
cyę w Korostowie; ks. Szczepan Lezohubski, 
wikary w Lipnicy, administracyę probostwa 
w Ściance; ks. Modest Buszak, administracyę 
wMilowcach; ks. Wiktor Jezierski, administra­
cyę w Ubiniu; ks. Teofil Lubieniecki, wikary 
w Zbarażu, administracyę w Kujdańcach; ks. 
Aleksy Zajączkowski, administracyę w Zaru- 
bińcacli; ks. Paweł Kozink, administracyę w 
Wysocku ; ks. Michał Weliczko, administrator 
w Knihiniczach, administracyę w Mołodyńcach

—  Wypadek na kolei. Dnia 25 czerwca 
na kolei między stacjami Lubaczów a Oleszyce, 
w pow. cieszanowskim, dwaj parobcy dworscy 
z Oleszyc usiłowali przejechać przez szlak ko­
lejowy, właśnie, gdy nadchodził pociąg, na 
widok którego, wstrzymali konie. Te ostatnie 
spłoszyły się, a kiedy przebiegły przez tor, 
pociąg zgiuehotał wóz i zabił na miejscu je­
dnego z siedzących na nim parobków, gdy 
drugi lekko tylko w głowę został uszkodzony, 
konie zaś uszły bez szwanku. Śledztwo sądowe 
jest wdrożone. —  Dziś zaś, w skutek fałszywie 
ustawionej zwrotnicy, pociąg mięszany nr. 7 
najechał na wozy pociągu towarowego, stojącego 
na torze w Radymnie i mającego właśnie wy­
ruszyć do Lwowa. W skutek tego wypadku 
jeden podróżny i dwaj konduktorowie ponieśli 
lekkie uszkodzenie. Z parku przewozowego uszko­
dzone zostały 3 wagony. Przeciwko winnym 
tego wypadku wdrożyła dyrekeya ruchu natych­
miast śledztwo dyscyplinarne.

=  K rad zież  s re b ra , a t o : dwóch 
par srebrnych lichtarzy, wartości 130 zł., sze-
lipca 1885.

ściu małych i jednego dużego puhara tulskiej 
roboty, wartości 30 zł., solniczki,? wartości 6 
zł., flaszki i 6 kieliszków wraz z tacką, war­
tości 100 z ł , popełniono w nocy na 25 z. m. 
w Wygodzie, koło Doliny, na szkodę A. Gar- 
teńberga, który za odszukanie tych skradzionych 
mu przedmiotów przyrzekł nagrodę w kwocie 
50 zł.

=  Wypadek. Dziewczyna niewiadomego 
nazwiska, upadłszy wczoraj wieczór na ulicy 
Blacharskiej, straciła przytomność , musiano ją 
przeto odwieźć do głównego szpitala.

=  Jakiś zuchwały złodziej zakradł 
się ogródkiem pływalni wojskowej do wnętrza 
tejże, i pościągawszy 29 sztuK prześcieradeł 
oraz kostium kąpielowy damski, wartości 60 zł., 
złożył swą zdobycz na czółno, którem wypłynął 
na drugi koniec stawu, gdzie wyładowawszy 
swój łup, odtrącił łódkę od brzegu i umknął, 
prześcieradła były znaczone koperwasem, lakiem 
i stampilią wspomnionego zakładu.

—  Fożar w Horodcnce. Wczoraj wie­
czorem doszła nas następująca złowroga depe­
sza : Horodenka, 2 lipca, godz, 5 min. 30 po 
południu. Horodenka pali się od południa. Śród­
mieście już spłonęło. Około 600 domów w gru­
zach. Ratunek z powodu wiatru utrudniony. 
Kościoły, budynek rządowy zostały ocalone. 
Bardzo wiele rodzin utraciło całe mienie. Ogień 
wszczął się w domu jednego z izraelitów z nie­
sprawdzonej dotąd przyczyny. — Późniejsza de­
pesza powiada, że około 5.000 ludzi pozostało 
bez dachu i chleba. Na pierwszą wiadomość o 
tej nowej, ciężkiej klęsce, c k. Prezydyum 
Namiestnictwa wysłało na ręce c. k, starosty 
w Horodence kwotę 2.000 zł, na zaspokojenie 
pierwszych potrzeb p gorzelców.

—  W  skutek oberwania się chmury 
i uszkodzenia toru kolejowego na przestrzeni 
kolei Półoocnej Biłsk-Żywicc, komunikacya była 
wczoraj przerwaną. Nie wiadomo, jak długo 
potrwa ta przerwa.

—  Zapiski policyjne. Skradziono 36 
poszewek i tuzin ręczników znaczonych F. P., 
wartości 63 zł.; popielatą suknię, wartości 40 
zł., panu A. K. pod 1. 6 ul. Wronowskich. —  
Zgubiono złotą broszkę, dużą, dętą, dawniej­
szego fasonu, z białemi perełkami, kształtu 
liścia, z zepsutem uszkiem, wartości 20 z ł.; 
zastawniczą kartkę banku ruskiego 1 71.791 
z dnia 26 maja b. r., na surdut za 2 zł. za­
stawiony ; książeczkę płatniczą c. k, ofieyała 
pocztowego p. Pachingora. — Znaleziono w tu 
tejszej kasie miejskiej na podiodze 30 zł. bankno­
tami ; zastawniczą kartkę ruskiego banku z dnia 
14 marca b. r. 1. 62.804 na złoty pierścionek 
za 50 et. zastawiony. — Zakwestyonowano 
srebrny zegarek, cylinder, pojedynczo kryty, 
z minutową wskazówką, fabryki „Yaclieron Ge- 
mwe" wewnątrz z nazwiskiem Lew, szpilką za- 
rysowanem, z krótkim mosiężnym łańcuszkiem, 
który został 9 czerwca b. r. zastawiony; dru­
cianą klatkę dla papugi. —  Przytrzymano na 
ulicy Strzeleckiej zbłąkane źrebię maści kaszta­
nowatej i oddano je do komisaryacu I dziel­
nicy.

f  Zmarli w ostatnich dniach: w Brdo­
wie , w Poznańskiem, powszechnie poważany 
obywatel wielkopolski, hr. Wiktor Sz łdrski, 
licząc lat 68 ; w Piotrkowie księgarz tamtejszy 
Leonard Chodźko, członek ziianej, zasłuż nej 
rodziny, jeden z głównych inicjatorów prasy 
prowincjonalnej w Królestwie; w Warszawie
b. żołnierz wojsk polskich z r. 1831, Leon Myr- 
tenheyn.

—  Najnowszy obraz Siemiradz­
kiego . przedstawiający męczeństwo młodego 
małżeństwa w Egipcie, w bliskości świątyni 
Izydy, w tych dniach przybył do Warszawy i 
znajduje się w posiadaniu hr. Maryi Przeździe- 
ckiej.

Na wydziale dramatycznym
konserwatoryum wiedeńskiego, ukończył w tym 
roku studya także jeden Polak, p. Rayski Ro­
man, który odbył dwuletni kurs nauk w prze­
ciągu jednego roku, odznaczając się pilnością i 
poważnem traktowaniem swojego zawodu. Pan 
Rayski rok jeszcze przy pomocy swojego profe­
sora, artysty Burgteatni, dr. TyroTa, studyo- 
w e i ć  będzie teatra niemieckie, poczem udaje się 
do paryskiego konserwatoryum dla kształcenia 
się na wzorach komedyi francuskiej. Po ukoń­
czeniu studyów zamierza p. R. poświęcić się 
scenie polskiej.

—  Wystawa poziomek i owoców 
przed kilku dniami otwarta została w Hietzing, 
pod Wiedniem

— W klubie rzymskim Oircolo della 
Caccia przed kilku dniami poseł brazylijski 
Callado przychwycony został na podstępnej grze. 
Według depeszy z Rzymu, Oallado został już 
przez rząd swój odwołany.

—  Legat. Zmarły w Odesie w kwietniu 
r. b., ś. p. Klimowski, o którego zapisie na 
uniwersytet Jagielloński w Krakowie jużeśmy 
donosili, legował na ten cel, jak się dowiaduje 
Czas, 42.000 1-ubli, z zastrzeżeniem, aby ten 
fundusz użytym był przeważnie na koszta druku 
polskich książek naukowych i wykładów uni­
wersyteckich. Egzekutorem testamentu jest mię­
dzy innymi konsul austryacki w Odesie a te­
stament został złożony do zatwierdzenia w ode- 
skini sądzie okręgowym.

—  Zamach na skarbiec. Korespon­
dent Noiv. Wrem. z Humania donosi: Dnia

20 czerwca w lokalu kasy spostrzeżono wyłom 
w jednej ze szczytowych ścian, wyłom, uczy­
niony widocznie w celu zabrania pieniędzy ze 
skarbca, w którym podówczas było do 1.000.000 
rubli. O godzinie 7-ej z rana stróż kasy, za­
miatając podłogę, spostrzegł w ścianie zewnę­
trznej, graniczącej ze skarbcem, wielki otwór 
i różne papiery, walające się na ziemi. Dano 
znać władzom właściwym. Natychmiast zęjawili 
się reprezentanci tych władz i skonstatowali 
niechybne targnięcie się na okradzenie skarbca 
krajowego. Dom, w którym mieści się kasa, 
jest własnością prywatną. Z obu stron do kasy 
dotykają osady, a północna strona graniczy 
bezpośrednio, bo nawet bez płotu, z ogrodem 
mieszczanina Abwerbucha W tej właśnie ścia­
nie, pod oknem, mającem grubą kratę, zrobio­
no wyłom w nocy z i 9 na 20 czerwca. Wiel­
kość wyłomu jest znaczna Człowiek dorosły, 
tuszy średniej, może z łatwością przeleźć przez 
wyłom i wrócić. Ponieważ będący w kasie 
dwaj woźni i urzędnik dyżurny twierdzą, iż 
nie słyszeli żadnego hałasu, zdaje się być 
rzeczą pewną, iż sprawcy wyłomu pracowali 
nie kilofem, lecz dłutem. Nadto znaleziono 
trzonek wielkiego dłuta. Sprawey niewątpliwie 
znali rozkład kasy, nie wiedzieli tylko wido­
cznie, iż oprócz zewnętrznej, kasa miała i 
ścianę wewnętrzną. Przekonawszy się o po­
myłce, złoczyńcy już nie starali się wyłamy­
wać drugiej ściany, zwłaszcza, że dzień się 
już zbliżał i ruch dawał się już słyszeć. W o- 
grodzie, z którego wzięto się do wyłomu, wy­
kryto wyraźnie ślady stóp ludzkich. Śledztwo 
prowadzi energicznie sędzia śledczy Multanow- 
ski i podobno pociągnął już do indagacyi 
dwóch ludzi, na których padło podejrzenie, iż 
są sprawcami zamachu.

—  Z Grodna donoszą: Dla pogorzelców, 
których cyfra dochodzi do 20.000, zewsząd na­
pływają wsparcia pieniężne lub w naturze. Na 
miejscu zawiązały się dwa komitety: jeden pod 
przewodnictwem wice-gubernatora grodzieńskie­
go pana Iskryckiego, drugi damski pod prze- 
zydencyą pani gubernatorowej. Potemkinowej. 
Do składu tego ostatniego zaproszoną została 
nasza powieściopisarka pani Eliza Orzeszkowa. 
Oba komitety skrzętnie zbierają składki na rzecz 
ofiar pogorzeli i zajmują się ulżeniem ich cięż­
kiej doli, rozdając nadsyłane produkta i pienią­
dze. Zarząd miasta Wilna postanowił podobno 
wyasygnować na zapomogi dla pogorzelców 4000 
rubli, a tymczasowo członkowie zarządu na 
ostatniem posiedzeniu zebrali między sob 750 
rubli. Z Łodzi przesłano cały wagon zboża, 
z Warszawy i Białegostoku ciągle nadchodzi 
chleb. W Kownie także utworzył się komitet 
pomocy dla pogorzelców grodzieńskich.

— Staruszek 109-letni, żyjący w Ka­
liszu, niedawno przejechany został na ulicy tego 
miasta, lecz jest nadzieja, że wróci jeszcze do 
zdrowia. Starzec ten służył pod księciem Józe­
fem Poniatowskim w legionach napoleońskich. 
Jest zupełnie przytomny, słyszy i widzi bardzo 
dobrze. Z trzynaściorga dzieci pozostała mu 
tylko jedna córka.

— Obowiązki lekarza domowego 
w przytułku Wyborsldm nad Newą, dla Pola­
ków przeznaczonym, przyjęła pani Wilhelmina 
Arciszewska, posiadająca stopień lekarski z kur­
sów medycznych w Petersburgu.

—  Czuły sukcesor. W Moskwie nie­
dawno, niejaka Wielikolepowa, 7 8 -letnia pan­
na, okradziona zostaia przez najbliższego swego 
krewnego, Czernyszewa, jedynego domniema­
nego spadkobiercę. Summa skradzionych pie­
niędzy była nader znaczną, gdyż wynosiła 
około 500 000 rubli w gotówce, które staru­
szka chowała w szafie. Zawiadomiona polieya 
od razu wpadła na ślad sprawcy kradzieży. 
Nie od razu wszakże zdołała odnaleźć pienią­
dze. Dwa dni robiła poszukiwania w domu 
Czernyszewa, i dopiero po zburzeniu całego 
niemal mieszkania, 300.000 rub. odnalazła 
ukryte głęboko w kominie, resztę zaś w jed­
nym z zewnętrznych zabudowań. Po zwróce­
niu poszkodowanej piemędzy, Wielikolepowa 
od oskarżenia odstąpiła, twierdząc, iż pomimo 
tego faktu, sukcesorem .jej będzie Czernyszew.

(N) Pomiędzy młodymi pisarzami fraueu- 
skimi, jest jeden, już cieszący się rozgłośnem 
imieniem, którego sposób pisania wydaje się —  
nam Polakom szczególniej — niezmiernie sym­
patycznym. Tym autorem jest Charles Buet, 
naczelny kierownik niedawno powstałego, a już 
cieszącego się wielkiem powodzeniem, przeglądu 
miesięcznego La M inenc. W tych dniach 
księgarnia S. Giraud et Gie wydała dwa nowe 
tomy, nazwiskiem jego opatrzone i należące do 
dwóch odmiennych rodzajów: krytycznego i
twórczego. Pierwszy nosi tytuł: Mćdaillons et 
Camees. Zawiera on seryę ciekawych i intere­
sujących studyów o literatach i poetach dzi­
siejszych, jak naprzykład: o Barbey d’ Aure- 
villy, Franęois Coppee, Emile Zola, Alphonse 
Daudet, Leon Gladel, Rollinat, Leon Bloy; 
o zmarłych: Paul Feval, pani Fóval, Louis
Yeuillot, Madame Sand; wreszcie jeden z roz­



działów poświęcony jest bas bleus w ogólności, 
inny zaś Sarze Bernhardt. Są to szkice litera- 
cko-anegdotyczne, doskonale dopełniające histo- 
ryę bieżącego piśmiennictwa francuskiego, o 
poglądach" zupełnie nowych, o spostrzeżeniach 
oryginalnych, wytwornych kunsztowną formą, 
a miłych zdrową i uczciwą tendencyą. O ile 
wiemy, tom ten narobił już dużo hałasu w 
Paryżu. Pewni jesteśmy, że sukces jego szybko 
nie ' przeminie. Druga książka nosi miano: 
Contes Moqueurs Trudno było dla tego zbioru 
o nazwę właściwszą, tyle dowcipnej a elegan­
ckiej mieści w sobie ironii, nieraz zupełnie 
zawoalowanej. Są to opowiadania mniej więcej 
dramatyczne, niezmiernie rozmaite i między 
sobą różne Najgwałtowniejsze uczucia i na 
miętności, najdelikatniejsze wrażenia, miłość i 
bojaźń, zazdrość i pycha, w swych objawach 
pozornie powszednich, badane są i analizowane 
przez autora z prawdą i siłą, realnie a este­
tycznie. Nie jest to zwykły zbiorek powiastek, 
o których treści zap mina się zaiaz po prze­
czytaniu ; ręczę, że każdy umysł baczny i uwa 
żający zatrzyma się na nich dłużej, że chętnie 
do nich powróci i powtórnie odczyta. Te krót­
kie, wdzięczne, artystyczne i uczciwe obrazki, 
nakreślone zręcznem piórem, przysporzą nieza - 
wodnie rozgłosu p. Charles Buet, którego śmia­
ły dramat Le Pretre, nawet w czasach tak 
anti-chrześciańskich jak dzisiejsze we Francyi, 
mógł być przedstawiony w nadsekwańskiej sto­
licy z olbrzymiem powodzeniem i zwrócił na 
utalentowanego pisarza powszechną uwagę, tak 
krytyki jak i publiczności.

Bank Rolniczy we Lwowie.
(Ulica Karola Ludwika ]. 1)

Dnia 2 lipca, 1885. 
Ceny ń 100 kilo — loco Lwow.

P s z e n i c a  gotow a. 8*-~ 8-60
usposobienie przychylne . . ----.—
Ż y t o  _ gotow e, 6-—  6 75
usposobienie spokojne . . .
0  w j e s obroczny 6*2o 6-80
usposobienie spokojne — |—
J ę c z m i e ń  6-50 7 50
usposobienie spokojne
R z e p a k  nowy _ . . 10-25 11.25
usposobienie mdłe

do nasienia — *—  — ' —
G r o c h  do gotow. — •---------*—

obroczny — •— — '— 
W y k a  . . .  4- 5 25
B o b i k  . . . ' -

PI r e c z k a poszukiwana . 7'50 8-o0
K u k u r u d z a  . . .  5*25 7’—
usposobienie spokojne
C h m i e l  bez popytu, za 50 kilo 2 0 '- -  4e>- - 
C h m i e l  n o w y  50 -  55*—
K o n i  c z y n a  czerwona — •---------*—

biała . ■— — ‘ —
szwedzka — — '—

S p i r y t u s  za 10.000 lt. prct. 8 0 - -  80*25 
Bank rolniczy utrzymuje na składzie

1 w magazynach sw oich : owies, chmiel, 
lucernę frarcnską z Montpellier, buraki 0 -  
berndorfskie „Mammoth", —  przyjmuje za­
mówienia na maszyny.

Cheć zbytu nowego ziarna wobec ogolnego 
zastoju i biernie zachowujących się odbior­
ców, wywołała na targu zbożowym znaczną 
zniżkę cen : płacą względnie do wysokości 
wypłacanych przy kupnie zaliczek loco sta- 
cyejkolejowe, za pszenicę na sierpień wrze­
sień za 100 kilo 6-— do 7-—  złr., pańłas 
Lwów 7 — łdo 7-25 złr., na dalsze termma 
o 25 do 50 cnt.mniej. —  Żyto płacą loco sta- 
cye kolejowe za 100 kilo na wrzesień- 
październik 4-50 do 5 —  złr., paritcts Lwów 
5 - _  jo  5-25 złr, dalsze termina stosunko­
wo mniej. .

Chmiel w ubiegłym tygodniu miał nie­
co żywszy popyt, korzystne jednak wiado­
mości wywołały usposobienie mdłe.

*** Wyrób wódki w Galicy!.
i W miesiącu maju r. 1885 wyrobiono w 117 
gorzelniach galicyjskich ogółem 626 095 opo­
datkowanych stopni alkoholu. Największa ilość 
gorzelni była w ruchu w powiecie skarbo­
wym tarnopolskim bo 29 (wyrobiono tu 146.090 
opodatkowanych stopni alkoholu) , następnie 
w broizkim 28 (127.004 stopni alkoholu), 
w rzeszowskim 6 , przemyskim 6 , kołomyj- 
skim 12, stanisławowskim 16, sanockim 3, 
tarnowskim 4, krakowskim 9, lwowskim 5, 
Samborskim 4. (W  powiecie skarbowym nowo­
sądeckim nie była w ruchu ani jedna go­
rzelnia.)

*** Wyrób piwa w Galicyi. W mie­
siącu maju roira 18;‘ 5 w 168 browarach gal. 
wywarzono 52.136 hektolitrów piwa. Największa 
ilość browarów funkcyonowała w powiecie skar­
bowym rzeszowskim bo 30 (wywarzono w nich 
3.873 hekt. piwa), następnie w tarnopolskim 
19, (5.442 hekt.), brodzkim 18, (wywarzono 
4.475 hekt piwa), przemyskim 15, krakowskim 

' 13, sanockim 12, nowosądeckim 11, stanisła- 
j wowskim 11, tarnowskim 10 (4*577 liekt.), 
lwowskim 8, Samborskim 7, we Lwowie jako 
mieście zamkniętem 6 (7.402 hekt.), wreszcie 
w powiecie skarbowym kołomyjskim i mieście 
Krakowie po 4, (w  Krakowie wywarzono 3.124 
hekt.).

*** Produltcya ł sprzedaż soli.
W miesiącu maju r. bież. wynosiła produ- 
kcya soli w Galicyi 130.571 centnarów metr., 
sprzedaż zaś 10 \983 centn metr. W tym sa­
mym miesiącu roku zesz. wynosiła produ- 
kcya 127.375 centn. metr , sprzedaż zaś 106.689 
centn. metr. Z porównania wypływa, iż w mie­
siącu maju r. bież. wyprodukowano o 3.196 
cent. metr. więcej, sprzedano zaś o 4.70o cent. 
metr. mniej, niż w tym samym miesiącu roku 
zeszłego.

OSTATIIA POCZTA
Najd. Arcyksiążę F r a n c i s z e k  F e r ­

d y n a n d  d’ K s t e , przybędzie d. 4 b. m. 
na kuracyę do Gleichenbergu.

Dnia 1. b ni. wyjechała z Gieichen- 
bergu w najlepszem zdrowiu Najd. A r c y -  
k s i ę ż n a  M a r y a I m m a e u 1 a t a.

Dotychczasowy radca ambasady ros- 
syjskiej przy Nąjw. Dworze p. I1’ on  ton,  
mianowany ostatniemi czasy posłem w Li­
zbonie, wyjechał przedwczoraj z W i e d n i a  
d o  P e t e r s b u r g a ,  zkąd po czterotygo­
dniowym pobycie, uda się na nowo na swo­
ją posadę. ___________

Presse pisze : Z  kilku głównych miast 
prowincyonalnych donoszą nam , iż s e j m y  
odnośnych krajów koronnych, mają być 
z w o ł a n e  w p ó ź n e j  j e s i e n i  Sądząc z 
tego, należałoby przypuszczać, iż s e s y a  
R a d y  p a ń s t w a  rozpocznie się dopiero w 
grudniu ; ponieważ jednakże muszą zebrać 
się także dełegacye, przeto nabiera prawdo • 
podobieństwa wiadomość, i ż w e  w r z e ś n i u  
o d b ę d z i e  s i ę  k r ó t k a  p r z e d w s t ę p n a  
s e s y a  R a d y  p a ń s t w a .  W przyszłym 
tygodniu rozpoczną się w Wiedniu pomię­
dzy Ministrami obu połów Monarchii konfe- 
rencye ugodowe, które, jak się zdaje, ukoń­
czą się około i 5 b. m.

* Galicyjski bank kredytowy. W y­
kaz z dniem 30 czerwca 1885. Asygnaty ka 
sowe i wkładki na książeczki 967.818-22.

| Tabor ruchomy dróg żelaznych 
w Królestwie Polskiem składa się obecnie 
podług ostatnich wykazów statystycznych z 555 
lokomotyw, 6 !2  wagonów osobowych i 9090 
wagonów towarowych. Tabor ten, podług dróg 
żelaznych rozkłada się w następujący sposób: 
droga warszawsko - wiedeńska 238 lokomotyw, 
199 wagonów osobowych i 4.359 wagonów to­
warowych; droga nadwiślańska 114 lokomotyw 
136 wagonów osobowych i 1700 towarowych; 
droga dęblińsko-dąbrowska 95 lokomotyw, 67 
wagonów osobowych i 1200 towarowych; dro­
ga terespolska 58 lokomotyw 104 wagonów 
osobowych i 1216 wagonów towarowych; droga 
bydgoska 42 lokomotyw, 81 wagonów osobo­
wych i 558 wagonów towarowych; droga fa- 
bryczno-łódzka 8 lokomotyw, 25 wagonów oso­
bowych i 57 wagonów towarowych. W liczbie 
taboru, wagony, należące do osób prywatnych, 
a których cyfra na wszystkich drogach docho­
dzi do 150, jako stanowiące własność prywa­
tną, nie są wliczone.

Z B e r n a  donoszą, iż tamtejsza
c. k. prokuratorya wniosła o s k a r ż e n i e  
o z b i e g o w i s k o  p r z e c i w  15 r o b o ­
t n i k o m ,  którzy brali udział w ostatniej 
zmowie i dali powód władzom do wystą­
pienia przeciw nim.

Budap. Corr. donosi : W przyszły po­
niedziałek, dnia 6 b. m. prezes gabinetu 
Tisza, minister skarbu hrabia Szapary, i 
minister handlu hrabia Szechenyi, udadzą 
się z Pesztu do Wiednia , aby wziąć udział 
w w s p ó l n y c h  k o n f e r e n c y a c h  n a d  
s p r a w ą  u g o d y ,  która ma być zawartą 
pomiędzy Austryą i Węgrami. Na konfe­
rencyach tych oba rządy muszą się prze- 
dewszystkiem poinformować dokładnie co 
d o  h a n d l o w o -  p o l i t y c z n e g o  s t o ­
s u n k u  n a s z e j  M o n a r c h i i  d o  N i e ­
m i e c  w latach najbliższych. Rządy au- 
stryacki i węgierski, nim zostanie zawartą 
ugoda, muszą bezwarunkowo dowiedzieć 
się , czy i nadal, jak dotychczas będziemy 
się znajdować wobec Niemiec w stadyum 
wojny cłowej, gdyż w tym razie zajdzie 
potrzeba ustanowienia zupełnie innej tary­
fy cłowej, niż to miałoby miejsce, gdyby 
pomiędzy naszą Monarchią a Niemcami 
nastąpiło zupełne i tyle pożądane porożu 
mienie. Książę Bismarck, jak to podniósł 
sam w swoich mowach w parlamencie, ma 
zamiar wejść w ścisły ekonomiczny stosu­
nek z naszą M onarchią, a chcemy chętnie 
temu wierzyć , pomimo wręcz odmiennych 
doświadczeń, poczynionych w czasach osta­
tnich. Taki stosunek nie jest bynajmniej

niemożebnym. Wprawdzie o związku cło- 
wym pomiędzy Austro-Węgrami i Niemca­
mi wobec różnorodności stosunków podat­
kowych, nie może być absolutnie mo­
wy ; natomiast mógłby być zawarty wy­
godnie traktat cłowy , który na ze­
wnątrz przedstawiałby oba potężne państwa 
jako wspólny okręg cłowy. S t o s u n e k  
k w o t  nieda prawdopodobnie powodu do 
poważniejszych różnic, bo chociaż dochody 
W ęgier podniosły się znacznie w latach o- 
statnich, to i dochody zwłaszcza niestałe 
Austryi wzmogły się także co najmniej w 
tym samym stosunku. Obszerniejszą dysku- 
syę wywołają, jak się zdaje sprawy niesta­
łego podatku, gdyż w tym kierunku, pomi­
mo uregulowanej już kwestyi restytucyi, 
W ęgry, zwłaszcza przy cukrze czują się 
nieco pokrzywdzonemu Przedmiotem narad 
będzie także sprawa weterynaryjna. Chodzi 
bowiem o ułożenie wspólnego postępowania 
na wypadek potrzeby zamknięcia granic 
państwa. Dłuższą dyskusyę wywoła praw­
dopodobnie tylko sprawa subweneyonowa- 
nia austryac! o-węgierskiego Lloyda, niema 
jednakże obawy aby m ogły wywiązać się 
ztąd zasadnicze różnice — Co się tyczy w 
końcu odnowienia przywileju bankowego, to 
rokowania w tej mierze rozpoczną się, jak 
się zdaje dopiero w jesieni. I ta także kwe- 
stya nieprzedstawi trudności, chociaż W ę­
gry będą domagać się lepszego uposażenia 
swoich urzędów bankowych i własnej judy- 
katury dla zawartych w W ęgrzech intere­
sów a zarazem wyprowadzą na porządek 
dzienny i podniosą kwestyę powiększenia 
liczby not bankowych.

Z R z y m u  donoszą do Karyera Po- 
znańsliitgo, iż Papież zdecydowany jest u- 
ezynić wszystko, co tylko w jego mocy, a- 
by kośeielno-polityczny zatarg w państwie 
pruskiem załagodzić.

W  wysokich sferach kościelnych mó­
wią, że w trzy miesiące można się spodzie­
wać ze strony Stolicy św. stanowczego kro­
ku, który może sprowadzić rychłe załatwie­
nie kwestyj spornych.

W  tych dniach Papież przyjmował 
komitet uroczystości Papieża Grzegorza 
VII z ks. arcybiskupem z Saierno na cze­
le, oraz delegowanych stowarzyszeń katoli­
ckich w Rzymie. W przemówieniu swem 
wspomniał Ojciec św. o zasługach Grzego­
rza VII i podniósł mianowicie, że więzie­
nie Papieży było zawsze niebezpiecznem 
dla wolności ludów, a kończyło się zwy­
kle tryumfem Papieży.

Polił Corresp. dowiaduje się z Kon­
stantynopola, iż w w i ł a j e c i e  k o s s o w -  
s k i m, w pobliżu Dibre, o k a z a ł y  s i ę  p o ­
n o w n i e  b a n d y  o p r y s z k ó w .  Mają one 
być dość silne, są zaopatrzone w broń no­
wego systemu i noszą się widocznie z za­
miarem przekroczenia granicy i wtargnię­
cia do Macedonii. Wojska tureckie ścigają 
je  na wszystkich punktach

Unmrs ogłasza telegram z R z y m u ,  
który potwierdza, że ustąpienie całej re- 
dakcyi Journal dc Bonie nastąpiło na ży­
czenie Papieża, dodaje jednak, że- komen­
tarze Gaulots są niedokładne, a t w i e r ­
d z e n i e  o z b l i ż e n i u  s i ę  W a t y k a n u  
do  K w i r y n a ł  u z u p e ł n i e  b e z p o d ­
s t a w n e .

Ostatnie posiedzenia francuskiej Izby 
poselskiej, która obradowała nad budżetem, 
odznaczały się niezwykłym pośpiechem U 
chwalono wszystkie pozycye bez dyskusji, 
a nawet etat ministra wojny w wysokości 
600 milionów przeszedł w całości po nie­
wielu uwagach. Natomiast gdy przyszły 
pozycye na pokrycie bajecznie małych, w 
porównaniu z powyższą sumą, kwot na po­
trzeby religijne, kwot wynoszących od 100 
do 200 tysięcy franków, zaczęła się długa 
rozprawia. Przeciw antireligijnej namiętno­
ści posłów wystąpił biskup Freppel i zwra­
cał uwagę na tendencyę z góry antireligij- 
ną w kierownictwie Ministerstwa wyznań. 
Biskup żądał wykreślenia kredytów na two­
rzenie na uniwersytetach katedr „umiejęt­
ności religijnych11. Przedstawiał bowiem, 
że albo nauka ta będzie zgodną z zasada­
mi katolickiego wyznania, a w takim razie 
nie potrzeba naruszać fakultetów teologicz­
nych, które postanowiono znieść, albo też 
z katedr tych głoszone będą teorye sprze­
czne z nauką katolicką, a w takim razie rząd 
przestanie być neutralnym w sprawach re­
ligijnych, jak to głośno obwieszcza. Mini­
ster Goblet odparł na to, że nauka ta nie 
będzie się wdawała w różnice religijne, lecz 
ma przedstawiać umiejętność religijna w 
jej rozwoju historycznym. Następnie, pomi­
mo ponownego protestu ks F reppel, po­
prawkę jego odrzucono.

Morning Po t rozwija program nowej 
p o l i t y k i  h a n d l o w e j  g a b i n e t u  S a - 
l i s  b u r e g o ,  który chce zarzucić politykę

bezwzglidnej wolności handlowej. Rozbiera­
jąc ten program Freihandels Corresp. mówi :  
„Mnożą się oznaki, że doszły świeżo do 
steru gabinet torysowski , usiłować będzie 
przez wprowadzenie protekeyonizmu do pra­
ktycznej polityki A n g lii, poprawić trudne 
położenie, w którem się to państwo znajdu­
je. Jest to bardzo ryzykowna próba, ale ma 
wiele ponęty dla takich polityków socyal- 
nych jak Churchill i tak śmiałych, jak Sa- 
lisbury. Organ tego ostatniego, Morning 
Post, zajął wybitne stanowisko nieprzyjazne 
polityce handlu wolnego."

Z M a d r y t u  donoszą, że jeszcze 
przed odroczeniem Izby deputowanych 
przyjdzie w tych dniach do wielce burzli­
wej dyskusyi. Wywołają ją, o ile przewi­
dują, ostatnie wycieczki ministra prezyden 
ta Canovasa del Castillo przeciw demokra- 
cyi hiszpańskiej. Minister rzekł między in- 
nemi, że tendeneye demokratyczne nie da­
dzą się nigdy pogodzić z instytueyami mo- 
narchicznemi. W  skutek tego Senor Mar- 
ton, przewódca frakcyi demokratycznej, 
przygotował odpowiednią interpelacyę w ce­
lu wywołania politycznej dyskusyi. Saga- 
sta, umiarkowany członek tegoż stronni­
ctwa, sprzeciwiał się temu, ale większość 
jest za interpelacyą.

Według korespondencyi z K o p e n ­
h a g i  do Polit. Corr. przybrały nadużycia 
i wykroczenia członków skrajnej lewicy 
wszelką miarę, tak dalece, iż' władze wi- 
chrzeń tych nadal tolerować me mogą. Na 
kilku zgromadzeniach opozycya obecnego 
gabinetu zapomniała się tak dalece, że 
przyszło do obrazy majestatu i członkom 
wytoczono procesa. Sam prezes zgromadze­
nia narodowego, Berg, nie umie panować 
nad sobą, ilekroć idzie o okazanie niechęci 
rządowi. Na jednem ze zgromadzeń ludo­
wych, w Holstebo, przyszło do zatargu po­
między zgromadzeniem a władzami poli- 
eyjnemi. Zgromadzenie domagało się konie­
cznie wydalenia z sali dyrektora policyi 
miejscowej, który znajdował się tam w cha­
rakterze gościa, i w końcu przemocą po­
stawiło na swojem. Rząd wydał rozkaz wy­
toczenia śledztwa w tej sprawie.

im
J

P ra g a , 3 lipca. (Tel. pr.) W ie l­
k ie  m a n e w r y  w C z e c h a c h  roz­
poczną się dnia 27 sierpnia i trwać 
będą przez dni cztery.

Peszt, 8 lipca. K r ó l  s e r b s k i  
Mi l a n  odjechał wczoraj po południu 
do Belgradu.

Berlin, 8 lipca. R a d a  z w i ą z ­
k o w a  z a t w i e r d z i ł a  k o n t r â k t 
z a w a r t y  z p ó ł n o c n o - n i e m i e e -  
k i m Lloydem w sprawie wscliodnio- 
azyatyckich i australskich linij paro- 
wcowych, i uchwaliła p r z y  w n i o ­
s k u  p r u s k i m ,  żądającym wyklu­
czenia księcia Cumberlanda od tronu 
brunświckiego, wypowiedzieć przeko­
nanie rządów związkowych, iż rząd 
ks. Cumberlanda w Brunświku nie 
dałby się dlatego pogodzić z kardy- 
nalnemi zasadami traktatów związko­
wych i z konstytucyą cesarstwa, że 
stosunek księcia do Prus pozostaje 
w sprzeczności z pokojem poręczonym 
konstytucyą państwom związkowym, 
a nadto książę rości sobie pretensye 
do obszarów stanowiących część in­
tegralną królestwa pruskiego.

Berlin, 8 lipca. Międzynarodo­
wa k o n f e r e n e y a  t e l e g r a f i c z n a  
odbędzie się tutaj 10 sierpnia.

Berlin, 8 lipca. {Tel. pryw.) 
Na wczorajszem pełnem posiedzeniu 
n i e m i e c k i e j  r a d y  z w i ą z k o w e j ,  
na którem z a p a d ł a  u c h w a ł a  
w m y ś l  z n a n e g o  w n i o s k u  
p r u s k i e g o ,  pełnomocnik Brun- 
swiku, zgodnie z orzeczeniem sejmu, 
wstrzymał się od głosowania.

Rada związkowa, oprócz uchwa­
ły w sprawie subwencyoncwanych 
parowców , przyjęła wniosek , doma­
gający się puszczenia w obieg 10 
milionów monety markowej i 400.000 
marek monety dwufenigowej.

Berlin, 8 lipca. (Tel. pryw.) 
Do Berliner Tagblatt telegrafują z Ma­
drytu : K r ó l  A l f o n s  w y j e c h a ł  
w c z o r a j  r a n o  b e z  w i e d z y  m i-



n i s t e r s t w a  do A r a n j u e z ,  gdzie 
cholera sroźy się w sposób okropny. 
Gubernator cywilny Madrytu udał
się za nim bezzwłocznie, a król po
południu powrócił do stolicy Prze­
silenie zaostrzyło się.

Berlin, 3 lipca. (Tel. pr.). Ks.
B i s m a r c k  przybył tutaj w dniu
wczorajszym.

Paryż, 3 lipca. (Tel. pr.) Dzien­
niki tutejsze przynoszą alarmujące po­
głoski o z a o s t r z a n i u  s i ę  s p r a ­
w y  a f g a ń s k i e j ,  w skutek czego 
Rosya rzekomo podjęła na nowo przy 
gotowania wojenne na wielkie roz 
miary. M ówią, że Rossya zamierza 
wysłać w kierunku granicy afgańskiej 
200.000 wojska liniowego i 150.000 
rezerwy. W obec tego zapewniają z in 
nej strony, iż lord Salisbury zatwier 
dzi w najkrótszym czasie to wszystko, 
co jego poprzednik zdziałał dla zała­
twienia spory afgańskiego.

Paryż, 3go lipca. ( Tel. pryw.) 
Poselstwo marokańskie otrzymało za­
pewnienie, iż Francya pragnie utrzy­
mać z Marokko dobre i przyjazne są­
siedzkie stosunki. Oświadczenie to po­
selstwo przyjęło do wiadomości z ży- 
wem zadowoleniem.

Rzym, 3 lipca. (Tel. pryw.) Se­
kretarz stanu Ja c o b i  n i wystosował 
depeszę do wszystkich nuncyatur, w 
której zaprzecza stanowczo wszystkim 
p o g ł o s k o m  o z b l i ż e n i u  s i ę  Ku­
r y  i do  W ł o c h .  Ojciec św. nie wy- 
rzeeze się nigdy praw nieprzedawnio- 
nych, ani da się nakłonić do uczynie­
nia czegokolwiek, coby mogło przy­
nieść szkodę papiestwu.

Londyn, 3 lipca. (Tel. pryw.) 
Obiega pogłoska, że gabinet angiel­
ski zajmuje się w tej chwili bardzo 
gorliwie p o ł o ż e n i e m  w i c e k r ó l a  
e g i p s k i e g o ,  T e w f i k a  b a s z y ,  u- 
względniając w ten sposób wypowie­
dziane już dawniej życzenie Niemiec.

Madryt, 3 lipca. W ciągu dnia 
przedwczorajszego z a p a d ł y  t u t a j  
na c h o l e r ę  4 osoby, zmarła jedna, 
w Aranjuez zapadło 152, zmarło 78, 
w innych częściach kraju zapadło o- 
koło 13.000 (?) osób, zmarło 600.

Akcye kolei węg. północno-wschodniej 176*50, 
Wiedeńskie losy 123*7o, Akcye kolei Rudolfa 
— •— , Akcye kolei Albrechta — *— , Węgierskie 
obligacye państw, w złocie 108*75, Galicyjskie 
obligacye indemnizacyjne 102*— , Losy regulacyi 
Cisy 119'80, Losy tureckie 94'50, Węgierska 
renta 98*95, Akcye banku związkowego 1 01 '- , 
Akcye banku obrotowego— *— , Akcye kolei pań­
stwowej — , Rubel papierowy R 241/*, W ę­
gierskie losy 117*30, Marka niemiecka — *— . 
Usposobienie silne.

Wiedeń, 2 lipca 1885 r. godzina 5 
minut 25. Akcye kredytowe — *— , Anglo- 
Austr. — *—, Unionbank — • , Kolej Karola
Ludwika -— * —, Południowa — •— , Renta pa­
pierowa —* -  , Galie, listy zastawne —•— 
Gralicyjskie obligacye indemnizacyjne — •— 
Galicyjski bank rustykalny — •— , Losy z roku 
1883 — *—-, Napoleondor— Rubel papiero 
wy —*—-. Usposobienie — .

W iedeń , 3 lipca 1885 r., godzina 10 
min. 34, Akcye kredytowe 286*40, Anglo- 
Austr. — *— , Unionbank 78*25, Kolej Karola 
Ludwika 246*50, Południowa 136*50, Renta pa 
pierowa — *— , Galie, listy zastawne — *— , 
Gralicyjskie obligacye indemnizacyjne — *-—,
4 l/a %  listy zastawne banku krajowego 90*50, 
4 7 ,7 . pożyczka krajowa z 1883 roku 90*25, 
Napoleondor 9*84’ 2, Rubel papierowy l*24s/4. 
Usposobienie ustalone.

T elegram y zbożow e  z dnia 4 lipca. 
W i e d e ń :  Pszenica za 100 kilogram. — *— do

— zł., żyto — *-- do — •—. zł., jęczmień
— do — *— zł., kukurudza — do

zł., owies — '—  do —*—  zł., okowita per 
10.000 litr procent 28*75 do 29*— zł. B u d a ­
p e s z t :  Pszenica 100 kilogr. (na jesień) 8*21 
do 8*22 zł., rzepak (sierpień— wrzesień 12*-— 
12*87 zł. B er li n : Pszenica żółta (na czerw, lip.) 
164*50 do — żyto — *— m,, spirytus 42 40, olej 
rzepakowy — '— m., Szczecin: Pszenica
— *— , rzepik — *— . P a r y ż :  mąki 159 kilogr. 
46 75, fr. olej rzepakowy - * fr., spirytus 

•— , fr W r o c ł a w :  Pszenrca — *— , żyto
■— , owies — *— , spirytus —*— , kukurudza 
— , K o 1 o n i a : Pszenica - *—

H otel E u ropejsk i
Pp. M. Schmierer z Galatzu. J. J. Susehny 

z Meseritsch.

Telegrafowany kurs wiedeński.
W ie d e ń , 2 lipca 1885, godzina 1, 

min. 45. Alp. Tow. górn. 32*— , Węg. akcye 
kredyt. 286*25, Akcye anglo-austr. 98*50, Akcye 
banku Union 78*30, Akcye kolei Karola Lu­
dwika 246*25, A jye kolei północnej 229*25 
Akcye kolei południowej 136*60, Akcye kolei 
Alfóld 185 50, Akcye kolei Elżbiety 297*—, 
Akcye kolei Lwowsko - Czerniowieckiej 228*75.

P rz y je c iia lł d o  Lw ow a
dnia 3 lipca 1885 
M otel Gteorge’a 

Pp S. hr. Dzieduszyoki z Gwoźdzca. M. 
Żukowski z Warszawy. M Pruszyński z Rossyi.
I. Landau z Berlina. A Weinman z Brzeżan 

M otel F ran cu sk i 
Pp. M, hr. Komorowski z Łuezyc. T. O 

żorewicz ze Złoczowa. W. Łuszpiński z Komar- 
na. Dr. D. Billet ze Złoczowa. L Pleischer 
z Wiednia. K. Umrath z Pragi 

M otel Fanga  
Pp. P. Wilczyński z Krakowa L. Will- 

ner z Tarnopola J. Teweles z Norymbergi. J. 
Stein z Tryestu

H o te l A n g ie lsk i  
Pp L. Rozałowski z Czukwi. M Lywon 

z Rossyi. M. Lenon r z Brodów.

P o < i i ą g * i  k o l e j o w e
od 1 czerwca 1885 

podług zegaru lwowskiego 
przychodzą do Lwowa:

Z Krakowa: o godz. 5 min. 16 rano pociąg 
pospieszny, o godz. 9 min. 17 wieczór 
pociąg osobowy, o godz 11 min. 13 
przed południem pociąg mięszany, o go­
dzinie 3 minut 38 po południu pociąg 
kuryerski.

Z Czeruiowiec: o godz, 9 min. 45 wieczór 
pociąg pospieszny o godz. 3 min. 15
rano i o godz. 3 min. 10 po południu 
pociąg mięszany.

Z Podwoioczysk na dworzec główny lwów 
ski: o godz. 10 min. 06 wieczór pociąg 
pospieszny, o godzinie 1 min. 55 po po­
łudniu pociąg kuryerski, o godz. 2 min. 
4o rano i o god 3 min. 30 po południu 
pociąg mięszany.

Pociąg osobowy: o godz. 4 min. 37 po po­
łudniu ze Stryja, Stanisławowa, Drohoby 
cza, Borysławia, Chyrowa.

>1 Podwoioczysk na dworzec Podzamcze 
o godz. 9 min. 2 wieczór pociąg po­
spieszny, o godz. 52 min. 8 rano i o 
godz. 3 po południu pociąg mięszany.

Pociąg mięszany : o godz. 1 min. 59 w no­
cy z Husiatyna, Stanisławowa, Stryja, 
Drohobycza Borysławia, Chyrowa, Zwar 
donia.

Pociąg mięszany: o godz. 8 min. 59 rano 
ze Stryja, Stanisławowa, Chyrowa, Za­
górza, Zwardonia.

O d ch o d zą  ze L ir o w a :
Do Czerniowiec: o godz. 6 rano pociąg po­

spieszny, o godz. 12 w południe i o go­
dzinie 10 min. 46 w nocy pociąg mię­
szany.

Do Krakowa: o godz. 10 min. 26 wieczór 
pociąg pospieszny, o goaz, 3 min. 45 
rano pociąg osobowy, o godz. 5 min. 4 
po południu pociąg mięszany i o godz. 
2 min, 5 po południu pociąg kuryerski.

Do Podwoioczysk z głównego dworca: 
o godz 5 min. 36 rano pociąg pospiesz­
ny, o godz 3 min 48 po południu 
pociąg kuryerski, o godz 12 min. 10 
po południu pociąg mięszany, o godz. 15 
min. 07 wieczór pociąg osobowy.

Do Podwoioczysk z dworca Pędzam cze: 
o godz 5 min. 47 rano pociąg pospieszny, 
o godz, 12 min. 37 po południu pociąg 
mięszany, o godz 10 min. 36 wieczór 
pociąg osobowy.

Pociąg mięszany: o godz 7mej z rana do 
Stryja.

Pociąg osobowy: o godz. 11 min 45 przed 
południem do Stryja, Stanisławowa, Dro­
hobycza, Borysławia, Chyrowa.

Pociąg mięszany: o godz. 7 min. 5 wie­
czór do Stryja, Stanisławowa, Husiatyna, 
Drohobycza, Chyrowa, Zagórza, Zwardonia.

2 lipea 1885. 9K
Stan barometru w milimetr. 734,u, 734, M 735.
Stan termometru snchego 
w st. Cois. 29,* 23* 18 3

Słan termometr!! w % otn«s» 
w st, Oels. 24,.- 21,„ 17,,

Prężność pary w ncwietrza 
w milimetr..' 18,, 17, „ 14,„

Wilgotność powietrza ws-pie- 
dna w % . ' 61 80 90

Stan pioba. 3 3 8
Kierunek wiatru S. --- __
Moc wiatru. 1 --- __
Ilość opadu mierzonego 0 21*' 0,ffln> t
Najwyissfc w e5 
c 9Ł- 30,„.C

U In; 4, "de: ytsr-fi

■--aji.. .p\ .:ei>rrv-c«dur& w cii 
O 17,„ C dai ^  C-fe ;tsna

Spostrzeżenia m eteorologiczne.
(Z  obserwatoryuin c. k. Uniwersytetu we Lwowie) 

a dnia 8 lipca 1885.
Barometr 740.0 mm. przy temp. 0°C. Psychro­

metr sueiiy 19 5 C. Psychrometr wilgotny 18.2 ’G 
Prężność pary- 14.8mm, W ilsoś 88 V». Zae&naramue 
7 , Wistr S ff ., (Hor- 8

Temperatura powiotw* 15.6»R
Biri.-i. :>t-< jjz ie  w górę_______

Stan barometru nad poziom morza 764 52mm 
Najwyższa temperatura dnia wczorajszego 27.8C 

Najniższa temperatura w noey 18.1'C. 
ilość opadu mierzonego o 7 g„ O.Ottun.

I obserwaturyum c. k. Szkoły poli­
technicznej we Lwowie.

? « 4 9 #50’ X —  41°41’ w. — 340“  ,5.
Dla 4 lipea 1885 

E. -  4m 6* „  0 O -  6Ł 50m 22l8„0 
Zr.chćd słońc-r 3go lipea o 8h. 9m8) rsrhfd 

o 15h. 58®,,
W lipcu nastąpi ostat-’ 5" kwadra księżyca 

5d 2h 10m7; nów l id  18h 51m, 9; pierwsza kwa­
dra 18d 13h 55m, 9; pełnia 26d 15h 58m.s

Księżyc będzie się znajdywać w punkcie przy­
ziemnym (Perigeum) Ud 15h 5, w punkcie od- 
ziemnym (Apogeum) 24d 22h, 42m, 5.

Równanie czasu będzie przez cały lipiec do­
datnie, wskutek czego zegary zwykłe wyprzedzać 
będą słoneczne o ilość E. w prawdziwe południe.

Średni stan barometru na lipiec, zredukowany 
na poziom Adryatyku jest dla Lwowa 760-">m6; 
średni stan temperatury IO^jC.

Spostrzeżenia inoteorologieans.

UU uumę iiaoiępjLliJ UU X/Oll W JJOdll(lD16 ó
lipca 1885.

Przy wietrze o niepewnym kierunku i śre­
dniej temperaturze dnia niezmienionej, pogodnie.

Zaproszenie do przedpłaty.
Przedpłata na Gazetą Lwowską 

wynosi półrocznie (od 1 lipca do 
końca grudnia) w miejscu 6 zł., 
pocztą 8 z ł . ; ćwierćrocznie (od 1 
lipca do końca września) w miej­
scu B zł., pocztą 4 z ł. ; miesięcznie 
(od 1 do końca każdego miesiąca) 
w] miejscu 1 zł., pocztą 1 zł. 35" ct.

fiennk lwowskiej izby handlowej I przr.-nvsl.3w9j.
Lwów dnia 2 lipea 1885

płacą żądają

i .  Abcy® za sztukę.
Koi. g. Kar. Lud. po.200 zł. ra. k. 
Kol. iwow.-czer.-jas. po 200 zł. wa. 
Danku hip. galic. po 200 zł. w. a. 
Banku kred. gal. po 200 zł. w. a, 

8 . L i s t .  z a s t .  za 100 zł. 
Tow. kredyt, galic. 5 pr. w. a.

„ 4 pr w. a,
n „ „ o  pr. okresowe 

Tow. kred. gal. 4pr. wa.los 411/, 1. 
Banku iiip. galie. 6 pr. w. a.

„ '  ,  5 pr. w. a,
„ 5 pr. w. a. wy­

losowane z 10 pr. premią . . 
Listy dłużne g. Z. kr. wł. (dawniej 

6 pr.) 3 pr. w. a. w likw.idacyi 
Listy dłużne g. Z. kr. wł. (dawniej 

5 pr.) 2‘ /s pr. w. a. w likwidaeyi 
4s/» pre. kraj. listy zastawne 
ft. L i s t y  i i ł i i ż i a i  za 100 zł. 

Ogóln. roi. kred. Zakład dla Gal. 
i Buków. 6 pr. los. w 15 lat. 

4 . O b l i g i  za 100 zł. 
ludemniz. galie. 5 pre. m, k. 
Oblig. Komunalne gal. Zakł. kred. 
wł ośeiańsk. (dawn.6 pr.) 3 pr. wa.
• tbligi komunalne Banku krajo­

wego 5 pr. w. a. I emisyj . . 
Różyczki kr. 7, 1*. 1878 po 6 pr. wa. 
Pożyczki kr. z r. 1883 po 4‘ /s pr. wa. 
S. Fwey miasta Krakowa . . 

„ „ Stanisławowa
<5. M w o c t y .

Dukat holenderski . .
Dukat cesarski . .
Napoleondor. . . . . .
Pół imperyał . . . . .
Rubel rossyjski srebrny

IU0 marek niemieckich .
Srebro ..............................................
Kupony w s r e b r z e .....................

walutą austr.
Izłr. ct. złr. et.
244 —
227 — 
27.3 -  
225 —

247 — 
230 - -  
277 — 
230 —

99 40 
90 75 
99 40 
88 20 

101 35 
96 60

100 40 
99 _  

100 40
89 20 

102 35 
97 60

98 60 99 60

57 - 59 —

57 -  
91 50

59 -  
.92 50

1 0 1  20 10 2  20

97 — 
(102 75 

90 75 
17 —
23 50

5 78 
5 82 
9 80 

10 12 
1 54 
1 231/, 

60 70

98 -  
104 — 
91 75 
19 — 
25 *50

5 88 
5 92 
9 90 

10 23 
1 64 

1 251/, 
61 30

Kurs giełdy wlec
z dnia 1 lipea 1885.

1 . O F ig  im ń g tiw a  płacą żądają
Jednolity dług państwa w banknot, 

maj-listopad . . .  . . 82.60 82.75
luty-sierpień........................................   82.60 82.75

Jednolity dług państwa w srebrze.
s ty e z e ń -lip ie e .................................... 83.25 83.40
kwiecień-październik . . . . . .  83.25 83.45

Losy 7. roku 1854 po 250 złr. m .k.4 pr. — .— —.— 
» „ 1860 po 500 złr. w. a. 5pr. 1 3 9 .-  139.50

„ 1860 po 100 złr. 5 pr. 140.75 141.25
„ 1864 po 100 złr. . . 167.75 168.25
„ 1864 po 50 złr..................  166.— 166.75

Renty Com. po 42 lir. austr. . . . 43.— 45.—
Listy zastaw, domen, państw, po 120

złr. 5 pre...........................   158.25 153.75
Austr. Asyg. skarb, zwrotne 1882 5 pr. —
Renta papierowa 5pr. z r. 1881 . . 99.35 99.50
Austr. renta zł. wolna od podatk. 4pr. 108.50 108.75

3 O b l i g a c y e  indemn. 5 pr. (za 100 zł. m. k.)
C z e c h ...................................................  106.50 —
Bukowiny ..............................................  101.50 102.50
G a l i e y i ...................................................  101.50 102.50
Niższej Austryi  .....................  1 0 7 .-  107.75
Siedmiogrodu.........................................  101.50 102.—
W ę g ie r ...................................................  102.50 103.50

3. A b c y ©.
Bank Anglo-aust. 200 zł. emit. zł. 1201- ? n , ----   » v t u « ,  /V W V  f-iw.  m i l  1 II- i i ‘1

Inst. kred. dla handlu po 160 zł. . . 
Niższo-austr. tow. eskomt. po 500 zł. 
Gal. banku hip. po 200 zł. . . . 
Gal. bank. d.han. i prz. a 200zł. wpł. 40pr 
Gal. zakł. kred. ziemsk. a 200 zł. 
Bank dla krajów koronnych a 300 zł.

wpł. 50 pr.....................................
Banku austro-węgiersk. a 600 zł. . .
Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze . 
Aust. Tow. żeglugi par. dun. po 500 zł. m. 
Kol. Cesarzowej Elżbiety po 200 zł. m. 
Kol. Preszow-Tarn. (w. c.) a 200 zł. . 
Północna kolej po 1000 zł. m. k. . . 
Kol. Kar. Ludw. po 200 zł. m. k. 
Lwow.-Czern. kole,] po 200 jJi. w. a. war.

98.— 98.50 
284.60 284.90 
593 — 600.—

860.— 861.—

449.— 451—  
2 3 7 .-  238—

2480 2486 
244.75 24-5.25 
228.25 228.75

płacą żądają
Tow. koi. żel. państw, po 200 zł. m. k. 296.— -296.50 
Połnd. kol. państw, po 200 zł. w. a. 136.25 136.75 
I. koi. węg. gal. a 200 zł. w srebrze 174.75 175.—

4. I-lsty zastaw ne losowane.
Ogólny rolniezo-kredytowy Zakład dla 

Galieyi i Bukowiny w 15 1. 6 pr. —
Powsz. austr. zak. kr. ziem. 4*-/a pr. w.

złocie w 50 1..........................................  99.50 100.—
,, „ „ premiowe po 3 pr. 97.— h7.50

Gal. zak. kr. ziem. Krak. los w 181. 6 pr. 99.75 100.10
.  „ r „ w 20 1. 7 pr. 101.75 102.50
„ n n n W 36 1. 51/, pr. 99.75 100.25

Gal. Tow. kred. w. a. po 4 pre. . . 91.50 — .—
„ f. £ £ po 5 pre. . . 99.75 100.25
„ „ „ „ po 5 pre. w
37 latach zw rotne ............................... 99.75 100.25

Gal. banku hip. po 6 pre.........................101.40 101.80
Gal. Zakł. kred. włość, po 6 pre. . . — —.—
Banku austro-węgiersk. po 5 pre. . . 104.— 104.30
Węg. Tow. ziem ake. po 51/s pre. . — — .—

„ Zakł. kr. ziems. po 51/* pre. . 102.75 103.75

5 . O bligacye z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.)
Kol. Albrechta a 300 zł. 5 pr. w. a. 100.30 100.60 
Tow. kol. żel. Preszów-Tarnów (w. ex.) 

a 300 zł. 5 proc. w srebrze . . . 100.— 100.25
Kol. pół. po 100 zł. m. k..................... 106.— 106.50

„ „ po 100 zł. w. a.....................102. — —.—
Kol. gal. Kar Lud. emisya z r. 1881

po 41/. pre.............................................. 100.75 101.—
dtto. dtto. (Jarosław-Sokal) . . 98.90 99.20 

Kol. Lwow.-Czer.-Jass. III. emis. a 300 
złr. 4 pre. w srebrze z r. 1884 . . 82.50 82.80

z r. 1884 . . 91.50 91.90
z r. 1868 . ____ _______
z r. 1872 . . —.— _ _

Węg. gal. kol. a 200 zł. 5 pr. w. a. 100.— 100^50
6 . F o s y ,

Inst. kr. dla han. i pr. po 100 zł. w. a. 175.50 176 — 
Clarego po 40 zł. m. k. . 43 35 44 _
Tow żegl. par. na Dunaju po 100 zł. m. k.’ — ’— — ’—
Keglevicha po 10 zł. m. k .........................19.— 19.50
Losy miasta Krakowa po 20 zł. w. a. 18.25 18^0 
Pożyczka miasta Lubiany po 20 zł. . 23.— 23.50 
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w. a. 42.50 43.50 
""^--JO  po 40 zł. m. k. . . .  39.75 40.25

płacą żądają
Czerwon. krzyża austr. Tow. po 10 zł. 14.50 14.70

_ „ węgiersk. „ po 5 zł. 8.75 9.—
Fundaeya szpitala Areyks. Rudolfa

po 10 zł. w. a......................... 17.75 18.50
Salina po 40 zł. m. k. . . . . .  54.50 55.50
St. Genois po 40 zł. ni. k......................  48.— 48.75
Pożycz, m. Stanisławowa (po 20 zł. w. a.) 24.— 24.75
Poż. Tryestu po 100 zł. m. k. . . 131.— 132.—

„ po 50 zł.-w. a. . . .  68.—  68.50
Waldsteina po 26 zł. m. k....................  29.— 29.75
Windisehgratza po 20 zł. m. k. . . 37.25 37.75 

7 .  W ek sle  (na 3 miesiące)
Augsburg na 100 zł. w. p n. . . . —
Berlin za 100 mark w. p. n. . . .  —
Frankfurt za 100 mark. w. p. n. . . —
Hamburg za 100 mark. w. p. n. . —.— —.—
Londyn za 10 ft. szt................................. 124.25 124.60
Paryż za 100 fr......................................  49.35 49.40

K u rs  złota.
Dukat cesarski mon..........................5.2^. -̂ .90 —

„  pełnej wagi . . . . .  5.88.— 5.90.—
K o ro n a ....................  . . . .  —.—.— —.—.—
20-frankówka....................................  9.85.50 9.86.50
Rossyjski i m p e r y a ł .....................10.16.— 10.18.—
Talar z w ią z k o w y ..........................— .—
S r e b r o .............................................. —.— —.— .—

B a n k  krajowy.
6 pre. obligacye pożyczki krajowej — —. — 
4 '/, pre. obligacye pożyczki krajowej — —.—
5 pre. oblig. komunalne banku kraj. —.— —
4V« pre. krajowe listy zastawne 91.50 92.50

Z lwowskiej Izby handlowej i przemysłowe].
Telegrafowany kurs wiedeński 

dnia 2 lipca 1885.
Jednolity dług państwa w banknotach 

„ „ w srebrze .
Renta w złocie ....................................
5 pre. austr. rent marcowa . . . .
Akcye banku wiedeńskiego . . . .

„ „  kredytowego . . . .
Londyn ..............................................
Srebro ...................................................
Napoleondor..............................................
Dukat cesarski men.................................
100 marek niemieckich......................

złr. et.
82 60
83 40

108 75
99 55

861 _

266 75
124 20

9 84>/s
5 88

61 05
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Konkursa.
L. 1829/p (42-68 2— 3)

Celem obsadzenia opróżnionej przy c 
k. sądzie krajowym w Krakowie posady
pomocnika woźnych z płacą roczną 300
złr. i dodatkiem służbowym 25 prc. od 
tejże płacy ewentualnie posady dozorcy wię­
źniów z roczną płacą 300 zł., dodatkiem a- 
ktywalnym 2 5 Łpre. od tejże płacy i umun­
durowaniem, rozpisuje się konkurs z termi­
nem czterotygodniowym od 6 lipca 1885
się liczącym.

Podania o tą posadę wnieść należy w 
terminie oznaczonym do Prezydyum c. k. 
sądu krajowego w "Krakowie.

W  Krakowie, dnia 28 czerwca 1885

L. 5124. (4233 2— 3)
Pięć posad kancelistów dla prowadze­

nia ksiąg gruntowych w XI klasie rangi są 
przy następujących sądach powiatowych do 
obsadzenia w :

1) Łopatynie,
2) Radziechowie,
3) Monasterzyskach,
4) Husiatynie,
5) Dolinie.
Ubiegający się o te posady lub o po­

sady kancelistów przy innych sądach powia­
towych lub kolegialnych okręgu lwowskiego 
c. k. wyższego sądu krajowego opróżnić się 
mogące, wniosą swoje należycie udokumen­
towane podania w drodze przepisanej naj­
dalej do 31 lipea 1885 do odnośnych Pre- 
zydyów sądów obwodowych a to co do posad 

ad 1 i 2 w Złoczowie, 
ad 3 w Stanisławowie, 
ad 4 w Tarnopolu, 
ad 5 w Samborze.
Ubiegający się o posadę kancelisty dla 

prowadzenia ksiąg gruntowych, mają wyka­
zać uzdolnienie swe dla prowadzenia ksiąg 
gruntowych w myśl rozporządzenia ministe- 
ryalnego z dnia 10 czerwca 1885 do 1. 101 
dz. p. p.

Kandydaci wojskowi wedle § 5 usta­
wy z 19 kwietnia 1872 1. 60 dz. p. p. ukwa- 
lifikowani, przy obsadzeniu posad kancelis­
tów dla prowadzenia ksiąg grantowych 
przed innemi kandydatami tylko wtedy u- 
względineni zostaną, jeżeli zarazem wykażą 
uzdolnienie swe do prowadzenia ksiąg grun­
towych wedle rozporządzenia ministeryalne- 
go z dnia 10 czerwca 1885 1. 101 dz. p. p. 

Lwów, 25 czerwca 1885.

L. 7284. " ’  (4054 1— 3)
C. k. Dyrekcya galicyjskich dóbr pań­

stwowych podaje niniejszem do powszechnej 
wiadomości, iż udzielanie nauk kandydatom 
na nadzorców iasowych w rządowej szkole 
lasowej w Bolechowie połączonej z interna­
tem w roku szkolnym 1885/86 rozpocznie 
się z dniem Igo października b r.

Całkowity kurs trwać będzie 11 mie­
sięcy zatem do końca sierpnia roku 1886. 
Jęzjk  wykładowy polski.

Utrzymanie pojedynczego ucznia w 
szkole przez 11 miesięcy niepoliczając kosz­
tów na większe sprawunki jakoto : zakupna 
bielizny i odzieży tudzież wydatków spowo­
dowanych większemi wycieczkami naukowe- 
mi i podróżą do zakładu i z powrotem wy­
nosić może mniej więcej trzysta złr. w. a.

Bezpłatnie otrzyma każdy z uczni do 
użytku odpowiednio urządzone pomieszka­
nie z pościelą urządzenie potrzebne w ja­
dalni i naukę.

Wydatki na ubranie i bieliznę, pranie, 
usługę o ile takową uczeń w myśl statutu . 
osobiście wykonywać nie jest obowiązanym, : 
tudzież na wikt ponoszą uczniowie własnym 
kosztem, powinni także zaopatrzyć się w 
własne łyżki, noże i widelce

O wikt, nadzór i wszelkie potrzeby u- 
czni stara się zarząd szkoły, w którym ro­
dzice lub opiekunowie przeznaczoną na u- 
trzymanie uczni kwotę pieniężną w kwartal- 
-ayjhr-2r -g6r/ zapadających ratach składać
winni. . ,

W roku szkolnym 1885/86 znajdzie w 
szkole pomieszczenie do piętnastu uczni, z 
których kilku pobierać może z funduszów 
państwowych stypendyum do wysokości 
dwustu złr. w. a.

Podaniu o przyjęciu nadzorców laso- 
wych należy dołączyć:

1) Metrykę chrztu na dowód, że pe­
tent 17ty rok życia ukończył a względnie 
przekroczył.

2) Świadectwo lekarza powiatowego 
stwierdzające udolność fizyczną do pełnienia 
służby nadzorców Iasowych w położeniu 
górzystem.

3) Świadectwo szkolne stwierdzające. 
że petent ukończył z dobrym postępem 8 
klasową szkołę wydziałową, lub 4 klas bądź 
gimnazyalaych bądź realnych. Oprócz tego 
podda się każdy z petentów w szkole nad­
zorców w Bolechowie w nieodwołalnym ter­
minie w dniach 29 i 30 września b. r. sta­

tutem szkoły przepisanemu egzaminowi wstę­
pnemu. ,

4) Świadectwo odbytej już dwuletniej 
praktyki przy rozmaitych czynnościach go­
spodarki lasowej i połączonych z takową u- 
bocznych gałęziach przemysłu,

5) Dowód przyniileźytośei do pewnej 
z gmin w obrębie Galicyi lub Bukowiny 
położonych.

6) a) Świadectwo moralności tudzież
b) wzorowego dotychczasowego zacho­

wania się, jeżeli dowód ad b) żądany nie- 
obejm uje,świadectwo ad 4) powołane.

7) Świadectwo ubóstwa potwierdzone 
pzez e. k. w łidzę polityczną na wypadek u- 
biegania się o stypendyum z funduszu pań­
stwowego.

8) Deklaracyę rodziców, krewnych lub 
opiekunów sądownie lub notaryalnie legali­
zowaną, że wszelkie do utrzymania słucha­
cza w ciągu jedynasto-miesięcznej nauki po­
trzebne środki wyłącznie sami dostarczyć 
są gotowi względnie ^tę część kosztów u- 
trzymania ucznia uiścić się obowiązują, któ­
ra oprócz ewentualnie uzyskanego stypen­
dyum z funduszu państwowego do utrzyma­
nia ubiegającego się o przyjęcie według u- 
znania kierownika szkoły niezbędną się o- 
każe,

W powyżej powołane dokumenty, zao- 
potrzone podania o przyjęcie do szkoły 
nadzorców względnie nadanie stypendyum 
z funduszu państwowego wnieść należy naj­
później do 20 lipca b. r. w Prezydyum ga­
licyjskiej c. k. Dyrekcyi dóbr państwowych 
(Lwów, ulica Kopernika 1, 20) gdzie rów­
nież bliższych informacyj w tej sprawie za­
sięgnąć jak niemniej program nauk zarazem 
statut dla szkoły nadzorców, przejrzeć można 
Prezydyum c. k. galicyjskiej Dyrekcyi dóbr 

państwowych.
Lwów, dnia 16 czerwca 1885.

W j  : a m : m y
ich, aby w przeciągu roku jednego, licząc 
od dnia dzisiejszego, zgłosili się w tutej­
szym sądzie i oświadczenie przyjęcia spadku 
złożyli, gdyż w przeciwnym razie postępo­
wanie spadkowe będzie przeprowadzone ze 
zgłaszającymi się dziedzicami i z kuratorem 
adw. dr. Trzcinieckim, którego dla niewia­
domych z miejsca pobytu spadkobierców 
U stanow iono.

Tarnopol, dnia 28 marca 1885.

L. 1396. (4300 1— 3)
W c. k. zakładzie karnym dla męż­

czyzn w Stanisławowie jest do obsadzenia 
posada dozorcy więźniów II klasy z płacą 
roczną 260 złr. z pomieszkaniem dla nie­
żonatych w koszarach, dzienną porcyą chle- 
ba 840 gramów i pzepisanem ubraniem 
służbowem.

Nominacya nastąpi prowizorycznie, a 
po upływie roku stanowczo, gdy mianowa­
ni odpowiedzą zupełnie powołaniu swemu.

Ubiegający się o te posady mają się 
przedewszystkim wykazać certyfikatem, że 
podług ustawy z d. 19 kwietnia r. 1872 
(dz. u. p. X XX IX  —  98.) prenotacyę do 
służby rządowej wzyskali, tudzież że posiada­
ją dokładną znajomość języków krajowych 
niemniej biegłość w czytaniu i pisaniu, i 
że nie przekroczyli normalnego wieku. Kom- 
petenei. w Stanisławowie mieszkający mają 
świadectwem lekarza zakładu karnego, inni 
zaś świadectwem lekarza w rządowej służ­
bie stojącego udowodnić, że do służby dozorcy 
więziennego są fizycznie zdolni, nareszcie 
mają się wykazać czem się obecnie trudnią- 

Na kompetentów którzy posiadają w y­
kształcenie w jakiemkolwiek rzemiośle, tu­
dzież na nieżonatych i młodszych weźmie 
się szczególny wzgląd.

Podania własnoręcznie pisane, mają 
być wniesione w przepisanej drodze do pod­
pisanej Dyrekcyi najdalej do dnia 28go li­
pca 1885.

C. k. dyrekcya zakładu karnego 
Stanisławów dnia BOgo czerwca 1885.

0. k. dyrektor

L. 22028. (4278 2— 3)
0. k. sąd krajowy we Lwowie zawia­

damia nieobecnych Michała Zillera i Karo­
linę Goldschmid, że równoczesną ts. uchwa­
łą zarządzone zostaje wykreślenie w tutej­
szej Tabuli miejskiej lustr. 252 pag 74 n. 
14 on. i Instr. 252 pag. 73 n. 5. 15 i 17 
on dla Michała Zillera intabulowanych praw 
tudzież Instr. 135 pag. 14 n. 2 on. na 
rzecz Karoliny Goldschmid intabulowanych 
sum 1000 złr., 1000 z łr  i 2000 złr mon. 
konw., i że dla Michała Zihera i Karoliny 
Goldschmid z powodu wspomnianej ucliwa- 
y mianowano adwokata dr.^Feilesa kurato­

rem, któremu ta uchwała doręczoną zostaje.
Lwów, dnia 9 maja 1885.

L. 4463. (4230 2— 3)
C. k. sąd powiatowy w Sanoku zawia- 

d mia niewiadomego z miejsca pobytu W oj­
ciecha Szula, że Towarzystwo zaliczkowe w 
Sanoku wniosło pozew drobiazgowy prze­
ciw jniemu pod dniem 11 maja 1885 do 1. 
4463 o zapłacenie 150 zł. w. a., na który 
termin na dzień 21 lipca 1885, o godzinie 
9 z rana wyznaczono, dla tegoż kuratora w 
osobie Włodzimierza Witoszyńskiego z Sa­
noka ustanowiono, któremu potrzebną infor- 
macyą udzielić ma, lub sobie innego zastę­
pcę obrać, inaczej z zaniedbania wynikłe 
złe następstwa sarn sobie przypisze.

Sanok, dnia 2 czerwca 1885.

przewodniczącego radców sądów krajowych 
Antoniego Dyduszyńskiego,* Ludwika Sło- 
twińskiego, Teofila Berezniekiego, Henryka 
Rappego i Frydryka Kunzeka.

Sambor, 30 czerwca 1885.

L. 5314. (3660 1 - 3 )
C. k. sąd obwodowy w Samborze u 

stanawia dla Julii hr Dzieduszyekiej, z ży­
cia i miejsca pobytu niewiadomej, celem 
doręczenia jej tu sądowej uchwały, z daia 
8 stycznia 1885 1. 2, i zastępywania jej 
w sprawie spadkowej po Maryannie barono­
wej, Werenkowej kuratorem adwokata dr. 
Witza w Samborze i doręcza się temuż 
kuratorowi powyższą uchwułę.

O czem się Julię hr. Dzieduszycką 
z zawezwaniem zawiadamia, aby rzeczone­
mu kuratoi owi potrzebnej informacyi udzie- 
l ła, lub innego zastępcę obrała, w prze­
ciwnym razie bowiem, skutki zaniedbania 
wyniknąć mogące, sobie sama przypisze. 

Sambor, 12 maja 1885.

Rozmaite obwieszczenia.
L. 16112. (4147 3 - 3 )

Z dniem 1 lipca 1885 wejdzie w ży­
cie w Zaleszanach (powiat Tarnobrzeg) c.sk. 
urząd pocztowy, którego czynność ograni­
czać się będzie na przyjmowaniu i wyda­
waniu poczty listowej i wartościowej, jak 
również przekazów pieniężnych i powzią- 
tkowych, nie przekraczających kwoty 200 
zł. w. a., przy tem będzie urząd ten pełnił 
funkeye pocztowej kasy oszczędności.

Dziennie jednorazowa poczta piesza 
będzie utrzymywać związek pocztowy między 
między Zaleszanami a Nadbrzeziem.

Do okręgu' doręczeń nowego uizędu 
należyć będą m iejscow ości: Zaleszany, Zby- 
dniów, Majdan zbydniowski, Kotowa wola, 
Skowieizyn, Wrzawy, Gorzyce, Motycze po­
duchowne i Motycze szlacheckie.

Odległość między Zaleszanami i Nad­
brzeziem wynosi 11 kilometrów.

Lwów, dnia 10 czerwca 1885.

L. 4154. . (3664 2— 3)
C. k. sąd powiatowy miejski-delegowa- 

ny w Tarnopolu podaje do wiadomości, że 
dnia 10 kwietnia 1881 zmarła w Tarnopo­
lu Seria Schwarz z pozostawieniem rozpo­
rządzenia ostatniej woli. Sąd, nieznając 
miejsca pobytu spadkobierców, a to : Józefa 
Schwarza i Izaaka Uszera Schwarza, wzywa

L. 25625. (4212 2— 3)
C. k. sąd krajowy we Lwowie zawia­

damia niniejszem z miejsca pobytu niewia­
domą Rozalię z Szokalskich Filibrowiczową 
w sprawie Michała Filibrowicza ze Lwowa 
o unieważnienie małżeństwa przez tegoż z 
Rozalią Szokalską zawartego z powodu dwu- 
żeństwa rozprawę wedle post. sąd. wpro­
wadzona i że celem obrony jej praw usta­
nowiono dla niej kuratora w osobie adw 
dr. Szwedzickiego, z zastępstwem adw. dr.

■ Blizińskiego.
Wzywa się zatem Rozalię z Szokal- 

skicli Filibrowiczową, aby do kuratora zgło­
siła się i potrzebną informacyę temuż udzie­
liła, inaczej złe skutki sama sobie przypi­
sać będzie mu uała.

Lwów, dnia 30 maja 1885.

L. 2199. (3750 1 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Tuchowie za 

wiadamia z miejsca pobytu i z życia nie­
wiadomego Tomasza Godka, iż przeciw nie­
mu, Maryannie Sawie i Wawrzyńcowi Sawie, 
p jd  dniem 26 kwietnia 1885 1. 1858, nie­
letni Feliks i Tymoteusz z Nalepy, przez o- 
piekuna dr. Malawskiego wnieśli, nakaz do 
opuszczenia kawałka gruntu w Siemieehowie, 
z dniem 24 czerwca 1885, i nakaz ten u- 
chwałą z dnia 27 maja 1885 1. 2199, da­
nym został.

Wzywa się nieobecnego Tomasza God- 
ka, ażeby przed upływem czasu do wnie­
sienia zarzutów przeznaczonym t. j., przed 
upływem dni ośmiu, albo o miejscu swego 
pobytu c. k. sąd uwiadomił, lub też kura­
torowi ustanowionemu dla niego Francisz­
kowi Paciórkowi potrzebną informacyę dał, 
lub sobie innego pełnomocnika obrał, ina­
czej skutki z tąd wynikłe, sam sobie przy­
pisze.

Tuchów, dnia 27 maja 1885.

L. 4340. (3631 1— 3)
O. k. sąd obwod v ' w Przemyślu usta­

nowił w sprawie Obaima i Blimy Tanenbau- 
mów przeciw Józefowi i Katarzynie Koste­
ckim o wykreślenie ze stanu biernego real­
ności 1. k 137 w Przemyślu czynszu naj­
mu 56 złr. m. k. z życia i miejsca pobytu 
nieznanym porwanym Józefowi i Katarzy­
nie Kosteckim względnie ich z życia miej­
sca i miejsca dobytu nieznanym spadkobier­
com kuratora ad actum w osobie adw. dra. 
Skórsk ego z substytucyą adwokata dra. 
Czaykowskiego w Przemyślu i wzywa poz­
wanych by co do swej obrony z kuratorem 
się porozumieli lub innego pełnomoenisa 
sądowi wczas przedstawli. gdyż inaczej sku­
tki tego zaniedbania sami sobie przypisać 
będą musieli.

Przemyśl 9 kwietnia 1885

L. 4339. (3632 1 - 3 )
C. k. sąd obwodowy w Przemyślu u- 

wiadamia Teklę Niedzwieeką z życia i miej­
sca pobytu nieznajomą, tudzież jej z życia i 
miejsca pobytu nieznanych spadkobierców, 
że Cbaim i Blirna Tanenbaumowie wnieśli 
przeciw niej pod dniem 30 marca 1885. 1. 
4339 pozew o wykreślenie z o stanu bierne­
go realności pod nk. 137 w Przemyślu pra­
wa zastawu 1/3 części sumy 118 złr. in. k. 
z pn wedle Dom II. pag. 125 n 3 i 4 on 
na rzecz Tekli NiedzwPekiej intabulowanego 
na który uchwałą z dnia dzisiejszego pole­
cono pozwanej wniesienie pisemnej obrony 
do dni 90.

Oraz ustanowił sąd dla pozwanej ku­
ratora w osobie adwokata dr. Smutnego w 
zastępstwem p. adw. dr. Meudrochowicza i 
poleca pozwanej, ażeby co do swej obrony 
z kuratorem się porozumiała lub innego peł­
nomocnika sądowi wczas przedstawiła, ina­
czej skutki zaniedbania sarna sobie przypi­
sać będzie' musiała.

Przemyśl, 9 kwietnia 1885.

L. 2406. (3628 1 - 8 )
C. k. sąd obwodowy jako handlowy w 

Brzeżanach podaje do wiadomości, że z m o­
cy uchwały z dnia 1 maja 1885 1. 1791 w 
rejestrze spółek zarobkowych i gospodar­
czych Tora. 1 str. 29, 30 w dniu 5 maja
1885 przy firmie Towarzystwo kredytowe 
w Przemyślanach stowarzyszenie zarejestro­
wane z nieograniczoną poręką wpisauo, iż 
na odbytem w dniu 21 marca 1885 zwy. 
czajnem walnem zgromadzeniu członków To­
warzystwa uchwalono rozwiązanie Towarzy­
stwa zmianę firmy opiewającej obecni? Towa­
rzystwo kredytowe w Przemyślanach stowarzy­
szenie zarejestrowane z nieograniczoną po­
ręką w likwidacyi tudzież iż wybrano likwi­
datorów: Wolfa Hausmana i Dawida Laptera 
z Przemyślan.

Wszystkich wierzycieli wzywa się 
zatem ,'by się do spółki zgłosili.

Brzeżany 15 maja 1885.

L 3634. (4205)
Sąd obwodowy zawiadamia, że wsku­

tek uchwały z 4 kwietnia 1885 1. 2321 w 
! rejestrze spółek zarobkowych i gospodar­

czych przy firmie Kasa zaliczkowa Towa­
rzystwo zarejestrowane z ograniczoną porę­
ką zanotowano, że dr. Wacława Przybylskie­
go ponownie dyrektorem Kasy zaliczkowej 
wybrano, i że nadal uprawnieni są do pod­
pisywania ważnie lirmy tejże kasy zaliczko­
wej po dwóch członków Dyrekcyi miano­
wicie :

dr. Wacław Przybylski,
Wiktor Wyszyński,
Kazimierz Miczyński,
Józef Osiński.

C. k, sąd obwodowy.
Nowy Sąez, 13 czerwca 1885.

L. 808. (4286 1 - 3 )
Jego Ekscclleucya Pr. zydent sądu kra­

jowego wyższego zamianować zoczył na III 
okres sądu przysięgłych przy e. k. sądzie 
obwodowym w Samborze 9 września 1885 
o godzinie 8 rano  ̂ rozpocząć się mający, 
przewodniczącym Trybunału Przysięgłych 
Prezydenta sądu obwodowego zaś zastępcami

L. 617. (4281)
W  skutek prośby p. Józefa Gromnic­

kiego z przystąpieniem p. Józefa Kolba, o 
dewinkulaeyę kaucyi notaryalaej, przez pierw­
szego jako zamianowanego substytutu nota- 
ryalnego w Złoczowie, w B-łzie i w Żółkwi 
złożonej, wdrażamy po myśli §§ 28 i 29 ust. 
nokr. przepisane postępowanie, i wzywamy 
niniejszym edyktem wszystkich, którzyby po 
myśli § 25 ust. not., na mocy ustawowego 
prawa zastawu, pretensye do tej kaucyi 
rościć' sobie mogli, ażeby w przeciągu sześ­
ciu miesięcy roszczenia swe w c. k. Izbie 
n-kryalnej lwowskiej zgłosili, w przeciwnym 
bowiem razie po upływie tego terminu, bez 
względu na ich pretensye, dozwolenie na 
zwrot tej kaucyi, udzielonem zostanie.

C. k. Izba notaryalna 
We Lwowie, dnia 20 czerwca 1885.



I

niżej ceny szacunkowej sprzedaną będzie
Cena szacunkowa 100  zł w. a.

| Zakład 5 zł. w. a.
L. 5171. (3311 1— 3) | Protokoły zastawniczego opisania i o

Sąd miejsko delegowany rzeszowski j szacowania powyższej realności i bliższe 
ogłasza, iż w dniach 16 lipca, 18 sierpnia warunki licytacyjne przejrzeć można w tus 
i 22 września 1885, o godzinie lOtej przed i registraturze.
południem odbędzie się w gmachu sądowym , 1 O czem się chęć kupienia mających
przymusowa sprzedaż realności pod 1. k. s zawiadamia.
216 w Kraczkowy położonej wedle wyk. hip. I C k. sąd powiatowy
31 masy spadkowej ś. p. Jana Bema, a j Peczeniżyn, dnia 23 marca 1885.
względnie tegoż spadkobierców własnej, na i __________ _
rzecz Ozyasza Lilien o 11 zł. 50 ct. w. a. j L. 26210. (4323 1— 3̂
z pn., w pierwszych dwóch terminach za W celu zabezpieczenia dostawy szutru
cenę szacunkową 445 zł. w. a., lub wyżej dla gościńca państwowego Krakowskiego w 
tejże, zaś w trzecim terminie także poniżej ; rzeszowskim okręgu budowniczym na rok 
takowej. j 1886, 1887, 1888, odbędzie się w c. k. sta-

Wadyum wynosi 44 zł. 50 ct. w. a. 
Resztę warunków przejrzeć można w 

registraturze tutejszej.
Rzeszów, dnia 30 kwietnia 1885.

L. 24930. (3744 1— 3)
C. k. sąd krajowy we Lwowie ogła­

sza niniejszem, że w sprawie galie. ka­
sy oszczędności przeciw Aleksandrowi i Ka­
tarzynie małż. Wysoczańskim pto 419 złr. 
99 ct. w. a. z pn., odbędzie się w dniach 
14 lipca 1885 i 18 sierpnia 1885, każdym 
razem o godzinie lOtej przed południem w 
sali rozpraw tegoż sądu publiczna przymu­
sowa sprzedaż realności pod 1. 6 6 81/* we 
Lwowie położonej, Aleksandra i Katarzyny 
małż. Wysoczańskich własnej, na których 
to terminach realność ta tylko wyżej ceny 
wywołania 1600 zł. w. a ab przynajmniej 
za takową sprzedaną zostanie.

Wadyum wynosi 160 złr. w. a.
Wyciąg tabularny i warunki licytacyj­

ne wolno przejrzeć w tusądowej registra­
turze.

Nieznanych z życia i miejsca pobytu 
wierzycieli hipotecznych zawiadamiamy o 
tern przez kuratora adwokata dr. Krówezyń- 
skiego.

Lwów, dnia 23 maja 1885.

rostwie w Rzeszowie dnia 20go lipca 1885 
publiczna licytacya za pomocą pisemnych 
ofert.

Uskutecznić się mająca w r. 1886 do­
stawa wynosi dla przestrzeni wspomnianego 
gościńca od kilom. 96 do 121 w ilości 785 
metrów sześć, w kwocie fiskalnej 4227 złr.
22 V, ct.

Ubiegający się o to przedsiębiorstwo 
winni wnieść swoje oferty w oznaczonym 
powyż terminie najdalej do godziny 1 2 tej 
w południe do wymienionego c. k. staro­
stwa, gdzie także przejrzane być mogą bli­
ższe warunki licytacyi i wykaz szutrowisk, 
z których pobierany być ma ten materyał.

Oferty te zaopatrzone być mają w mar 
kę stemplową na 50 et. i w 5 prc. wadyum, 
zaś oferowane w nich ceny winny być nie- 
tylko cyframi, ale też i literami wyrażone.

Zaofiarowania winny zresztą obejmować 
wszystkie te kilometry, które z jednego i 
tego samego szutrowiska mają być zaopa­
trywane w konserwę.

Oferty, nie ułożone według przepisów, 
lub nie podane w oznaczonym terminie, nie 
będą uwzględnione.

Z c. k. Namiestnictwa.
Lwów, dnia 22  czerwca 1885.

L. 27874. (4320 1— 3)
W celu zabezpieczenia dostawy szutru 

dla konserwacyi gościńców państwowych w 
okręgu budowniczym Stanisławowskim na 
trzechletni okres czasu tj. na lata 1886, 
1887 i 1888 odbędzie się dnia 20 lipca 1885 
v  e. k. starostwie w Stanisławowie rozpra­
wa licytacyjna przez składanie pisemnych 
ofert.

Dostawa na rok 1886 wynosi:
a) dla traktu Brzeżańskiego 1320 metr. 

sześć, w kwocie fiskalnej 7707 złr. 60 ct.,
b) dla traktu Podbeskidzkiego 2600 

- ’ - = 4 4 0 4  z ł n

L. 6985. (3981 1— 3)
C. k. sąd obwodowy w Tarnopolu po­

daje do wiadomości, że w celu ściągnięcia 
sumy 400 zł. w. a. z pn., na rzecz Jakóba 
Hausa, odbędzie się dnia 16go lipca 1885, 
dnia 20 sierpnia 1885 i 23 września 1885, 
każdym razem o godzinie lOtej przed połu­
dniem egzekucyjna sprzedaż realności dłu­
żnej masy leżącej po Abrahamie Demant 
pod 1. 396, a "raczej gruntu budowlanego 
pod 1. 396 w Tarnopolu położonego.

Cena wywołania, poniżej której real- ( 
ność ta na powyższych, dwóch, terminach j metr. sześć, w kwocie fiskalnej 
ayrzeiitlią nie kędzie 1075 zł. 25 ct. w. a. |2A> ct.,

Wadyum 53 złr. 76 ct. w. a. j c) ila  traktu Roźniatowskiego 570 metr.
Bliższe warunki przejrzeć można w sześć, w kwoci*. fetWiŁej 1173 złr. 10 ct. 

registraturze sądu. | Ogółem 4490 metr. sześć, w km eie
Dla wierzycieli, którzyby po 8 maja i fiskalnej 13284 złr. 90 ct.

1885 prawa zastawu uzyskali, lub którymby j  Bliższe warunki przedsiębiorstwa tego
uchwała względem dozwolenia licytacyi z dotyczące przejrzane być mogą w wymie- 
jakiegokolwiek powodu doręczoną być nie ■ nionein c. k. starostwie w godzinach urzę- 
mogła, ustanowiono kuratorem ad actum p. j  dowych gdzie U , -  oznaczonym wyżej 
adw. dr. Leiblingera, a zastępcą tegoż p. ; terminie do godziny iżtej w południe po- 
adw dr. Aielrada. ! dane być mają oferty zaopatrzone marką

Tarnopol, 23 maja 1885. j stemplową na 50 ct. i w 5 prc. wadyum z
_ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _  j  wyrażeniem cen zaofiarowanych nietylko cy-

L. 11872. (3702 1 — 3).  frami ale także i literami.
C. k. sąd krajowy w Krakowie ogła- | Oferty winny opiewać na wszystkie te

sza, iż celem" zaspokojenia należytości Bla kilometry, które z jednego i tego samego 
żeja i Jadwigi Kijasów 65 sztuk akcyj ko kamieniołomu lub miejsca wydobycia zaopa- 
lei galicyjskiej Karola Ludwika z pn., od- trywane być mają, nieułożone zaś według 
będzie się egzekucyjna licytacya realności 1. wzoru przepisanego §. 45 warunków licyta- 
40 i 41 dz. VII w Krakowie położonych, 1 cyi lub nie wniesione w terminie powyższym 
Ludwiki Harajewiczowej własnych w dwóch nie będą uwzględnione, 
terminach, t. j. w dniu 14 lipca i w dniu "  ~ L XT 1
17 sierpnia 1885, każdym razem o godzinie j
9 z rana w gmachu c. k. sądu krajowego ______
w Krakowie w biurze 1. 7, w których to L 19237. (4319 1— 3)
terminach realności te tylko za cenę sza- ; W  celu zabezpieczenia dostawy szutru
cunkową w kwocie 19538 zł. 50 ct. w. a. dla konserwacyi gościńca państwowego Brze- 
lub wyżej takowej sprzedanemi będą. żeńskiego w tymże samym okręgu budowni-

Cenę wywołania stanowi wartość sza- ' czym na 3 letni okres czasu t. j. na lata 
cunkowa w kwocie 19538 zł. 50 ct. ; 1886, 1887 i 1888 odbędzie się w dniu 20

Wadyum wynosi 1954 zł. w. a. lipca 1885 w c. k. starostwie w Brzeżanach
Termin do ułożenia lżejszych warun- rozprawa licytacyjna przez składanie pisem-

będzie się w c. k. starostwie w Krakowie 
dnia 14go lipca r. b. publiczna licytacya w 
drodze pisemnych ofert.

Cena fiskalna wynosi 7787 złr. 60 ct. 
Warunki budowy mogą być przejrzane 

w wspomnianem starostwie gdzie także 
wnieść należy w powyższym terminie naj­
dalej do godziny 1 2 tej w południe oferty 
zaopatrzone w 5 prc. wadyum.

Oferty później wniesione lub nieułożone 
w myśl warunków nie będą uwzględnione.

Z e. k. Namiestnictwa 
Lwów, dnia 18 czerwca 1885.

L. 2641. (4311 1— 3)
W  sprawie Walentego Swiderskiego 

pko masie Wawrzyńca Skalickiego odbędzie 
się w dniach 24 lipca, 28 sierpnia i 25 
września 1885 o godz. lOtej rano w sądzie 
tut. przymusowa sprzedaż realności Iwh. 271 
gminy Nieczajna objętej.

Cena wywołania wynosi 1 1 0  zlr. 
Wadyum 1 1  złr.
Bliższe warunki do przejrzenia w re­

gistraturze.
C. k. sąd powiatowy 

W  Dąbrowie, dnia 1 kwietnia 1885.

3655. _ (4242 1 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Rymanowie 

ogłasza, że celem śeiągnienia na rzecz Za­
kładu kredytowego ziemskiego w Krakowie 
kwoty 250 złr. w. a. z pn. odbędzie się w 
sądzie tutejszym w dniach 20go lipca, 24go 
sierpnia i 28 września 1885, każdym razem 
o godzinie 10  przed południem publiczna 
sprzedaż realności pod 1. k. 46/1 w Desznie 
Szczepana Bebły własnej, ciała tabularnego 
niestanowiącej.

Cena szacunkowa wynosi 1000 złr. 
Zakład 10 prc. tejże.
Resztę warunków można przejrzeć w 

sądzie.
Rymanów, dnia 20 maja 1885.

6580. ‘ ; (4258 1— 3)
17 lipca 1885, 19 sierpnia 1885 i 21 

września 1885 zawsze o 10 godzinie rano 
odbędzie się w tutejszym sądzie publiczna 
sprzedaż nietabularnej realności pod 1. 49 w 
Meryszczowie położonej, Iwana Makara wła­
snej na zaspokojenie pretensyi Bronisława 
Strzeleckiego wkwocie 35 złr. zpn.

Cena wywołania, poniżej której real­
ność ta dopiero na trzecim terminie sprzedaną 
zostanie, wynosi 68 złr. a wadyum 6 złr. 
80 ct.

Inne warunki licytacyjne, akt opisa­
nia i oszacowania są do przejrzenia w 
tut. sądzie.

C. k. sąd powiatowy 
Przemyślany, 21 lutego 1885.

Z e. k. Namiestnictwa 
Lwów, dnia 21 czerwca 1885.

ków pod rygorem §. 148 p, c. wyznacza się 
na dzień 17 sierpnia 1885, o godzinie. 4tej 
po południu.

Resztę warunków licytacyjnych, akt 
oszacowania i wykaz hipoteczny przejrzeć 
można w registraturze sądowej.

O tem uwiadamia się niewiadomych 
wierzycieli, lub też tych, którzyby po dniu 
42 kwietnia 1885 do hipoteki tych realno­
ści weszli, lub którymby uchwała licytacyj­
na jak i dalsze uchwały wcześnie doręczo- 
nemi być nie mogły do rąk kuratora adw. 
dr. Józefa Kreraera, z substytucyą adw. dr. 
Józefa Kopffa i przez edykta.

Kraków, 9 maja 1885

nyeh ofert.
Dostawa na rok 1886 wynosi 1200 

m. sz9Śc. w kwocie fiskalnej 4086 złr. 10 ct. 
i Bliższe warunki przedsiębiorstwa tego
dotyczące przejrzane być mogą w wymie- 
nionem c. k. starostwie w godzinach urzę­
dowych gdzie także w oznaczonym terminie 
do godziny 1 2 tej w południe podane być 
mają oferty zaopatrzone stemplem na 50 ct. 
i w 5 prc. wadyum z wyrażeniem cen zao­
fiarowanych nietylko cyframi, ale także i 
literami.

Oferty winny opiewać na wszystkie te 
; kilometry, które z jednego i tego samego 
kamieniołomu zaopatrywane być mają, nie

--------------- - ' ułożone zaś według wzoru w §. 45 warun-
L. 1068. (3852 1— 3) ków licytacyi przepisanego, lub nie wnie-

Na dniu 17 lipca 1885, o godzinie 10 sione w terminie powyższym nie będą
przed południem odbędzie się w tutejszym uwzględnione,
sądzie przymusowa publiczna sprzedaż real- j Z c. k. Namiestnictwa
nośśi Michała Myroniuka pod 1. k. 118/161 ‘ Lwów, dnia 21 czerwca 1885.
w Myszynie położonej, na zaspokojenie pre- j __________
tensyi Abrahama Greifa w kwocie 208 złr. L. 34609. (4318 1— 3)
w, a. z pn. _ Celem oddania w przedsiębiorstwo bu-

Realność ta na powyższym terminie i dowli wodnych na Wiśle pod Smolicami od-

i.,6578. (4257 1 - 3 )
W  tutejszym sądzie odbędzie się 17 

lipca, 19 sierpnia \ Ulwrześnia 1885, zaw­
sze o 11  godzinie rano publiczka, sprzedaż 
nietabularnej realności pod 1. 129 w Korzeli- 
cach położonej, Hanki Kiryłów własnej na 
zaspokojenie pretensyi Bronisława Strzele­
ckiego 70 złr. 89 ct. z pn.

Cena wywołania poniżej której realność tado- 
piero na trzecim terminie sprzedaną zosta­
nie, wynosi 252 złr. a wadyum 25 złr. 20 et.

Resztę warunków licytacyjnych, akt 0- 
pissnia i oszacowania można przejrzeć w 
tutejszym sądzie.

C. k. sąd powiatowy 
Przemyślany, 21  lutego 1885.

Gasftta Lwowska Nr. 149 2 dnia 3 lipca 1885

L. 811. (3645 1— 3)
Dnia 23 lipca 1885, o godzinie lOtej 

rano odbędzie się w tutejszym sądzie przy­
musowa sprzedaż realności Leokadyi Opol­
skiej pod 1. k. 302 i 303 w Zbarażu poło­
żonych na zaspokojenie pretensyi galicyj­
skiego Banku hipotecznego we Lwowie w 
kwocie 3062 zł. 52 ct. z pn

Cena wywołania wynosi 8685 złr. 
Wadyum 434 złr.
Sprzedaż nastąpi także niżej ceny wy­

wołania.
Resztę warunków licytacyi i wyciąg 

tabularny wolno przeglądnąć w registraturze 
sądu.

Dla wierzycieli, którzyby do tabuli w e­
szli po dniu wydania wyciągu tabularnego, 
albo którymby uchwałę, sprzedaż pozwala­
jącą, lub którą z późniejszych wcale nie, 
lub nienależycie doręczono, ustanowiono 
kuratorem dr. Żywiekiego adwokata w Tar­
nopolu.

C. k. sąd powiatowy 
Zbaraż, dnia 80 marca 1885.

L. 3261. (4046 1— 3)
C. k. sąd powiatowy w Mielcu zawia­

damia, że na zaspokojenie pretensyi Cha- 
skla Polimera w kwocie 265 zł. w. a. z pn., 
odbędzie się dnia 20 lipca 1885, o godzinie 
10  rano w tutejszym sądzie publiczna egze­
kucyjna relicytacya realności pod 1. 54  w 
Białym borze położonej, Sobestyana Sobu­
sia własnej, wyk. hip. 1. 116 gminy kata­
stralnej Białybór objętej.

Cena wywołania 890 złr.
Wadyum 89 zł.

Resztę warunków licytacyjnych, pro­
tokół oszacowania i wyciąg hipoteczny 
przejrzeć można tutejszo - sądowej regi­
straturze.

C. k. sąd powiatowy.
Mielec, dnia 10 maja 1885.

L. 5998. " (4159 4 _3 )
C. k. sąd powiatowy w Jaworowie 0- 

głasza, że w dniach 21 lipca 1885, 24 sier­
pnia 1885 i 22 września 1885, o 9 godzi­
nie rano przymusową publiczną sprzedaż re­
alności pod 1. k. 30 w Tuczapaeh położo- 
nej, Hryńka Slecyka własnej, ciała tabular­
nego niestanowiącej na zaspkojenie wierzy­
telności Zakładu kredytowego włośoiańskie- 
go we Lwowie 17 rat po 12  złr. i reszty 
kapitału 105 zł. 22 ct. w. a. z pn. przed- 
sięweźmie.

Cena wywołania 400 złr.
Wadyum 40 złr.
Przy pierwszych dwóch terminach od­

będzie się sprzedaż tylko za cenę szacun­
kową lub wyżej, zaś przy trzecim także ni­
żej tejże.

Protokół zastawniczego opisania i bliż­
sze warunki przejrzeć można w tus. regi­
straturze.

Kuratorem dla niewiadomych wierzy­
cieli ustanawia się p. Ferdynanda Krisch- 
kiego w Jaworowie.

C. k. sąd powiatowy.
Jaworów, dnia 30 listopada 1882.

42b 6'j  ■ • (4243 2— 3)
Podaje się do publicznej wiadomości, 

e d m a  14 lipca, 25 sierpnia i 28 września 
1885, zawsze o godzinie lOtej przed połu- 
dniem odbędzie się w sądzie tut. licytacya 
realności pod 1. k. 35 subr. 113 w Niesta- 
mcach położonej, Pawła Tymczyny własnej 
na rzecz Zakładu kredytowego włościańskie­
go celem zaspokojenia 63 zł. 51 ct.

Na pierwszych dwóch terminach bę­
dzie realność ta tylko powyżej lub za cenę 
szacunkową, na trzecim zaś i poniżej tako­
wej sprzedaną. Cena wywołania 500 zł. 

Wadyum 50 zł.
Resztę warunków licytacyjnych przej­

rzeć można w tus. registraturze.
C. k. sąd powiatowy 

Radziechów, 21 maja 1885.

L- 919n . (4228 2 - 3 )
C. k. sąd powiatowy w Kutach o- 

głasza niniejszem, że w dniach 16go lipca 
20 sierpnia i 24go września 1885, każdym 
razem o godzinie lOtej rano odbędzie się 
egzekucyjna publiczna licytacya realności 
Pod k w Rożnie wielkim położonej, 
ciała tabularnego niestanowiącej, do Hryho- 
ra i Paraski Diuków należącej, na zaspo­
kojenie pretensyi Icka Leiby Fischer w 
kwocie 50 złr. w. a. z pn., realność przy 
pierwszym i drugim terminie tylko za ce­
nę szacunkową 270 złr. w. a. lub wyżej, 
przy trzecim tylko zaś terminie i niżej tejże 
za jakąbądź cenę sprzedana zostanie.

Wadyum wynosi 10  prc. ceny szacun­
kowej. J

Akt zastawniczego opisania i oszaco­
wania, tudzv«ż resztę warunków licytacyj­

n y c h  można przejrzeć w tusądowej regi- 
i straturze. Kuty, dnia 18 marca 1885.
i
| L. 1833. ‘  (4298 2_ 3)
! U k. sąd powiatowy w Tjźmienicy w 
I celu zaspokojenia pretensyi Towarzystwa 
| zaliczkowego „W iara" w kwocie 80 złr. 

v/. a. z pn., sprzedawać będzie przez publi­
czną licytacyę realność dłużnika Piotra 
Szczerbamuka własną, w Podpieczarach po­
łożoną, w wykazie hipotecznym 106 i 107 
zapisaną, na 60C złr. w a. oszacowaną w 
terminach dnia 3 lipca 1885, 31 lipca 1885 
i 4 września 1885, zawsze w tut sadzie o 
godz. 10 ('ano z tem, że przy trzecim ter­
minie realność ta też poniżej ceny szacun­
kowej sprzedaną zostanie.

Cena wywołania wynosi 600 złr., zaś 
wadyum 60 złr. w. a.

Kuratorem dla niewiadomych wierzy­
cieli i tych, którymby uchwała licytacyjna 
doręczoną być nie nie mogła, ustanawia się 
p. Jakóba Łohazę z Podpieczar.

C. k. sąd powiatowy
Tyśmienica, 20 kwietnia 1885.

L. 3566. (3 6 0 4 2_ 3)
Na zaspokojenia wierzytelności Zakła­

du kredytowego ziemskiego krakowskiego 
500 zł. z pn., odbędzie się w tutejszym sa­
dzie dnia 17 lipca, 21 sierpnia i 25 wrze­
śnia 1885, każdym razem o godzinie lOtej 
rano licy tacyjna sprzedaż realności dłużni- 
ków Błażeja i Anny Czarnych własnej, pod 
lwh. 29 i 162 w Pawłosiowie położonej.

Wadyum wynosi 10  prc. ceny wywo­
łania 100 0  zł.

Bliższe warunki, akt detaksacyi i wy­
ciąg tabularny dostarczy registratura.

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
dr. Jahl w Jarosławiu mianowany.

Termin do warunków ułatwiających na 
dzień 25 września 1885, o godz. 4 po po­
łudniu wyznaczony.

C. k. sąd powiatowy
Jarosław, 21 kwietnia 1885.



8
L. 1834. (4299 2 -  3) wia się kuratorem Jana Gerono z Brundorf. wicza pto 50 złr., licytowaną będzie w są-

C. k. sąd powiatowy w Tyśmieniey w W  razie nieudałej sprzedaży na po- ' dzie na dniu 14 lipca, 19 sierpnia i 15
celu zaspokojenia pretensyi Towarzystwa wyższych terminach, wyznacza się do prze- ; października i 885 o 10 godzinie rano reai-
kasy zaliczkowej „W iara11 w kwocie 40 złr. słuchania wierzycieli hipotecznych termin j ność pod 1. 39 w Przedrzymiehaoh wielkich
w. a. z pn., sprzedawać będzie przez publi- na dzień 17 września 1885 godz. 10 rano. j położona, ciało tabularne stanowiąca.

Gródek, dnia 21 marca 1885.czną licytacyę Vs część realności dłużniczej 
masy spadkowej Fedia Borysa własną, w 
Podpieczarach położoną, w wykazie hipote­
cznym 1. 116 i całą realność w wykazie 
hip. 1. 117 zapisaną, na 280 złr. 337* ct. 
oszacowaną, w terminach dnia 3 lipca 1885,
31 lipca 1885, 4 września 1885, zawsze w sprzedaż realności pod

Cena wywołania 250 złr.
Wadyum 25 złr.
Resztę warunków i akta przejrzećL. 4859. (4292 2— 3) j

Dnia 15 czerwca 1885 i dnia 20 lipca j można w registraturze sądowej.
188o, o godzinie lOtej rano odbędzie się w 1 Kulików, dnia 21 kwietnia 1885. 
tutejszym sądzie przymusowa publiczna j

k. 41 w Tustano- i L
tut. sądzie o godzinie 10 rano, z tem, że 
przy trzecim terminie realność ta też p on i­
żej ceny szacunkowej sprzedaną zostanie.

Cena wywołania wynosi 280 zł. 373 
ct. w. a., zaś wadyum 28 zł. 34 ct. w. a.

Kuratorem dla niewiadomych wierzy­
cieli i tych, którymby uchwała licytacyjna 
doręczoną być nie mogła, ustanawia się Ja­
kóba Łohazę z Podpieczar.

C. k. sąd powiatowy 
Tyśmienica, 18 kwietnia 1885.

wicach położonej, ciała tabularnego niesta- ]
1320. (3955 3— 3)

Sąd powiatowy w Mszanie dolnej po-
nowiącej, w sprawie Zakładu kredytowego j daje do powszechnej wiadomości, że
włościańskiego w likwidacji przeciw Pio 
trowi Łuciowemu, względnie tegoż nieobję­
tej masie pto 50 zł. w. a. z pn.

Cena szacuńkowa wywołania wynosi 
300 zł. w. a.

Wadyum 30 złr. w. a.
Przy pierwszych dwóch terminach re­

alność tylko za lub wyżej ceny wywołania 
sprzedaną będzie, w razie nieprzyjścia sprze-

___________  dąży przy drugim terminie, wyznacza się
L. 1464. (3662 2— 3) termin do ułożenia lżejszych warunków li-

W  dniu 16 lipca 1885, o godzinie 10 eytacyjnych na dzień 24go sierpnia 1885, o 
rano odbędzie się w tutejszym sądzie przy- godzinie 10 rano.
musowa publiczna sprzedaż realności pod 1. Resztę warunków licytacyjnych, tu-
150 w Wykotach, powiecie Samborskim po- dzież akt opisania i ocenienia w tut sąd. 
łożonej wyk. hip. 17 objętej, w sprawie Za- registraturze można przejrzeć, 
kładu kredytowego włościańskiego przeciw Dla wierzycieli, którymby uchwały są-
spadkobiercom Stefana Biłaś pto 10 rat po dowe niniejszej sprawy egzekucyjnej doty-
6 zł. 50 ct. w. a. reszty kapitału 4 złr. 85 
ct. w. a. z pn.

Cena szacunkowa i wywołania wynosi 
300 zł. w. a.

Wadyum 30 zł. w. a.
Na powyższym terminie realność ta 

nawet i niżej ceny wywołania sprzedaną 3t. 6246. 
będzie.

Resztę warunków licytacyjnych wolno 
przejrzeć registraturze w tusąd.

Dla z pobytu niewiadomych wierzycieli 
i innych, ustanowiono kuratora adw. dra 
Steuermanna z substytucyą adw. dr. Fiter- 
nika w Samborze.

C. k. sąd powiatowy m. deleg.
Sambor, 30 marca 1885.

cząco z jakiegobądź powodu doręczone być 
nie mogły, mianowanym został adwokat dr. 
Fruchtman kuratorem.

C. k. sąd powiatowy 
Drohobycz, dnia 28 marca 1885.

(4218 2— 3) 
Verpachtung des Religionsfondsmeierhofes 

„Toporoutz" in der Bucowina.

w
dniach 21 lipca, 18 sierpnia i 15 września 
1885 o 10 godzinie przed południem w bu­
dynku tutejszego sądu przymusowo sprze­
dana będzie realność włościańska pod nk. 
109 w Lubomierzu położona ciała hipotecz­
nego nie stanowiąca Szymona Kowalczyka 
własna na zaspokojenie należytości uprz. 
gal. Zakładu kredytowego włościańskiego 
w likwidacyi we Lwowie 233 złr. 34 ct. 
w a. z pn.

Cena szacunkowa wynosi 600 złr. w. a.
Wadyum 60 złr. w. a
Akt oszacowania i resztę warunków 

licytacyjnych przejrzeć można w registra­
turze.

Mszana dolna, dnia 17 maja 1885.

bal)tn im Slmte marcit anbere $erfonen ifjreS 
SBertrauenl enbgilttg ju berufen. 3ur 83eftdD 
tigung bel nom ®erid)te beftellten, ober @rne* 
mung einel anberen 3Kaffat)ermalterl unb 

i ©telluertreterl belfelben unb jur 2Baf)I einel 
i ®laubtgeraulfd)uffel mirb bie £agfal)rt jum 
j 16ten Suit 1885 urn 10 Ufjr SBormittagl

Bureau II. anberaumt, ju  meldjer bie ©lau*
biger unter Seibringung ber jur 58efd)einD 
guug itjrer 2Infpritd)e bienlicfjen Selege ju

; erfdjeinen borgelaben merben. 
i  _ 3ugleid) mirb beu ©Idubtgcrn meldje 
I nidjt in Stanislau moljnen erinnert, baj) fte 
nad) §. 111 ber 0 .  einen in Stanislau 
mofjntiaften 3uftellunglbeDollmad)tigten nam* 
Ijaft ju madjen fjaben, mibrigenl iiber SIntrag 
bel ^onfurl*3?ommiffdrl auf ifjre ©efaljr nnb 

i S?often ein Curator fur fie befteEt merben 
\ miirbe.
i ®ie meiteren SBerbffentlidjungen im Saufe
i biefel ®onfurlt>erfal)renl merben burd) bal
| słtmtlblatt ber fiemberger^citung befannt ge*
; geben merben.
] Stanislau, am 25ten Suni 1885.

Upadłości

(3515 2 - 3 )

2Der bem buf. gr. ot. 9Mtgionlfonbe 
gefjorige, im ©emeinbeberetd)e bon Toporoutz 
an ber ruffifd) beffarabifdjen ©renje getegene 
SJleierljof „Toporoutz11, beftetjenb ani einer 
©runbatea non circa 1740 Sod), barunter 
circa 1600 Sod) Slefer unb SBiefen mit ben 
uotfjigen SSoIjn* unb 5Birtl)fd)aft§gebdaben, fo* 
mie einer bodftanbig eingeridjteten 33rattbmein*L. 6087

C. k. sąd obwodowy w Przemyślu brennerei, mirb bon ber f. f. 2)ireftion ber 
rozpisuje ponowną egzekucyjną sprzedaż w ©liter bel obgenannten gonbel auf bie jmblf* 
drodze publicznej licytacyi dóbr tabularnych jdijrige Ypadftbauer ab 1. Slpril 1886, bal ift 
Samoklęski z przyległościami Mrukowa, auf bie 3 eit bont 1. Slprd 1886 b il ©nbe

SDMrj 1898 im iSffentHdjett Dffertoerlianblungs* 
mege berpadjtet.

SDiefer YDieierljof ift 17 .tilometer bon 
Czernowitz entfernt gelegen.

ipacbtoffcrte, metć ê mit einer 50 Sreujer 
uprz. galicyjskiego Banku hi- ©tempelnmrfe berfefjen nnb int Uebrigen redjtl* 

a mianowicie reszty kapitału formig aulgefieKt fein mtiffen, finb bei biefer

Pielgrzymka, Ełopotnica, Folusz, Huta, ,Za 
wadka i Czekaj w powiecie sądowym Żm i­
grodzkim a Starostwie Jasielskiem położonych 
dłużnika Henryka barona Wilczek i Gutten- 
land własnych, na zaspokojenie wierzytel­
ności c. k 
potocznego
pożyczkowego 69617 złr. 3 ct. w. a. wraz f. f. ®uter=5Direftton, mo bie ^ad)tbebingniffe 
z 7 prc. od 28go sierpnia 1877 liczyć się jur ©infidjt aufliegen unb atle naperen SDaten
mającymi i kosztami egzekuc-yi 36 złr. 85 
ct. po potrąceniu już spłaconej kwoty 1844 
złr. 59 ct. a to w jednym terminie w dniu 
17 lipca 1885 w gmachu tutejszego sądu o 
godzinie 10 przed południem w biórze nr. 
21 II piętro.

L. 31023. (4279 3— 3;
C. k. sąd krajowy we Lwowie' otwiera 

niniejszem konkurs na wszysteu ruchomy, 
jakoteż na wszystek nieruchomy, a w kra­
jach, w których obowiązuje ustawa konkur­
sowa z dnia 25 grudnia 1868 nr. 1 dz. p.  p. 
położony majątek, pozostały w spadku po 
zmarłym dnia 22 czerwca 1885 Szymonie 
Schrenzlu, mydlarzu we Lwowie ze zapro­
tokołowaną firmą.

Kierownictwo tego konkursu porucza 
się panu e. k. Radcy sąlu kraj. Schaben- 
beekowi, jako komisarzowi konkursowemu, zaś 
tymczasowym zawiadowcą masy ustanawia 
się pana adw. dr. Wszelaczyńskiego, wzy­
wając zarazem wierzycieli, aby po przedło­
żeniu dokumentów, służących do wykazania 
ich pretensyi, poczynili swe wnioski co do 
zatwierdzenia tegoż, lub ustanowienia in­
nego zawiadowcy masy i aby przedsięwzięli 
wybór wydziału wierzycieli, w którym to 
celu wyznacza się termin na dzień 10 lipca 
1885 godzinę 10 przed południem

Ktokolwiek chce wystąpić z jakąbądź 
pretensyą do wspólnej masy rozbiorowej, 
ma takową zgłosić w tym sądzie krajowym, 
wedle przepisu ustawy konkursowej, pod ry­
gorem zagrożonych tamże szkodliwych skut­
ków prawnych przed oplywwm 12 września 
1885 i podać ią na terminie na dzień 13go 
października 1885 godzinę 10 przed połu­
dniem, wyznaczonym do uznania płynności 
i oznaczenia prawa pierwszeństwa, ehociaźby 
nawet o nią spór już był wytoczony.

Wierzycielom, którzy zgłoszą się ze 
swemi pretensjam i, przysłużą prawo wy­
brać na tym terminie w miejsce dotychcza

SI- 45. (4268)
9tad)bem iiber bal SSermogen bel lillaffa* 

beimalterl Samuel Beigel in ber ©antange* 
legenpeit bel Slbrafjam Sfaaf Schafkopf ber 
^onfurl eroffnet hnirbe, fo fabet ber Sonfurl* 
fommiffdr famintlicpe ©laubiger ber A. I. 
Schafkopffjjen Slonfurlmaffe jur 2Baf)l einel 
nenen aftaffaoecmalterl auf ben 17 Sufi 1885 
um 10 Upr SBormtttagl ein.

Tarnopol, am 17. Sunt 1885.
2)er f. f. Sanbelgericptlratp all ^onfurl* 

fommiffar
Nemethy.

unb 9lulfunfie iiber bal 5£acptobjeft ertpei.lt 
tuerbeu, bil fpdteftenl 13. Suli 1885 2Jtittag!
1 2 Ul)r einjureidjen-

Seber ‘$>ucf)tmerber muf? fid) aud) in 
legato ŚBetfe baritber aulmeifen, bafj er jum 
iBetriebe einer grojjeren iianbtoirtt)fcf)aft bal 

Cenę wywołania stanowi wartość tych erforbertidje S3etrieblfapitaf befijt unb mit 
dóbr przy udzieleniu pożyczki 'bankowej ben f)ieju nótf)igen ^enntniffen aulgeruftet ift. 
przyjęta w sumie 156.577 złr. w. a. 3)a! Vadium, mefć^el bem Dfferte bei i sowego zawiadowcy masy, zastępcy onego i

Wadyum wynosi 7829 złr. fonftiger UłuHitdt belfelben beigefdjlofjen fein członków wydziału wierzycieli — inne osoby,
Na powyższym, terminie dobra te sprze- muf), mirb mit 3000 fr. in Saarem, ober in posiadające ich zaufanie, 

dane będą takż.fc niżej ceny wywołania, za anne^mbaren 2Bertf)pafneren feftgefejt. Na terminie, wyznaczonym do wyka-
jakąbądź cęn.ę'. Son  ber f. f. ®ireftion ber ©iiter bel 6nfo= | zania płynności zgłoszonych wierzytelności,

DYa wierzycieli dawniej na dobrach minaer gr. or. jfteligionlfonbel. j ma b jć  usiłowane przyprowadzenie do
Samoklęski z przyległościami intabulowanych Czernowitz, am 21. Suni 1885. [skutku ugody w myśl §. 68 ust. konkur-
następnie zaś tabelą płatniczą byłego c. k.   f  sowej.
sądu szlacheckiego w Tarnowie z dnia 6go 31- 6245. (4217 2— 8) | Dalsze ogłoszenia w toku rozprawy
sierpnia 1833 1. 9994 na cenie kupna tychże Verpaelifcung des Religionsfondsmeierhofes ] konkursowej umieszczane będą w „Gazecie
dóbr kollokowanyeh a dotąd n iezaspokojo-. „Tolowamik11 in der Bucowina. j Lwowskiej “ .
nych i z sumy oktawalnej 6950 złr. m. k. | Z c. k. sądu krajowego
z 5 prc. odsetkami na tych dobrach z przy- ®er bem buf. gr. or. YMigionlfonbe ge= j Lwów, dnia 27 czerwca 1885.
ległościami jak dom. 105 pag. 365 n. 101 l)brige an ber rumanifdjen (Śrenje nac|ft | -----------------
on. i dom. 479 pag. 268 n. 274 on. inta- Kornuluncze 14 ^ifometer Don ber ©ifenbabn* | 31- 9070. (4222 1— 3)
bulowanej, zaspokoić się mających tudzież ftation Itzkani entfernt gelegene SDTeiertjof j Sont f. f. toeilgeridjte in Stanisławów 
dla wierzycieli którzyby po dniu 2go maja „Tolowamik", beftefjenb aul circa 400 Sodj ! mirb befannt gemad)t, el fei iiber bal gefammte, [ 
1885 jako dniu wydania ekstraktu tabular- Ślecfer unb SŚiefen mit ben notf)igen SBirtfp j mo immer befinblit|e bemegtidje, fo mie iiber | 
nego prawa rzeczowe na sprzedać się ma- fĄaftlgebauben, mirb bon ber f. f. ©ireftion \ bal in bea Sanbern filc meldje bte S?oufnrl= 
jących dobrach Samoklęski z przyległościami ber ©iiter bel obgenannten gonbel auf b ie ! orbnnng bom 25. iDejember 1868 91. &. SS. 
nabyli lub którymby uchwała sprzedaż tych Ł'aner bon jmóff 9łu|nngljaf)ren bom 1. 9 lo= jlS 69  9łr. 1. gitt gelegene unbemeglid)e 93er= 
dóbr rozpisująca albo która z następnych bember 1885 angefangen b. i. auf bie 3eit 1 mbgen bel Selig Bass ©ćĘinittmaaren^anblerl 
uchwał sądowych w tej sprawie egzekucyj- bom 1. Ułobember 1885 btl @nbe Dftober \ in Stanislau ber orbenilid^e ^onfurl eroffnet 
nej wydanych z jakiegokolwiek bądź po- 1897 im bffentltdjen Dffertberljanblunglmege j morben.

' ' . . .  berpadjtet. | 3ur Seitung belfelben mnrbe ber f. f
^adjtofferte, melc^e mit einer @tempel= t ^retlgerid)tl^Slbiuuft §err Sekler unb all 

marfc a 50 fr. berfeljen unb im Uebrigen ! etnftmeiliger 3Jiaffabermulter§r HerschAnger- 
, red)t!fórmig aulgeftellt fein miiffen, finb bei | mann in Stanislau beftimmi.
{ biefer f. f. ©uier-Sireftion, mo auĄ bie 5paćf)t* j  §Ule biejenigctt melĄe gegen biefe ^on=

___________  I unb Sijitationlbebingniffe jur ©infićtjf auflie^ j furlmaffe einen Slnffotucf) all .^onfurlgldnbi^
L. 4636. (4253 2— 3) j gen unb alle nd^eren Slulfunfte iiber bal i ger erljeben moKen fyaben i£)re ^^^bungen,

W  tutejszym sądzie odbędzie się o ! ipaĄtobjeft ertljeilt merben, bil fpdleftenl 13. ! felbfl menn etn 9fted)ilftrpit baritber anl)dngig j
godzinie 10 rano w dniach 9 lipca 1885 i j Suit 1885 Sftittag! 12 Uijr einjureict)en. i fetn joUie inner^jalb 60 (Eagen hom 5lage ber j
13 sierpnia 1885 powyżej ceny szacuuko- j S)al Vadium, mel^el bem Dfferte bei* Ytuiibutadjung biefel ©biftel an, bei biefem f 1
wej licytacya realności 1. 4 w Brundorf j gefdf)loffen fein mu^, mirb mit 800 fr. ratme*

wodu lub wcale doręczoną nie była, ustano­
wiono kuratorem adwokata dra Skórskiego, 
którego zastępcą jest adwokat dr. Tarnawski 
w Przemyślu.

Przemyśl, dnia 13 maja 1885.

L. 17613. (4284 1— 3)
C. k. sąd krajowy jako handlowy w 

Krakowie na zasadzie § 63 ord., konk. ze 
zwolił na otwarcie konkursu na majątek 
Altera Reicha sjpekuLnta w Trzebini, a mia­
nowicie na majątek ruchomy gdziekolwiek 
bysię takowy znajdował, a na majątek nie­
ruchomy o tyle, o ile takowy położonym 
jest w tych krajach, w których ordynacya 
konkurs, z dnia 25 grudnia 1868, obowiązuje.

Komisarzem konkursowym ustanawia 
się pana Edmunda Gaertnera, c k. sędziego 
powiatowego w Chrzanowie, a tymczasowym 
zarządcą masy pana adw. dr. Myszkowskiego, 
z substytucyą pana adw. dr. Grudzińskiego.

Wierzycieli wzywa się niniejszem, aby 
na terminie dnia 11 lipca 1883, przed 
komisarzem konkursowym wyznaczonym za 
przedłożeniem dokumentów, któreby ich pre- 
tensye wykazywały, oświadczyli się co do 
potwierdzenia tymczasowego zarządcy masy, 
bab co do ustanowienia innego, tudzież aby 
wybrali wydział wierzycieli.

0. k sąd krajowy wzywa tych wie­
rzycieli, którzy swych pretensyj przeciwko 
masie konkursowej chcą dochodzić, aby ta­
kowe nawet w tym przypadku, gdyby się 
proces w toku znajdował do dnia 20 sierp­
nia 1885, w c. k. sądzie krajowym w Kra­
kowie, lub w c. k. sądzie powiatowym w Chrza­
nowie podług przepisu ordynacyi konkurs., 
unikając szkodliwych skutków prawa zgłosi­
li, a na terminie ne dzień 21 września 1885, 
o godz. 10 rano, w biurze komisarza kon­
kursowego oznaczonym wywierzytelnili, i 
swoje wnioski co do oznaczenia pierwszeń 
stwa swych pretensyj poczynili.

Wierzycielom, którzy pretensye swoje 
zgłoszą, a na owym terminie będą obecni, 
przysłużą prawo na miejsce tymczasowego 
zarządcy masy, jego zastępcy 1 wydziału 
wierzycieli, którzy dotąd obowiązki te spra 
wiali, powołać ostateczne osoby, w których 
zaufanie pokładają

Wierzyciele, którzy w Chrzanowie lub 
w jego pobliżu nie zamieszkują, winni są 
przy zgłoszeniu wymienić pełnomocnika w 
Chrzanowie zamieszkałego, w celu doręcze­
nia uchwał sądowych, w przeciwnym bowiem 
razie na wniosek komisarza konkursowego 
wierzycielom rzeczonym na ich niebezpie­
czeństwo i koszt, kurator ustanowionym 
zostałby.

Dalsze ogłoszenia w toku postępowa­
nia konkursowego, umieszczone będą w u- 
rzędowej „Gazecie Lwowskiej".

Termin do likwidacyi oznaczony, jest 
zarazem terminem, co do układów z wie­
rzycielami.

Kraków, 27 czerwca 1885

według wyk. hip. 341 gminy kat. Kiernica 
Jana Seibel własnej, na rzecz c. k. uprz. 
Zakładu kredyt, włość, w likwidacyi pto 14 
rat po 15 złr. i resztę kapitału 28 złr. 39 
ot. z pn.

Cena wywołania 1200 złr.
Wadyum 120 złr.
Resztę warunków, akt oszacowania i 

wyciąg tabularny, wolno przejrzeć w tus. 
registraturze.

Dla wierzycieli hipotecznych, ustana-

ber im SJaaten, ober in amteljm&aren SBertlp 
papieren feftgefejt.
SSon ber f. f. ©treftion ber ©iiter bel lutfo- 

minaer gr or fReligionlfonbel. 
Czernowitz, am 21. Snni 1885.

L. 3165. (4241 2— 3)
C. k. sąd powiatowy w Kulikowie za­

wiadamia, że w sprawie egzekucyjnej e. k. 
uprzyw. gal. Zakładu kredytowego w likwi­
dacyi przeciw spadkob. Ignacego Hetnaro-

f. $rei!gcrid)te nad) SBorfdjrift ber ®onfurl= i 
orbnnng, jur Slermeibung ber in berfelben j 
angebroI)eten 9lad)tl)ette jur Slnntelbung, unb i 
bei ber auf ben 27ten luguft 1885 um 10 i 
Ufjr SSormittagl im Bureau II. beftimmten i 
£agfal)rt jur £iquibirung unb jur Jtangbefiim--! 
mung ju bringen. !

S5en bei btefer aHgemeinen Sagfaljrt i 
erfdjctnenben angemelbeten ©Idubigern ftef)t 
bal 9tecf)t ju burd) freie SBa^l an bie ©telle 
bel attaffabertoalter!, feinel ©tellbertreterl ber 
UJUtglieber bel ©Idubigeralfdjujiel, meldje bil

L. 22955 (4324)
Celem powzięcia decyzyi co do sposo­

bu zrealizowania nieściągniętych dotąd wie­
rzytelności czynnych masy rozbiorowej Jana 
Górskiego, wyznaczam termin na dzień 21 
lipca 1885, o godzinie 10 przed południem, 
w biurze nr. 6 tutejszego sądu krajowego, 
na który to termin wzywam wierzycieli 
konkursowych, dotąd niezaspokojonych z u- 
wagą, że decyzya ta nastąpi większością 
głosów stawających na terminie, wedle kwo­
ty wierzytelności przez nich zgłoszonych, 
obliczyć się mającą.

Lwów, dnia 10 czerwca 1885.
C. k. radca sądu krajowego 
jako komisarz konkursowy.

Szczurowski.
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L. 7481. E D Y K T I. (2891 1— 3)
0. k. wyższy sąd krajowy we Lwowie podaje niuiejszem do wiadomości, że 

projekt nowych ksiąg gruntowych według ustawy z dnia 20 marca 1874 1. 29 Dz. u. kr. 
wygotowany dla następujących posiadłości tabularnych i gminnych, od dnia 
1885 za nową księgę gruntową uważanym być ma.

czerwca

Li
cz

ba
po

rz
ąd

ko
w

a

Majętność tabularna

p o ł o ż o n a
w okręgu i 

sądu 
powiatowego jw gminie katastralnej

1 Korościelne ad Żółkiew Soposzyn
i

Żółkiew' |
2 Morochów Morochów Bukowsko j
3 Brzozowiec Brzozowu c Lisko ij4 Choceń Choceń
5 Część Żurawin dom. 16 p. 337

Żurawin tudzież Krywka i Smolnik Lutowiska6 Część Żurawin dom. 23 p. 417
7 Stubieńko ezęść i Barycz Stubienko i Stubno i

i|

miejs del. 
Przemyśl

8 Stubieńko, Janowszezyzna i Raj 
tarowszczyzna

Stubienko

9 Część z części dóbr Stubieńko
10 Stubienko czyli Dybówszczyzna

11 Stubienko część d. 508 p. 218 
n. 117

12 Stubieńko część d. 35 p 195
13 Stubienko część d. 35 p. 199
14 Dzwiniach dolny Dzwiniacz dolny

Ustrzyki dolne
15

To

17

Deutsch Berehy także Siegen­
thal i Berehy dolne zwane

Berehy dolneBi rehy przyl. do dóbr Dobromila
Łodynie albo Łodyna przyległ, 

do Dobromila Łodyna
18 Raków Raków

Dolina19 Grabów Grabów
20 Słoboda Słoboda
21 Łopianka Łopianka Dolina
22 Truskawiec „Bad" Truskawiec Drohobycz
23 Letnia Letnia Medeniee
24 Manasterzec I dom. 23 pag. 329 Manasterzec Podbuz25 Manasterzec II dom. 15 p. 469

26 Koniuszki Siemianowskie część 
I. d. 33 p. 75

Koniuszki Siemianowskie z miejsc. 
Zagórze

Rudki

27

28 

29

Koniuszki Siemianowskie część 
II. d 27 p. 30

Koniuszki Siemianowskie część 
III. d 53 p. 195

Koniuszki Siemianowskie ezęść 
IV. d. 53 p. 203

30 Zagórze 1 dom. 33 pg. 79
31
32
33

dtto 11 „ 27 „ 32 
dt;o III „ 53 „ 199
dtto IV „ 53 „ 207

34 Wola hłazowskacząść d. 5 p. 375

Wola błażowska m. del. Sambor

35 dtto dtto „ „ 78 „ 59
36 itto dtto „ „ 49 „ 455
37
38

dtto dtto „ „ I4l „ 223
dtto dtto „ „ 23 „ 341

39 dtto dtto „ „ 5 „ 369
40 dtto dtto „ „ 49 „ 311
41 dito duo „ „ 1 16  „ 3 1 9
42 Straszewice Straszewice

Stare miasto

43 Rossohy część d. 64 p 95

Rossechy

44 Rossohy część Misikowstwo zwa­
na d. 87 p 33

45 Rossohy część Syinkowska zwa­
na d. 109 p. 219

46
Rossohy część Szeptyczyzna zwa­

na d. 67 p. 231 d. 34 p. 459 
et dom. 89 pg. 80

47 Część lasu we wsi Rosochy d 
22 p 429

48 Nayczułowa czyli Nanczułka Nanczułka wielka
49 Ł  ^wczyce Łowczyce Z v dacz o w-

50 Konczaki nowe Konczaki stare i nowe Halicz
51 Konczaki stare
52 Dzwiniacz Dzwiniacz Sełotwina

53 Wołczyniec
Wołczyniec tudzież Kołodziejów, 
Rybno, Podłoże, Stanisławów 
i Knihiinnie

m. del. 
Stanisławów

54 Balince d. 2 p 53 Baluu.-e z Trofauowka Gwoździe-

55
56
57

ZielmcB ZitJince
BorszczówCygany Cygany

Kozaczyzna Kozaczyzna
58
59

Zalesie Zalesie Mielnica

Obodówka Óbodówta
60 Hołoszyńce Hołoszyńce Med.yń Nowe su ło
61
62

Korszyłówka Korszyłówka

Jacowce Jacowce
Śtryjówka Zbaraż

63
64

Dobromirka Dobromirka Nowesioło
Pienbowee Pieńkowee

65 Zaścmocze czy-li Zaścinocz Zaścinocze Trembowla

66

67
Capowce Capowce i Sadki

Tłuste
Burakówka

Burakówka, Kuszyłowce i Po- 
powce

68 Łubianki niżne
Łubianki niżne, Stryjów ka i Kre- 

towce
Zbaraż

Li
cz

ba
po

rz
ąd

ko
w

ą

Majętność tabularna

p o ł o ż o n a
w okręgu 

sądu 
powiatowegow gminie katastralnej

69 Jasienica wielka d. 87 p. 322 Jazieniea polska z miejsc. Ja- 
zienica ruska, Maziarnia i ko­
lonią Łany niemieckie

Kamionka Stru- 
milowa

70 Maziarnia nad Bugiem d. 87 p 334
71 Jasienica mała d. 87 p 324
72 Obidów czyli Obydów

Obydów z miejscowościami Ła­
ny, Łapajówka i Jagunia73 Łany d. 87 p. 330

74 Łapajówka d. 87 p. 318

75 Sielec bienków
Sielec bienków z miejsc. Pta­

szniki
76 Pleników d. 10 p. 7

Pleników

Przemyślany

77 Pleników d. 19 p. 237
78 Pleników część d. 69 p. 465
79 Pleników d. 392 p. 872
80 Wypyski czyli Wypiska Wypyski
81 Wołków połowa d. 19 p. 257 Wołków
82 Wołków połowa d. 6 p. 301
83 Biłka Biłka

1. Morochów, podlegająca sądowi po­
wiatowemu w Bukowsku.

2. Brzozowiec,
3. Choceń, podlegające sądowi powia­

towemu w Lisku.
4. Żurawin, podlegająca sądowi powia­

towemu w Lutowiskach.
5. Stubienko, podlegająca sądowi po­

wiatowemu m. del. w Przem yślu.'

II. dla posiadłości mniejszych:
dotyczącego c. k. sędziego powiatowego.

Od doia wyżej ustanowionego, wszel­
kie nowe prawa czy to własności, czy zasta­
wu, lub jakiebądź inne prawa hipoteczne, 
odnoszące się flo nieruchomości księgą grun­
tową objętej, jedynie przez wpisanie do tej 
nowo założonej krięgi nabyte, ograniczone 
na innych przeniesione lub uchylone być 
mogą.

6. Królik wołoski, podlegająca sądowi j . Zarazem wzywa c. k. wyższy sąd kra-
powiatowemu w Rymanowie. .* J^wy wszystkich którzyby:

7. Dzwiniacz dolny, j 1- Na podstawie jakiego prawa przed
8. Berehy dolne, ’ 1 dniem otwarcia tych nowych ksiąg nabyte-
9. Łodyna, podlegające sadowi powia- | £° domagali sie jakiej zmiany wpisów hi- 

towemu w Ustrzykach dolnych’ j poteeznych, odnoszących się do stosunków
10. Rakówr I własności lub posiadania, a to bez różnicy
11. Grabów ! zmiana ta przez dopisanie, odpisanie
1 2 . Słoboda* i l ub przepisanie, przez sprostowanie ozna-
13. Łopianka, podlegające sadowi p o - ! czeflia nierucbomośei> lub p o c e n i a  ciał 

wiatowemu w Dolinie. ' ' " i hipotecznych, lub w jakibądź inny sposób
14. Letnia wraz z częściami skład w ; nastąpić miała;

gminie kat. Medeniee, podlegające sadowi j , uz przed dniem otwarcia tych no-
powiatowemu w Medenicacb.  ̂ ‘  ' wycb ksi$8' hipotecznych nabyli do jakiej

15 Manasterzec, podlegająca sądowi I nieruchomości wpisanej w te księgi lub do 
~  ̂ jej części jakie prawa zastawu, służebnościpowiatowemu w Fodbużu.

16. Koniuszki Siemianowskie z miejsc, 
Zsgóize, polega jące  sądowi powiptowemu 
w Rudkach.

17 Wola błażowska, podlegająca sądo­
wi powiatowemu m. dej. w Samborze.

18. Straszewice,
19. Rossohy,
20. Nanczułka wielka, podlegające są­

dowi powiatowemu w Starem mieście.
21. Łowezyce, podiegająca sądowi po­

wiatowemu w Źydaczowie.
22. Konczaki stare i nowe, podlegają­

ce sądowi powiatowemu w Haliczu.
23. Dzwiniacz, podlegająca cądowi po­

wiatowemu w Sołotwiiue.
24. Knihinin,
25. W ołczyn iec, podlegające sądowi 

powiatowemu m. del. w Stanisławowie.
26 Balince z Trofanówką, podlegające 

sądowi powiatowemu w Gwoźdzcu.
27. Zielińce,
28. Cygany,
29. Kozaczyzna, podlegające sądowi 

powiatowemu w Borszczowie.
30. Zalesie, podlegająca sądowi po­

wiatowemu w Mielnicy.
31. Obodówka,
32. Hołoszyńce,
33. Korszyłówka,
34. Jacowce,
35. Douromirka,
36. Pieńkowee, podlegające sądowi po­

wiatowemu w Nowem siole.
37. Z>ścinocze, podlegająca sądowi po­

wiatowemu w Trembowli.
38. Capowce,
39. Bmakówka, podlegające sądowi po- 

wiarowemu w Tłustem.
40 Jazieniea polska z mi-isc. Jasie­

nica ruska, Maziarnia z kolonią Łany nie­
mieckie wraz z częściami składowemi w 
gminach katastr. Obydów i Ruda,

41. Obydów z miejsc. Ł^ny, Łapa­
jówka i Jagunia wraz z częściami składo­
wemi w gminie katastr. Jazieniea polska, 
Kamionka Strumiłowa i Ruda,

42. Sielec Bieńków' z miejsc. Ptaszni­
ki tudzież częściami skład, w gminie kata­
stralnej Ruda, podlegające sądowi powiato­
wemu w Kamionce Strumiłowej.

43. Pleników,
44. Wypyski,
45. Wołków,
46. Biłka, podlegające sądowi powia­

tow em u w Przemyśl nach.
Sporządzony projekt dotyczących ksiąg 

gruntowych przejrzanym być może, a to 
dla posiadłości tabularnych pod I  1 wymie­
nionych w Tabuli krajowej przy c. k. są­
dzie krajowym we L w ow ie , a pod I 2— 88 
w urzędzie hipotecznym przynależnego c. 
k. sądu obwodowego; zaś dla posiadłości 
wyżej pod II poszezególnionych w biurze

lub w ogóle inne jakie prawa do wpisu hi­
potecznego przydatne, o ile prawa te jako 
do dawnego stanu biernego należące, wpi­
sane być mają, a już przy założeniu nowej 
księgi gruntowej tamże wpisane nie zostały,—

ażeby z temi prawami, a to co do 
majętności tabularnych, wyżej pod I wymie­
nionych do przynależnych trybunałów I in- 
stancyi, zaś co do posiadłości pod II po- 
szczegóinionych dc dotyczących c. k. sądów 
powiatowych najdalej do dnia 1 czerwca 
1886 się zgłosili, gdyż w razie przeciwnym 
utracą prawo do poszuki .ania zgłosić się 
mającej preteasyi przeciw osobom, które na 
mocy niezaprzeczonych wpisów w nowej 
księdze zawartych, prawa hipoteczne w do­
brej wierze nabędą.

Od obowiązku zgłoszenia się w tym 
terminie z wymśenionemi wyżej prawam; 
lub roszczeniami nie uwalnia okoliczność, 
iż zgłosić się mające prawo w dawniejszej 
księdze hipotecznej w miejsce której nowa 
księga wstępuje było już zapisane, lub że 
było ono wiadomem z jakiej rezolucyi są­
dowej, lub że jest przedmiotem dochodzenia 
w skutek podania przed sąd wniesionego. 
Termin wyżej ustanowiony nie może być 
ani przedłużony, ai też w razie jego za­
niedbania do pierwotnego stanu przywró­
cony.

Równocześnie odwołuje się tutejszy 
edykt z dnia 30 grudnia 1884 1. 30230, o 
ile takowy odnosi się do objętych w ustę­
pie I pod pozycyą 7, 8 i 9 tegoż edyktu 
majętności labubarnych „Deutseii Berehy 
także Siegenthal i Berehy dolne zw ane",— 
i „Berehy przyległość do dóbr Dobromila". 
położonych w gminie katastralnej Berehy 
dolne i majętności tabulirnej „Łodyńce al­
bo Łodyna przyległość do Dobromila" —  
położonej w gminie katastr. Łodyna, —  tu­
dzież objętych w Ilim ustępie tegoż edyktu 
pod pozycyą 3 i 4 posiadłości mniejszych 
w gminach katastralnych „Berehy dolne" i 
Łodyna.

Z Rady wyższego sądu krajowego
Lwów, dnia 24 marca 1885.

L. 28 (43! 6)
Komisya hipoteczna c. k. sądu powia­

towego w Ustrzykach dolnych oznajmia, że 
dochodzenia celem założenia księgi hipo­
tecznej dla gmin katastralnych Moczary i 
Romanowa wola na miejscu w Moczarach 
dnia 6 lipca, w Romanowej woli 18 lipca 
1885 rozpocznie.

Bliższe szczegóły zawierają ogłoszenia 
w urzędach gminnych.

Ustrzyki dolae, 29 czerwca 1885.
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L. 126. (4305)

Komisya hipoteczna przy Prezydyum 
c. k. sądu obwodowego w Kołomyi zawia­
damia, że dochodzenia miejscowe, celem za­
łożenia księgi gruntowej w gminie Tuczapy 
dnia 10 lipca 1885, rozpocznie.

Każdemu wolno się przy komisyi ja ­
wić i przytoczyć wszystko co dla wyjaśnie­
nia lub obrony swych praw za stosowne u- 
zna.

Kołomyja, 4 czerwca 1885.

Kuratele.
L. 7685. (4141 8 - 3 )

Sokaiski c. k sąd powiatowy uznał 
Semena Kowala ze Śniatyna marnotrawcą, 
ustanawiając kuratorem Jakimś Pyłypko 

Sokal, 30 maja 1885.

L. 4894. (4210 3— 3)
Wawrzyniec Płachta, gospodarz z Wa- 

sylowa, uznany został marnotrawcą, a ku­
ratorem ustanowiony Mikołaj Sawka z Wa- 
sylowa.

C. k. sąd powiatowy 
Uhnów, dnia 1 czerwca 1885.

L. 9226. (4178 3— 3)
C. k. sąd powiatowy miejsko delego­

wany w Kołomyi podaje do publicznej wia­
domości : że Matija Kuszniera z Sopowa u- 
znano za marnotrawcę. Kurator Danyło 
Knyszczuk.

Kołomyja, 30 maja 1885.

L. 7082. (4251 1— 3)
Semen Fedorciów gospodarz gruntowy 

z Doliny zostaje z powodu marnotrawstwa 
oddany pod kuratelę a kuratorem dlać mia­
nowany Iwan Fedorciów.

O. k. sąd powiatowy 
Czortków, dnia 10 stycznia 1885.

Doniesienia prywatne.

Sprzedaż
b i a ł e g o  a u s t r i a c k i e g o ,  z roku 1878 po 20 
ent. z r. 1881 po 18 ent. z r. 1883 po 15 cnt. litr. 
Od półhektolitra począwszy przesyła za pobraniem 
kolejowein

J ó z e f  S t a d l m a r m
stacya Oberhollabruun w Niższej Austryi,

L. 6509. (354B 14-?)

C. Ł  M M  woflotaiiczy
w  K r y n i c y

pod kierownictwem Br. IIKMU KA 
EBERSA, otwarty ©st 15 m a­

ja  do końca września.
Gruntownie, szybko, bez przerwy zatru­

dnienia i pod najściślejszą dy-
leczy wedle jedynie wypróbowanej, w ża­

dnym kierunku n ie  s z k o d l i w e j  metody, wszelkie 
choroby syfilistyczne, tudzież skutki nadużyć młodości, 
osłabienia siły mężuośei, zakaźne ikataralue upławy, 
patologiczny ubytek regularności u kobiet i t d. 

s p e c j a l i s t a  c h o r ó b  t a j e m n i c z y c h
J I1 1 / l i P m a I  Przy ulicy Wałowej licz. 3 we

• “ • ł\ U I p i c i ,  Lwowie, ordynuje od 9 do 12
przed, od 2 do 5 po południu. ^ftSF Zamiejscowym 
udziela skuteczną radę listownie i wysyła odwrotnie 
potrzebne lekarstwa w sposób dyskreeyonalny.

Podziękowanie.
W winnem uznaniu uczynnej gorliwości i bez­

interesowności, jaką pan M a k s y m ilia n  B « -  
sc lilo ss  lekarz prakt. we Lwowie, ulica Żółkiew­
ska 29, okazał 6cio letniemu synowi memu, który od 
dłuższego czasu ulegał chronicznej słabości gardła 
oraz silnej dyfteryi, czuję się zobowiązanym tomu 
zacnemu i szlachetnemu Dobrodziejowi, niniejszem 
moje najszczersze podziękowanie złożyć, ileźe wy­
zdrowienie mego syna, wyłącznie Jego systematycz­
nemu leczeniu i niezmordowanej, gorliwej i bezinte­
resownej opiece zawdzięczam.

Z winnym szacunkiem 
IZ ¥ I> O B  B U R K  we L w ow ie .

Parcele budowlane
starodrzewem zarosłe, w zdrowem, malowniczem 
i od środka miasta nieodległem położeniu, n a d a ­
ją c e  się  szczegó ln ie j d o  b u d ow y w ili  
i d w orków , są po cenach umiarkowanych do na­
bycia. Bliższa wiadomość u właściciela, ul. Garncar­
skâ  i 19 w popołudniowych godzinach. (4199 -3)

Wilia lecznicze
dla chorych i rekonwalescentów poleca 

A P T E K A

Jana Wewiórskiego
przedtem

Jul. Nahlika
we Lw ow ie, nl. H a lic k a  1. 5.

W iuojjiiszpańskie M alaga z żelazem, 
z chiną, z chiną i żelazem, z pepsyną, z 
rumbar-barum. Cena flaszki 1L litr. 1 zł. 

50 ct.
W ino węgierskie „T©feay“. Cena 

flaszki Ys htr. 2 złr. ,  J/s htr. 4 złr. 
Win© hiszpańskie Iłry Madefra,

Cena flaszki ł/s htr. złr, 1.75, 8/s litr. ; 
zł 3. 50. j

W in ©  h t s a p a ń s k i®  „ M a la g a " .  Cena j 
flaszki Ys htr. złr. 1.25, 8/s htr. zł. 2.50. | 

M o n i a k  la a jle p s s t y  s t a r y .  Cena flaszki i 
Ys htr złr. 2.50. ś
Oprócz tego utrzymuje na składzie wszel- j 

kiego rodzaju wypróbowane środki specyficzne, j 
krajowe i zagraniczne, jakoteż przyrządy i przy- j 
bory chirurgiczne i opatrunkowe.

Zamówienia z prowineyi załatwia się od- \ 
wrotną poptą. (1390 19 - -? )  1

m o o m m t o m m s i r n  \

1 >zeiratyzm
f 5!  J

K rólestw a. G a licy i  i  L o d e m e ry l
st W i e l l r t A n i  TTo r

mmnnunnmnmmn,
'dfĘf~ Zaproszenie do przedpłaty.

Z dniem 1-gzym iipca r. b.
* 3  C l M C

teino zaKonii ś. o. J...
c z a s o p i s m o  m i e s i ę c z n e ,  

poświęcone sprawom tereyarstwa świę 
tego Franciszka, niezbędne nietylko 
dla tereyarzów, ale i dla kapłanów 

I i wiernych, pragnących się zapoznać 
. z duchem i regułą trzeciego zakonu 

wyckedUące n a k ła d em

Księgarni katolickiej
Dra Władysława Miłkowskiego

[3862 5 - 6 )  w  K rakow ie,
rozpoczyna t r a s ic i  rok istnienia. 

Prenumerata całoroczna wynosi w Krakowie 
5 0  ct., z przesyłką, w Austryi 6 5  ct., do 

całych Niemiec 1 markę 5 0  fen.
Ojciec św. Łeosi X I I I ,  Jego E u t lu .  fes 
Kardynał Iiedóchowski i Jego Prze^ 
wielebność Generał OO. Kapucynów, 
udzielić raczyli wydawnictwu temu 
Swego błogosławieństwa i aprobaty.

trykotowe i pikowe.
KOCYKI na łóżka.

szyte, z wełnianego i jedwabnego 
atłasu we wszystkich kolorach

M A T E R A C E  w ł o s i e n n e
poleca po znanych n i s b i e b  c e n a e b

h a n d e l  3 '06 4—4

F. Knauera i Syna
„pod Złotym  L icem 11.

L i  w O w ,  p l a c  K a p i t u ln y .

P
« » * s 3 K  a a .  tU rM B  N t ę  do kupna

m  W warteści od 40—60 ty-

sięcy złr., w bliskości 
stacji kolejowej we wschodniej Galicyi. Dokła­
dne zgłoszenia frankowane proszę adresować do 

handlu W P. K op acza  w Stanisław o­
wie. Pośrednictwo się wyklucza. [4283 3-V]

J. Ihnatowiez
magister farmacji i chemii sadowy

poleca
niezawodne

i wypróbowane środki owadogubne
wyszczególnione na wystawach krajowych 
i zagranicznych 6ma medalami zasługi 

mianowicie:
F  e  u  i  I  l a  n

znakomity środek na wyniszczenie moli. 
Flakon 60 ct Rozpylacz 1 złr. 40 ct.

M i k o t o n
niezawodna trucizna na pluskwy.

Flakon 50 cent., pendzełek 10 cent 
Papier ochraniający od m oli,

(3812 3 —?) sztuka 3 ct

Ó r y l o B
środek radykalnie wytępiający szwaby 

i stonogi Flakon 30 ct.
Proszek perski prawdziwy,

na pchły i różne dokuczliwe owady. 
Flaszeczka 30 i 20 ct., pakiet 5 i 10 et.

Kilo 3 złr.
MASZYNKA do zaprószenia grylonu 

i perskiego proszku 60 ct.
Papierki na m uchy, sztuka 8 ct. 

Ziółka antimolowe,
paczka wystarczająca na jedno futro 30 

cent. Kilo 3 złr.
Fabryka i sprzedaż hartowna we Lw o­
wie ul. Kopernika l. 3 Filia Kraków , 
Sukiennice l. 20 i Czerniowce, Rynekl. 1. 
Sklepy własne wc Lwowie przy placu 

Maryackim w hotelu Europejskim i ul. 
Halicka, róg Wałowej.

Bank Galicyjski dla Handlu i Przemysłu w Krakowie.
|Z dniem 30 czerwca 1885 r. było w obiegu: 

Asygnacyj kasowych naszego Banku a. w. złr. 149.000. 
Kraków, dnia 1 lipca 1885.

(4304) T l ł r n p h r A T r - ł

W ie lk lem  Es,. K rak ow sk icm  
r o l e

i  8 8 ®
s m .

można po cenie 2  s l .  6 ©  c t .  
w ekspedycji 

„ G A Z E T Y  LW O  W SKIM J»  
Zamiejscowi zechcą przesłać 2  *1,
7 i»  e t . ,  l których przypada 10 ct. 
aa opakowanie i list frachtowy.

  3® "“ Szem atyzm  przesyłam y
^  ty lk o  za  niszczeniem  uależyto- 
S  Sci * góry. Za  pobraniem  nale- 
O  żytości nie przesyłam y Hzcmn-

0 #yzm u'  O
do szkół ludowych z językiem wykładowym: j Ó © 0 © 2 $ $ $ t $ t $ C $ t © 0 0 © 0 0  
polskim, niemieckim i ruskim w przedmio- T p-«Q ~  rA9 «n  ą
tach do zakresu tych szkół należących po- ( * (I4 0 U  ó ó )
szukuje za stosownem wynagrodzeniem o - j "E T "
mieszczenia na prowineyi w domu obywa- ) J E L U U J A  U L A  O i

Łaskawe zgłoszenia się do niego p rzy j-1 ,  ,  Wcelu nadania posady lekarza
muje pod adresem: „A . B. Lwów post. res.“ ! miejskiego w  mieście Starejsoli, liczą-
— :-------------- ----------------------------------------- ! cem z Prze(Jmieśeiami teraz osobną

Cenv y n ^ n n n n a  -Poczta . ’ gminę polityczną tworzącemi przeszło 
zniżone /fflA | | | M  f| 1 tcl.e*raf 14 100 ludności, z wynagrodzeniem ro- 

(4185 2 - 3, O U J lU p U liU  w miejscu icsnych 250 z h  w _ % j poborami
(najbliższa stacja kolei  transwers. „Habóka") 5 przepisanemi, otwartym jest konkurs

—  -—   ------

---------

s k ła d  
we Lwowie
Wiktor Golami,

u l .  K a r o l a  L u d w i k a .

Skład w Stanisławowie

ian Macura.

Zakład wodoleczniczy
n a  K le n ie m  ów ce w Z a k o p a n e m  

otwartj został n a  se zo n  le tn i 15 czerw ca .

do końca lipca 1885.
Ubiegający się o tę posadę zech­

cą wnosić odnośne podania swe do
Oprócz metodycznej hydroterapii Prisnica, zastoso- j magistratu miasta Starejsoli, W y k a z u -
wują się też kąpiele parowe w łóżkach i  szafkach, j • „  liT’7 V t P, TT) W  i P k d o t y c h c z a s o w e  7 n - 
wedle Riklego i Steinbaehera, kąpiele słoneczne, ! J ?  , r y J n , , d d tjC U W cliiU w b  Za

Doktorowie medycyny mają pierw-
niemuiej też z natury ciepłe w Jaszczurówce. Wche- j  ję c ie  i U zdolnienie 
dzi też w skład kuraeyi gimnastyka lecznieza, mię- \ — - -
sienią i elektroterapia. — Zakład posiada własną j
aptekę i skład wód mineralnych. — Kuchnia wybór- [ SZeństwO.
na w własnym zarządzie, pokoje suche i przewie- • i
trzalne z urządzeniem i pościelą. — Wlaścieiel i kie- ! M a g is t r a t  k ró l. WOl. m i& sta• 1 11. 1 W® l ___  ̂  -n <  t T T> A1 e r-l 1 /I 5)Ś) Arwnu 1 O O I'

D o głów nego składu
wód mineralnych rodzimych
Z E P i o t r a ,  l V X i f c o l a . . s o i T . a L

we L W O W I E ,
nadeszły już wody ze wszystkich źródeł tak krajowych 
jakoteż zagranicznych i odtąd nadchodzą co kilka dni 
świeże. Kozsyłka na prowincyę uskutecznia się co­
dziennie tak pocztą jako też koleją, zaraz po otrzymaniu

zamówienia. (sissu-so)

KAZIMIERZ LEWICKI
G Ł O W I Ą  S K Ł A . I )  B Ł A  « A Ł I ( ; Y 1

DorcBlą ulii i towarów ięsm ycli
w e  L w o w i e ,  u l ,  T r y b u n a l s k a  1. ©

-  -  --------

I* °  i  e  c
j y L S l S G l r i i o ^ ] ^ ^  z Porcelany, w różnychf or-

matach i wielkościach i róż-

ze szkła rzniętego lub pra-j 
anw aneero ,

Papier z c. k. uprzyw. fabr  ̂ papieru


